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czarnych spódniczkach, białych bluz­
kach maturzystkami.

Na uroczystość przybyło dużo 
gości, a wśród nich d  najważniejsi —  
rodzice. Bohatersko wstrzymują łzy, 
tłumią wzruszenie. Tę maturę (pani dy­
rek tor Helena Juchn iew icz  
zakomunikowała radosną wieść, że 
wszyscy z dobrymi i bardzo dobrymi 
wynikami zostają do matury dopusz­
czeni) zdaje nie tylko młodzież, lecz i jej 
rodzice. Bóg jeden tytko wie, ile nieraz 
wyrzeczeń kosztowało ich to, by dziec­
ku niczego nie brakło, by się mogło 
spokojnie uczyć.

To już dla 41 promocji w tej szkole 
dzwoni dziś ostatni dzwonek. W  tym 
roku jest on bardziej niż kiedykolwiek 
świąteczny —  po raz pierwszy na tego 
rodzaju uroczystości wniesiony zostaje 
sztandar szkolny, z którego łagodnym i

mądrym spojrzeniem ogarnia młodzież 
jej Patron. I po raz pierwszy w tych 
murach rozlega się pieśń młodzieży 
Szkoły Śr. im. Józefa Ignacego Krasze­
wskiego. P iękne słowa poety 
wileńskiego Wojciecha Piotrowicza, 
uroczysta i serdeczna melodia w rytmie 
poloneza, którą napisał kompozytor 
Zbigniew Lewicki, niewątpliwie będą 
towarzyszyć młodzieży tej szkoły we 
wszystkich podniosłych chwilach. Obe­
cni na sali obaj twórcy lego hymnu na-

NA ZD JĘCIACH: płomyk zapalo­
nej świecy symbolizuje wiedzę, którą 
maturzyści zdobyli w szkole im. J.l. 
Kraszewskiego; zadzwonił już ostatni 
dzwonek.

Fot. Marian Paluszkiewicz

grodzeni zostają szczerymi i 
zasłużonymi brawami dziękczynnymi.

—  Opuszczacie mury szkolne, by 
iść w szeroki świat— powiedziała dyre­
ktor szkoły Helena Juchniewicz. — 
Chcę Wam życzyć, byście w ten świat 
szli z życzliwością do ludzi, by zawsze 
trwało ciepło, które z serc Waszych 
promieniować będzie do innych.

W  auli szkolnej znajdują się,r 
oprócz obecnej pani dyrektor, jeszcze 
dwaj— długoletni szef pan Jan Zakrze-

(Dokończenie na str. 9)
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kwestie opracowania koncepcji 
bezpieczeństwa narodowego. W  toku 
rzeczowej i konstruktywnej rozmowy 
zaaprobowano fakt, że po zgłoszeniu 
uwag i postulatów instytucji 
państwowych, grupa robocza, pracują­
ca nad projektem koncepcji 
bezpieczeństwa narodowego, rozpa­
trzy je i w najbliższym czasie zgłosi pro­
jekt do dalszego rozpatrzenia.

D Parlamentarnych
i a ' dolska są i będą dobrymi

mówią posłowie litewscy
E & f l H H  ■*‘•*“ “ •‘1 litewsko-polskie rozwijają się nor- 

. w pia* . y*3 na przyszłość są dobre. Oświadczył to na konfe-
"*  SeJ m Vytau!as Flećkaitis. W  dniach 22-24 

j  P°*k*nlu litewsko-polskiej grupy parlamentarnej w 
y T ^ t a U i i , 1* n**b°rowania, Jak realizowane są postanowienia 
% L “ n®tl8 fu, spotkaniu tym uczestniczyli również posłowie

prei*ntqjący frakcję D PPL I prezes frakcji Z P L  Zbig-

Tj • bardzo przychylnie ustosunkowano się
L-'itniV,Wcninku^,CZny'mia- d ° propozycji prezydenta Republiki

*80

^»»Ii ® S S  K a d e n  
i  H  Ukn.n, i

Litewskiej w sprawie utworzeni 
wspólnego batalionu sił pokojowych. 
Szczególnie pozytywnie ocmia się wy­
niki wizyty, jaką w ubiegłym tygodniu 
złożył w Polsce minister ochrony kraju 
Litwy L. Linkcvićius.

(Dokończenie na sir. 2)

W centrum Wilna wybuchł samochód
Najbardziej ucierpiał kierowca

26 maja br. w centrum stolicy 
około południa w pobliżu sklepu audio 
i wideoa para tury "Rigonda" wybuchł 
ekskluzywny samochód —  mercedes. 
W  wyniku tego poważnych obrażeń 
doznał jadący tym wozem 32-letni Ri- 
mantas Grainys, jego młoda towarzysz­
ka poważniej nie ucierpiała.

Główny komisarz wileńskiej policji 
Vytautas Leipus od razu po wypadku 
powiedział agencji ELTA , że ucierpieli 
ludzie znajdujący się W pobliżu. Pier­
wsze badania wykazały, że wybuchł 
ukryty w samochodzie potężny środek 
wybuchowy.

Po wybuchu zebrani dokoła prze­
chodnie twierdzili, że czarny mercedes 
eksplodował tuż po ukazaniu się z bra­
my podwórka. Fala wybuchowa 
odrzuciła go na klika metrów. Ci sami

ludzie widzieli, jak po pewnym czasie 
na miejsce wypadku elegancką limu­
zyną przyjechął "dobrze ubrany" młody 
mężczyzna, który pocieszał siedzącą 
samochodzie kobietę, próbował 
pomóc rannym. Później pogotowie ra­
tunkowe odwiozło ofiary do szpitala św. 
Jakuba.

Około godz. 13.00 E L T A  
otrzymała wiadomość, że R. Grainysa 
od razu zaczęto operować. Prognoza 
lekarzy‘nie obiecuje nic dobrego. 
Mężczyzna ma całkowicie uszkodzoną 
miednicę, jego stan jest krytyczny.

Zdaniem V. Lcipusa, jest to pier­
wszy w tym roku taki potężny wybuch 
samochodu w Wilnie.

Fot. M. Ambrazas (ELTA )
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M o g ą  b a n k r u t o w a ć  
sp ó łk i, bank i, n a w e t mi­
n is t e r s t w a .  J e d n a k ż e  
u p a d ło ś ć  U n iw e rsy te tu  
b y łab y  p o d o b na  d o  b an ­
k ru c tw a  c a łe g o  kra ju.

3 s t r . ----------
P o w ie d z ia łb ym , ż e  N A ­
T O  p rz e ż y w a  p e w ie n  
szo k ...
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E k s p e r y m e n t o w a n o  z 
b r o n ią  p s y c h i c z n ą ,  
u m o ż liw ia ją ca  p rz ek sz ­
t a łc a n ie  ludzi w  pozba ­
w io n e  su m ie n ia  'm a s z y ­
n y  bo jow e*.
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B ro s z a  "S re b rn y c h  Ust' 
b ęd z ie  m i to w a rzysz y ła  
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je d n ą .

8 str. ---------
K im  s ą  c i P o la c y  w  Am e­
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O zasadach dzierżawienia zbiorników w odnych  [
Rząd powziął uchwałę, którą zatwierdził typowe umowy o dzierżawie zbior­

ników wodnych do celów rybołówstwa przemysłowego i amatorskiego. Konkret j 
lnie omówione zostały stosunki między osobą oddającą zbiorniki wodne w 
I dzierżawę i dzierżawcami. Powinni oni racjonalnie korzystać z zasobów rybj 
I wykonywać prace z zakresu ochrony przyrody i nadzoru. U  mowy ustalają również 
kwestię wydawania zezwoleń na połów amatorski na warunkach ulgowych, opłatę 
dzierżawną i in.

Dla uczczenia pam ięci b iskupa M. Valanćlusa
 I Dziś w Kownie odbędą się obchody poświęcone 120 rocznicy śmierci biskupa
iMotiejusa Valanćiusa. Organizuje je Katolicka Akademia Nauk Litwy, wydział 
Iteologii Uniwersytetu Witolda Wielkiego i Kowieńskie Międzydiecezjalne Semi­
narium Duchowne. Uczestnicy Ruchu Trzeźwości im. bpa Valanćiusa udadzą się 

[do rodzinnej miejscowości wybitnego duchownego i pisarza w Nasrenai (rejon 
kretyngowski).

O  złagodzenie środka prew encyjnego w o b ec  S . Stom y
 iDo prokuratora generalnego Republiki Litewskiej zwróciła się sejmowa
frakcja socjaldemokratów z prośbą o złagodzenie środka prewencyjnego wobec 
Ib. redaktora naczelnego "Lietuvosaidas" Sauliusa Stomy. Socjaldemokraci mają 
zastrzeżenie, czy w ogóle uzasadnione jest trzymanie go w areszcie śledczym, 
skoro pełno tam podejrzewanych o dokonanie znacznie cięższych przestępstw, 
najczęściej z użyciem przemocy.

L itewska Federacja  P ra c y  n ie pretenduje d o  m ajątku 
Litewska Federacja Pracy nie pretenduje do byłych związkowych sanato­

riów, domów wczasowych i innego majątku, jest to bowiem majątek stworzony 
przez wszystkich obywateli Litwy i powinien on należeć do państwa— powiedział 
przewodniczący Litewskiej Federacji Pracy, członek sejmowej frakcj' 
chrześcijańskich demokratów Kazimieras Kuzmickas podczas konferencji tego 
związku.

Studenci pon iew iescy przyrządzą rekordow ego  cepelina  
W  Poniewieżu trwa studenckie święto "Pan —  veźys 95". Jego kulminacją 

będzie dziś pochód studencki ulicami Poniewieża oraz organizowane w centrum 
miasta "Akcje-atrakćję Raka". W  tym czasie na Placu Laisyes ma być poprawiony 
jeden z rekordów Litwy, mianowicie przyrządzony cepelin o wadze ponad 30 kg, 
którym będą częstowani zgromadzeni. W  roku ubiegłym studentki poniewieskie 
zrobiły na drutach beret o średnicy 3 m 35 cm, ważący ponad 50 kilogramów, pod 
któiym zmieściło się 45 osób. Agencja "Factum" zarejestrowała to jako rekord.

P re cz  z pap ierosem
31 maja, na wniosek Światowej Orgariizapji Zdrowia ogłoszono Światowym 

Dniem bez Papierosa. Wileński Ośrodek Narkologiczny przeprowadza 
konsultację dla tych, którzy zdecydowali się pozbyć tego szkodliwego nałogu, 
Informuje lekarz naczelnytego ośrodka Emilis Subata. 29 maja od godz. 9 do 15, 

maja —  od godz. 13 do 19 i 31 maja — od godz. 14 do 24 w gabinecie 
Wileńskiego Ośrodka Narkologicznego przy al. Savanoriu 74 będą udzielane 
konsultacje. Poradzi się, jak używać szwedzkich plastrów Nicorette lub specjalnej 
gumy do żucia z zawartością nikotyny. Na konsultacje można zapisać się pod 
numerem telefonu 63-37-09. Pierwsze 10 osób, które się zapiszą i przybędą w 
każdym z trzech podanych dni, otrzyma bezpłatnie zestawy plastrów Nicorette.

Z  okazji W io sn y  Poez ji —  95 
W  Ministerstwie Kultury odbyła się promocja dwóch jubileuszowych wydań 

'Wiosennych głosów" Maironisa, poświęconych 100 rocznicy pierwszego wyda- 
tego zbioru poezji.

U cz ą  s ię  g ło sy  opinii spo łecznej 
Już działa Komitet Nagród Narodowych w dziedzinie kultury i sztuki, na 

którego przewodniczącego został wybrany na nową kadencję poeta Marcelijus 
Martinaitis. Zaakcentował on doniosłość propozycji różnych instytucji i poszcze­
gólnych osób. Niejeden zgłoszony w ten sposób kandydat został już laureatem 
Nagrody Narodowej, wśród których znajdują się twórcy Kaplicy Martyrologii w 
Rainiai, pomnika A. Baranauskasa w Oniksztach. Komitet prosi o kierowanie 
propozycji pod adresem: Komitet Nagród Narodowych, J . Basanavićiaus5,2683 
Vilnius.

K o n iec  kariery  mera 
Radni samorządu miasta Kowna na swym posiedzeniu przyjęli rezygnację 

Rimantasa Tumosy, który był merem równo 43 dni. Mer oświadczył, że dla niego 
miały większego znaczenia pisma,-jctóre ciągle go oczerniały, ponieważ 

dostrzegał, że przez czarne "plamy” oszczerstwa przebijały "czerwone piętna". Jak 
powiedział on, akcją tą Chciano skompromitować prawicowe siły polityczne.

W  Wttkom ierzu —  w ie lk ie  św ięto  
Święto to odbywa się dla uczczenia 770-leda Wiłkomierza, 250-lecia otwar- 

tu pierwszej szkoły i in. rocznic Imprezy z tych okazji potrwają do 4 czerwca, 
kiedy to o godz. 12 działo ustawione przy muzeum krajoznawczym Wiłkomierza 
oznajmi zamknięcie święta.

Tradycyjna  impreza 
W  dniach 27-28 maja w Druskiennikach odbędzie się tradycyjne święto 

ludowych zespołów wokalnych "Ratnyćele". Zespoły z W ilna, Kowna, 
Poniewieża, Jurborka, Mariampola, Kozłowej Rudy, Swięcian, Wiłkomierza i 
Druskiennik wystąpią z koncertami w salach sanatoriów uzdrowiska. Wstęp na 
wszystkie koncerty — bezpłatny.

Ju ż  Jest grupa robócza 
W  celu przygotowania się do ratyfikowania konwencji O N Z  o prawach 

dziecka, prezydent republiki Algirdas Brazauskas dekretem z 25 maja powołał 
laką grupę roboczą na czele z zastępcą przewodniczącego Sejmu R L  Juozascm 
Bemalonisem.

"Po lsk ie  książki z dziedziny kultury i sztuki* 
tak się nazywa otwarta wczoraj w bibliotece Akademii Sztuk Pięknych 

(Maironisa 6) ekspozycja pochodząca ze zbiorów Biblioteki Uniwersytetu im. 
Kopernika w Toruniu. Szerzej o niej w najbliższym numerze.

B ile ty  przed koncertem  
W  niedzielę (28 maja) o godz. 16.00 w Pałacu Kultuiy Wspólnoty Związków 

Zawodowych odbędzie się koncert "Wileńszczyzny”. Bilety można kupić na 
miejscu, tuż przed występem.

Ju t r o  fe s ty n  w  L a n d  w a r  o w ie
J "Dźwięcz, polska pieśni” — pod tym hasłem, jak informowaliśmy, w niedzielę 

Landwarowie odbędzie się V  Festyn Kultury Polskiej w rejonie trockim. W  
programie: o godz. 12.00 — Msza św. w miejscowym kościele. Śpiewają parafial­
ne chóry z Landwarowa pod kier. A. Klapatauskasa. O godz. 13.00 —  występy 
zespołów na boisku sportowym obok polskiej szkoły.

Na podstawie doniesień agencji informacyjnych, radia, 
■prasy i inf. własnych przygotowała Jadwiga P O D M O ST K O

Litwa I Polska są I będą 
dobrymi sąsiadami, mówią 
posłowie litewscy

(Dokończenia ze atr.1)

W  ciągu wielu lat tworzony obraz, że Litwa i Polska 
są wrogami, nie- ma już realnej podstawy, podkreślił 
Plećkaitis. Jego zdaniem, istniejące jeszcze niektóre 
nieporozumienia mogłoby usunąć dwustronne pojedna­
nie weteranów Armii Krajowej i litewskich komba­
tantów wojny..V. Plećkaitis i inni posłowie spotkali się 
w Warszawie z kombatantami A K . Jak  powiedział 
mówca, oświadczyli oni, że byli "instrumentem gier po­
litycznych" i proponowali, aby "iść tą drogą, jaką kroczą 
kombatanci wojny Europy Zachodniej, którzy walczyli 
na przeciwnych barykadach".

W  Polsce, jak powiedzieli E. RaiSuotis i  Z. Siemieno- 
wicz, z pewną obawą ustosunkowano się do zamieszczonych 
w prasie litewskiej publikaqi o dokumentach AK, odkrytych 
w kościele bernardyńskim. Zdaniem Polaków, nie przyczyni 
się to do poprawy stosunków międzypaństwowych.

Jednakże te sprawy, powiedzieli mówcy, nie będą miały 
decydującego wpływu na litewsko-polskie stosunki 
międzypaństwowe. Ich dalszy rozwój zależy od starań władz 
wykonawczych w celu stworzenia dobrych warunków do 
współpracy przedsiębiorcom, pracownikom kultury, oświaty 
i in. sfer.

Trudne czasy Alma Mater

Premier obiecał wesprzeć 
Uniwersytet Wileński

"Nie pozwolimy, aby Uniwersytet Wileński upadł” —  
obiecał A. Sleźevl£ius na posiedzeniu rady i senatu Uniwer­
sytetu Wileńskiego, które odbyło się we czwartek.

"Obecna sytuacja Uniwersytetu Wiieńskego jest groźna 
i poważna, ale nie beznadziejna. Uważam, że mogą 
zbankrutować zamknięte spółki akcyjne, banki, nawet mini­
sterstwa. Ale upadłość uniwersytetu byłaby podobna do ban­
kructwa całego kraju" —  powiedział rektor Uniwersytetu 
Wileńskiego prof. Rolandas Pavilionis, mówiąc o obecnej 
nie do pozazdroszczenia sytuacji, jaka zaistniała na uniwer­
sytecie.

Dla porównania rektor przytoczył statystykę. Jeżeli 
profesor i asystent Uniwersytetu Wileńskiego zarabiają 
odpowiednio 924 i 308 litów, to np. na Uniwersytecie w 
Tartu w Estonii pobierają oni odpowiednio 1200 i 560 
litów. Uposażenie profesora i asystenta uniwersytetu w 
Bergen w Norwegii odpowiednio wynosi 15.000 oraz 5000- 
6000 litów.

"Uczyć na dobroczynność? Nie jesteśmy tacy fiaiwni. 
Uniwersytet przygotowuje studentów, których 70 proc. po 
ukończeni podejmuje pracę w firmach prywatnych. Nie 
otrzymujemy od nich żadną pomocy. Czy to nierealne, aby 
część środków zebranych od tych instytucji została przezna­
czona na uniwersytet?" —  rozważał R . Pavilionis. 
Przypomniał, on również, że Bibliotekę Uniwersytecką, 
należącą do najstaiszych w Europie, zaczynają opuszczać 
pracownicy, nie mogą oni bowiem utrzymać się ze swego 
uposażenia. "Tymczasem płace pracowników Biblioteki Na­
rodowej im. Maźvydasa wzrosły dwukrotnie”.

D y rek to r B ib lio te k i U n iw ersyteck ie j B iru te  
Butkevićiene skonstatowała, że tę placówkę opuszczają bar­
dzo potrzebni ludzie —  restauratorzy, których"przygotowa­
nie trwa prawie 10 lat. "Prosiliśmy rząd o wyasygnowanie 300 
tys. litów. Wtedy właśnie moglibyśmy działać. Niestety, 
załatwienie naszych problemów ciągle odkładane jest na 
później".

Na pytania zgromadzonych odpowiadali uczestniczą­
cy w posiedzeniu minister opieki społecznej i pracy M. 
Mikaila, minister finansów R . Śarkinas oraz .minister 
oświaty i nauki V . Domarkas. Rada uniwersytetu 
przekazała rządowi 14 postulatów. Postulaty studentów 
wręczył A. Sle2evićiusowi oraz ministrom przewodniczący 
przedstawicielstwa studentów uniwersytetu A. Madjau- 
skas.

(ELTĄ)

S am opom oc chW jjtgm *̂  ;

Dążeniem unii k redytów  
— nie zawieść ludzi

Projekt wprowadzenia unii kredytowy h 
podjęty został w sierpniu L994 r. Poparły' \  
Otwartej Litwy (na trzy lata przyznał* 36o^ Fu" H  
USA), rząd Kanady (450 tys. dolarów), 
międzynarodowych projektów federacji anll 
Litwinów kanadyjskich, partnerów Litwy ł SDth1**  ̂
kredytowych Deąjardins Kanady.

Według projektu unii kredytowych SDID«
lat w  regionie kowieńskim ma powstać 15  un,j 
a następnie rozszerzyć je do 100 w całym kraju 
towe można określić jako swego rodzaju kasy .
ze środków bowiem zebranych od grupy ludzi 
lane są pożyczki członkom' unii kredytowa, prowl!?**' 
inną działalność. Szczególnie takie usługi fińartsńŵ  
się popularnością na peryferiach. Stanowją-onc ■ . 
alternatywę wielkich banków, które często nie są W
wane obsługą projektu drobnej przedsiębiorcy? 
udzieleniem niewielkiego ulgowego kredytu. Por/ 3 
projekt unii kredytowych SD ID  jest już na 
Chociaż jeszcze konkretnie nie udokumentowanoanr 
unii kredytowej, to jednak prawie przygotowano do 
bazę ustawodawczą. 21 lutego br. Sejm wreszcie 
ustawę o uniach kredytowych, którą prezydent pod • 
końcu marca. Obecnie Bankowi Litewskiemu 
już projekty statutu unii kredytowej orazwydawaniafi 
które ma on zatwierdzić.

Wszystkim tym, którzy interesują się takimi spra*** 
możemy zaproponować foldery, wyjaśniającej 1 
pulamy historię, ideę unii kredytowej, najważniejszej 
zarządzania, niuanse prawne. Konsultujemy również ludjj 
bezpośrednio. Przypominam, że biuro projektu unii ta* 
towych SD ID  mieści się w Izbie Rolnej przy ul. Dondaifr 
w Kownie ̂ powiedziała kierowniczka projektu unii krew. 
towej, Litwinka z Kanady p. Regina Piećaitiene.

Socjaldemokraci, 
a młode pokolenie

w

0*

Niepokój o prawa dzieci
Zastępca przewodniczącego Sejmu Republiki Lfcj 

wskiej Aloyzas Sakalas zwrócił się do premiera Adolfa! 
Śłe2evićiusa z prośbą, aby jeszcze na bieżącej sesji Sam 
wnieść do ratyfikacji Konwencję Praw Dziecka ONZ, do 
której Litwa przystąpiła w 1992 r. Ratyfikowanie konwią 
nadaje jej dodatkową moc i pierwszeństwo w stosunku do 
sprzecznych z nią lub nie odpowiadających zasadom karn­
acji ustaw kraju. Po ratyfikowaniu konwencji przez Seją 
wiele problemów zostałoby rozwiązanych samo przez 
jest przeświadczony A. Sakalas.

Jako honorowy członek litewskiej organizacji obraj 
praw dziecka "Ratujcie dzieci", obeznany z sytuacją prawu 
dzieci na Litwie, Sakalas zwrócił się również do pizewdn- 
czącego Sądu Najwyższego Pranasa Kuma z prośbą, aby 
zalecić sądom, w pierwszej kolejności rozpatrywać spn*j 
nieletnich. "Wiem, że spraw nieletnich sądy niekiedy ęć 
rozpatrują przez dłuższy czas, chociaż były im pntkanne. 
Nieletni w tym czasie przebywają w areszcie śledczym, gdzie 
uczą się różnych nieodpowiednich rzeczy" — głosi apd 
zastępcy przewodniczącego Sejmu. A  Sakalas uważa, ic 
państwo będzie kosztowało mniej, gdy o losy mdetnidi za­
troszczymy się dziś, bo inaczej "już za rok zapewne ba 
automatów nie wyjdziemy na ulicę".

Jego zdaniem, państwo również zaoszczędziłoby, gdjty 
chociaż 80 proc. sumy, przeznaczanej dla dzieci mieszkaj* 
cych w domach dziecka i innych placówkach utrzymywanych 
przez państwo, przeznaczanoby rodzinom, pragnącym 
mogącym wychowywać te sieroty. *

Z  tą sugestią A. Sakalas zwrócił się do ministra opi® 
społecznej i pracy Mindaugasa Mikaily. "Jeżeli dorealb*9 
tej propozycji będą potrzebne poprawki do ustaw, to Sq® 
gotowy jest to uczynif —  podkreślił A. Sakalas, kuty 
czerwca weźmie w Brukseli udział w międzynarodowej***' 
ferencji, poświęconej problemom wykorzystywani* seksu* 
nego dzieci, przemocy seksualnej. Opinia światowa bije61 
alarm, że źle się dzieje z dziećmi i wokół nich. ___

Kurs walut w Banku Litewskim
Bank Litowa Id od 29 maja 1995 r. ustala następującą relację lita do walut obcych

Angielskie funty etarlingi
100 ormlańakich drahm 
Australijskie dolary 
Austriackie szylingi 
100  azerbejrtłańeklch manat 
1000 biafontakich rubli 
Betgijekie franki 
Czeskie korony 
DuMto korony 
ECU
EsfcMSakle korony 
100  hlwpiAtWch pasat 
100  lirów włoskich
100 japońskich jwnów 
Kanadyjskie dolary 
Kirgiskie eom y

6.4340
0.980?
2.8930
0.4098
0.0904
0.347*
0.1401
0.1544
017366
5.3028
0.3490
3.3186
0.2441
4.7582
2.9192
0.3850

100 kazachskich tengów 
Łotewskie laty ~
Złote poi akta 
Mołdawskie łaja 
Norweskie korony 
Holenderskie guldeny 
Francuskie franki 
100 rubli roey jakich 
SDR
Singapurskie dolary 
Fińskie marki 
Szwedzkie korony 
Szwajcarskie franki 
10000 ukraińskich 
karbowańców 
Uzbeckie sumy 
100 węgierskich forintów 
Niemieckie marki

Tabela kursów średnich 
waluty polskiej w 

stosunku do walut obcp

0.8782 
0.6488 
Z5751 
0.8167 
a 0797 
6.1718 
2.8773 
a  9410 
0-5559 
3.4828

0.2585
0.1485
3.3108
2.8813

Walutą podstawową jest USD.Uty n■ • _  1  — walutę podstawową I walutę podstawową na Oty banki
wymmaleją we<aug zatwierdzonego oficjalnego kursu— 0,25 USD za 1 U, pobierając nie większe 
od ustalonego przaz Bank Utewekl wynagrodzenia za operacje wymiany. Pozoetaie waluty banki 
skupują I aprzedeją według cen uatetonych przaz asaie banki

kraj w aluta
Austria 1 ATS
Belgia 100 BEF
Dania 1 DKK .J
Finlandia 1 RM  I
.Francja 1 FRF
Hiszpania 100 ESP
Holandia 1 NLG .
Japonia 100 JP Y
Kanada 1 CAD
Norwegia 1 NOK
RFN EfiDEM
USA 1 USD
Szwajcaria 1 CHF
Szwecja 1 SEK  ■
W . Brytania 1 O BP ■
W iochy |

A
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wileńskiego

Zatwierdzono strukturę 
Ł in is tra c ji rady samorządowej
■ 0H11 W 1..M  5 posiedzenie sesji rady samorządowej rejonu 

jg jjgigH SZfreg walnych kwesllL Przede wszystkim radni wiele 
L * »  projektów statutów —  podstawowych dokumentów
I I * *  będą pracowali mer rejonu, zarząd rady samo-
* *  Mfrada' oraz służba kontrolera samorządowego.

M«taoiacli radni j w k *  pewnepoprawki do statutów, a sesja w 
Uchwaliła je- Zatwierdzono również strukturę administracji- 

l!WW1”"1 Składającą się z 3 doradców i 1 sekretarza mera oraz 12 
■ g  E S T ' '  finansowego, ekonomicznego, opieki społecznej, prawnego, 
p B B s  architektury i budownictwa, uizędu stanu cywilnego, 

*B̂ spodarki oraz gospodarki lokalnej, w których zatwierdzono 130

I  |  wileńskiego są ogółem 23 gminy wiejskie oraz miejska w 
których (zależnie od liczby zamieszkałej ludności, obszaru tere- 
po 4-5 etatów.

Bas? _  ' ^  Jgodnie z ustawą o samorządach terenowych, starostów 
,  ; zwalnia mer samorządu rejonu. Awięcjużw 5 gminach zmieniono
K t o  poprzednich obradach sesji zostali zatwierdzeni byli starostowie 
r T ^ Jc j  — Stanisław Szabłowski, kowalczuckiej —  Mirosław Aleksan- 
^rotomekiej^- Vyuulas Rasimaviiius i nowi: w niemenczyAskiej wiej- 
^ywird Puncewicz, czamoborakiej— Tadeusz Aszkielaniec, szatemickiej 

RawStarykowicz, bujwidzkiej —  Helena Maciejewska- i awiżeńskiej —
ŁBortaemcŁ ■ -
■bil postinowiła zgodnie z ustawą o samorządach terenowych 
tmiwać byłą służbę konlrolno-rewizyjną w służbę kontrolera samorządu. 
Ctojo»niq'4 etaty. Zastępcą kontrolera samorządowego została wybrana 
LoBaroszko.
|^ 3  zaiwierdziła plan pracy rady samorządowej.

Leokadia DROZD

■Oświadczenie Białorusinów 
litewskich w sprawie wyników 

referendum na Białorusi
Dnrao obserwujemy, jak ekipa prezydenta Łukaszenki zręcznie manipuluje 

^pnutyzowaną świadomością większości mieszkańców Białorusi. Dlatego wy- 
lidatndum nie zdziwiły nas. Grupa rządząca święci zwycięstwo, ale referen - 
i wykazało faktycznie również to, że okres rządów Kebicza i Łukaszenki 

pqł kraj do poziomu życia, z którym w porównaniu nawet radziecka 
ptóć wydaje się bogata i atrakcyjna. Zamiast wejść na drogę, wypróbowaną 

^ji*s)wtoe cywilizowane państwa, Białoruś wkroczyła do gospodarczego i 
8epego zaułka. Toteż odpowiedzialność za to będą ponosili sami 

| k t ó r z y  wybrali sobie taką władzę, wyrzekli się języka ojczystego, 
TtjBiaaijdani, pod którym ich przodkowie walczyli w Bitwie Grunwaldzkiej, 

pod którą rozstrzeliwano ich rodaków w Kuropatach. 
raz przekonaliśmy się, jak słuszna była nasza decyzja, aby w swoim 

— ramię przy ramieniu z całym narodem Litwy w walce o jej 
* 2 goryczą obserwujemy, jak nasza ziemia ojczysta traci swą 
nie uświadamiając sobie zgubności lego kroku. Przygniata nas 
26 wraz bardziej będą się oddalały od siebie Litwa i Białoruś w 

^  F*podaraej, politycznej i kulturalnej, 
oanjy nadzieję, że naród Białorusi wreszcie uświadomi gorzkie lekcje 
wąeśfiiej czy później obierze sobie jedyną słuszną drogę —  drogę, do 

O^^podległego domu.
L, y.P^praeć tych mieszkańców Białorusi, którzy zawsze bronili 
p ,0iirudn^Zn̂  1 10 czyf1'*' zawsze, niezależnie od tego jak
rł*kuicie ; .
Nytt i d J^cśmy z wami pod jednym sztandarem biało-czerwo- 

JtHiL Wamy po wsze czasy wierności wspólnemu symbolowi —  
fefcJlily.*

K“ l‘uiy Białoruskiej,
Toh lyna"

Szkoły Białoruskiej,
'M» 1995 r Warzystw* Artystów Plastyków im. Siergtjewicza, na zebraniu

2|ot Młodzieży Szkolnej
^Och 9-11 n u

|fc*n>wetti czerwca br. w uroczej miejscowości Lazdenai (między 
fc llarc'Tzc.if|Cu*Cnł̂ ôdbędzie się Zlot Młodzieży Szkolnej. Orgańiza- 
l^^kiego j “b Włóczęgów Wileńskich, samorządy szkolne ze szkół im. 

d° nâ skiego serdecznie zapraszają wszystkich chętnych

(pionie pod Udz,a*u w lcJ atrakcyjnej imprezie. Zgłaszać się prosimy 
tJj!lr!,Ciy67*67-52 i 57-14-01 (najlepiej wieczorami). Prosi- 

L **3 nici^yV*lczba miejsc jest ograniczona. Każda grupa uczestników 
i l3lainieLrf"~aWĈ  °P ,ekuna. Uczniowie, którzy nie ukończyli 

°ędą mogli brać udziału w zlocie.

^  Polskiej Galerii 
Artystycznej

"Nie możemy delegować 
swych konfliktów do NATO..."

Rozmowa z Vytautasem PETKEVIĆIUSEM, 
posłem na Sejm RL, przewodniczącym 
Komitetu Bezpieczeństwa Narodowego

—  W  Sejm ie trwają debaty nad 
p ro je k te m  k o n ce p c ji 
bezpieczeństwa narodowego. Od 
ja k ich  zagrożeń (zewnętrznych, 
w e w n ę trz n y c h ) b ędz ie  ona 
chroniła nasze' państwo i je j oby­
wateli?

—  Koncepcja bezpieczeństwa na­
rodowego, moim zdaniem,-jest do­
kumentem politycznym. Wymaga on 
jeszcze doskonalenia. Koncepcja w  
obecnej redakcji jest nie do przyjęcia, 
ponieważ wciśnięto do niej ustawę o 
obronie, doktrynę wojskową i in. Pro­
jekt koncepcji jest przygotowany 
przez przedstawicieli partii politycz­
nych, niestety, bez uwzględnienia 
opinii specjalistów wojskowych, służb 
sp raw  w ew n ętrz n ych  i 
bezpieczeństwa. Dlatego fachowa 
strona tego dokumentu, w  moim 
przekonaniu, kuleje.

Obecnie nie widzę jakiegoś szcze­
gólnego zagrożenia zewnątrz. D o  
największych- niebezpieczeństw 
zaliczyłbym wewnętrzną sytuację 
—  ze w zg lęd u  na  dużą  
przestępczość. Je j skala jest ogrom­
na, d la teg o  zagraża państwu.
M ając to na uwadze doskonalimy 
Kodeks Karny, zaostrzamy rygor 
m.in. kary za kradzieże mienia oby­
wateli, napady.

P raw ica proponuje włączyć do 
zwalczania przestępczości szau- 
lisów, ochotników, jednocześnie 
opowiadając się przeciwko wpro­
wadzeniu stanu wyjątkowego, gdy­
by wynikła taka potrzeba. Państwo 
samo musi się zatroszczyć o obronę 
swych interesów, dlatego takich 
p ropozycji ten  d okum ent nie 
musiałby zawierać.

—  Czy jeszcze w  toku bieżącej 
sesji posłowie dojdą do wspólnego 
mianownika i zaakceptują projekt 
koncepcji bezpieczeństwa narodo­
wego?

— M am y zamiar jeszcze w  toku tej 
sesji u chw a lić  koncepcję bez-

bronią. Ponadto znowelizowaliśmy 
K o d e k s  K a rn y , znaczn ie 
zwiększając kary. W  myśl popra­
wek, kara za kradzież pojazdów 
równa się karze za okradzenie mie­
szkania.

—  Czy Litwa, Pana zdaniem, jest 
gotowa do integracji z NATO, zaś 
N A T O  —r p rz yg o to w an y  d 
przyjęcia L itwy?

—  Powiedziałbym , że N A T O  
przeżywa pewien szok, bowiem nie 
był przygotowany do przyjęcia do 
swego grona państw  E u ro p y

-Środkow ej. T en  b lok nie ma 
wyraźnej postawy co do konkretnych 
terminów rozszerzania się. Niektórzy 
zachodni politycy nawet przewidują, 
że N A T O  z czasem przestanie 
istnieć. Trzeba więc poważnie się 
zastanowić, dokąd dążymy. Tymcza-[ 
sem w działaniach naszych polityków 
w idzę chęć sam ow yrażeń ia l 
pojeżdżenia po świede.

— W  marcu br. posłowie z Kom i­
tetu Bezpieczeństwa Narodowego 
gościli w Polsce. Ja k  się zapowiada 
współpraca sąsiednich państw »  
dziedzinie bezpieczeństwa, m.in. w 
zgłoszonej przez prezydenta A l  
Brazauskasa propozycji wspólnej!uvOJl U v l l« O IIV  iv u u v y j /v j^  x - . ■ ty

pieczeństwa narodowego. Je j projekt - ochrony przestrzeni P®w[* 
już zamieszczano w  prasie. Uważam, —  W spółpraca z Po lską x
że po uzupełnieniu nowych propozy­
cji wszystkich zainteresowanych 
stron warto raz jeszcze zgłosić go do 
publicznego om owiania. Moim zda­
niem, kilku polityków nie może 
z ad ecyd ow ać, narzuca jąc 
społeczeństw u swą koncepcję 
b ezp ieczeństw a narodowego* 
Uważam, że ten ważny dokument 
można uchwalić dopiero po zaakcep­
towaniu przez społczeństwo.

—  Ja k  Pan  ocenia inicjatywę 
opozycji: "Pow strzym aj przes­
tępczość", do walki z którą propo­
nuje się zaangażować szeregowych 
mieszkańców?

—  Wydaje mi się, że opozycja po 
p ro stu  p rag n ie  w ykazać się, 
udowodnić, że rzekomo więcej robi 
niż aktualne władze. W  koncepcji 
bezpieczeństwa narodowego mówi 
się o wewnętrznych zagrożeniach
  b iznes ie  narko tykow ym ,
międzynarodowej mafii, handlu

niezbędna. Zw łaszcza, że oba 
państwa dążą ku N A TO . Tam nikt 
nie czeka na zwaśnionych sąsiadów. 
Przede wszystkim musimy wzajem­
nie się dogadać. N ie  możemy 
delegować swych konfliktów (np. z 
Polską, Rosją, Białorusią czy Ukra 
iną) do N A TO . Z  naszymi próbie 
mami tam nas nie czekają.

Litwę i Polskę łączy wspólna hi­
storia, w  której toku wynikały tez 
historyczne nieporozumienia. Nic 
mogą jednak rzutować one na 
naszą przyszłość. Nie warto wza­
jemnie się oskarżać o przeszłość. Z  
historii można się poućzyć, ale 
należy ona, moim zdaniem, do ge­
stii historyków, naukowców, a. nie 
polityków.

—  Dziękuję.
Rozmawiała 

Jad w iga  BIELAWSKA 

Fot. M. Paluszkiewicz

l^ 7 ’̂ |arstvv r<̂ norot*no^̂  obrazów, pojawiła się rzeźba, można nabyć 
*W u Powąchać**' t0mi.fcl P °elyćkie, książki o tematyce wileńskiej. Przycho- 

fllUzy *̂1 napić kawy. W  tym tygodniu serwujemy gratisowo 
[ iuu ‘nowsk«ch z Trok —  i jeśli bywalcy Galerii zaakceptują je — 

J^ » ją  j  jak i tatarskie ciasta własnego wypieku.
wycieczki szkolne. M.in. były tu klasy Teresy 

KSku grunt **n’ Mickiewicza, Bogusławy Jurewicz ze szkoły im.
maturzystów przyprowadził dyrektor szkoły z Suderwie

aktywnie uczestniczący w spotkaniach ° ^ eg° ” . .gAb)żcj zawiązała 

A C  K iubuM ito f ników Litw y, ktdtyzawdzięcza

5 -lecie 
Akademii Policji

Na stacjonarze —  
1300 studentów
Litewska Akademia Policji obdio- 

dzi w tym roku swój jubileusz pięciolecia.
Z  tej okazji z przedstawicielami prasy 
spotkali się rektor akademii gen. Alvy- 
das Pumputis, prorektor ds. pracy aka- , 
demickiej płk. JustinasPećkaitis, prore­
ktor ds. pracy naukowej płk. ltn.Egidijus 
Kurapka, kierowniczka wydziału akade­
mickiego płk. Itn. Genovaite Udriene, 
tymczasowo.p.o. kierowniczki centrum 
szkolenia estetycznego Dalia 
MaskoliOniene, przewodnicząca rady 
studenckiej Milda Jankauskaite oraz 
członek rady Arunas Rakauskas.

"Obecnie na 14 katedrach pracuje 
116 wykładowców, w tym 8 profesorów,
8 doktorów habilitowanych, 28 do­
ktorów, 25 docentów. Na stacjonarze 
studiuje 1300 studentów, 700 — zaocz­
nie. 1500 osób uczęszcza na kurs do­
skonalenia kwalifikacji. Współ­
pracujemy z'podobnymi zakładami 
naukowymi za granicą, toteż każdego 
roku wysyłamy za granicę na naUkę wy­
chowanków akademii. W  tym roku 3 
osoby udały się na studia do Francji. 
Mamy wymianę wzajemną z Anglią, 
Danią, Polską, Szwecją. Każdego roku 
na staż zagraniczny udaje się 25-30 
wykładowców akademii. Mniej więcej 
tyluż specjalistów zagranicznych przy­
bywa do nas"— mówi rektor Akademii 
Policji gen. Ałvydas Pumputis.

Twierdzi on również, że z 500 
przyjętych do akademii studentów po 
pierwszym roku połowa przystępuje do 
pracy, pozostali — przez dwa lata kon­
tynuują studia na wydziale dziennym 
zdobywając zawód urzędnika policji 
oraz stopień kwalifikacyjny bakałarza 
prawa. A  potem jest kolejna eliminacja 
— osoby dobrze się uczące oraz te, 
które się dobrze spisały w praktyce, 
kontynuują studia. Studia trzeciego 
szczebla trwają kolejne dwa lata, po 

. czym studenci zdobywają zawód 
urzędnika policji lub specjalisty insty­
tucji spraw wewnętrznych oraz stopień 
kwalifikacyjny magistra prawa.

W ypadki I  wpadki

Ja k  podąfe służba inform acjjna 
M SW  R L  25 mą|a br. w republice odno­
towano 126 przestępstw, w tym były: I  
zabójstwo, 2 obrażenia dola, 3 gwałty, 
14 wybryków chuligańskich, 3 rabunki, 
i  oszustwo, 102 kradzieże, w tym 
samochodów. Znaleziono 10 skradzio­
nych pojazdów. Zarejestrowano 7 awa­
r ii ruchu drogowego, o lla r nie było.

W ydarzył się 1 nieszczęśliwy wy­
padek. Znaleziono zwłoki 6 denatów. 
Poszukuje się 13 zaginionych osób. 
Za trzym an o  4ó pod ejrzanych  o 
popełnienie przestępstw.

Zabójstwo
25 maja Państwowy Komisariat 

Policji m. Wilna powiadomiono, zc 20 
maja br. zmarła ST. Sim ac^owicti(ur.
1953 r ) , która 19 maja była pobita 
przez mężczyznę w m ieszianiu prayid. 
A rch itekftl 132-34. Podgrzany został 
zatrzymany.

K o le jn i ‘ em ig ran c i’
25 maja w l« ic  KalniSkcs kdło wsi 

Ro lla i (re j. ło ż d z ia js k O ^ t^ m ^ 8 
[ob yw ateli pakistańskich C3 
„odńw  tożsamości) i 3 obywateli Iraku.

■ I  R tę ć  na  “roz lew "
25 maja około godz. 13.00 w skle- 

r?sp ożyw czym  Z SA  "Lanuja prg  
Tilfes 82a, w korytarzu znalezio ,

I ml rtó lirw j rtęci. Wypadek jest w  toku 
rozpatrywania.
■  Funkcjonariusze 

nie  drzem ią—
i 25 maia funkcjonariusze Pogra­
nicznego Kom isariatu  P o lic  , na

ławatysklm  ^ 's B ^ k tó iy
mochód

I skradziony na Łotw ie. ?Liczę ji,d,cychw w oZ ęo^w a e .
L R .tu r.l9 5 9 r.)iK .(u r.l9 5 » r.;.

Przygotowała
Irena LITWIN

zost:
mano
„oiwy:
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Chorwacja '

Mazowiecki o nadużyciach 
w Zachodniej Sławonii

Specjalny sprawozdawca Komisji Praw Człowieka O N Z w byłej Jugosławii 
Tadeusz Mazowiecki stwierdził, ze armia chorwacka według wszelkiego 
prawdopodobieństwa uśmierciła bez żadnego wyraźnego powodu przedstawi­
cieli ludności cywilnej pochodzenia serbskiego po odbiciu przed trzema tygo­
dniami zrewoltowanej serbskiej enklawy na zachodzie Chorwacji.

Tadeusz Mazowiecki potwierdził doniesienia, według których siły chorwac­
kie splądrowały i zdewastowały własność należącą do Serbów i dopuściły się 
maltretowania wielu serbskich jeńców po odbiciu Zachodniej Sławonii. Spra­
wozdawca wyraził zaniepokojenie w odniesieniu do niewłaściwego zestawiania 
przez stronę chorwacką liczby poległych, rannych i zaginionych Serbów po 
zdobyciu tej enklawy. Ale zaznaczył, że przypadki naruszania praw człowieka w 
czasie tej ofensywy i po jej zakończeniu nie miały charakteru systematycznego 
bądź powszechnego, co potwierdzili zbiegli do Bośni przedstawiciele lokalnej 
społeczności serbskiej.

Mazowiecki wskazał na gotowość Zagrzebia do współpracy z zespołem 
Narodów Zjednoczonych do badania zbrodni wojennych, który odwiedził w 
poniedziałek. Chorwacja, która utraciła prawie 1/3 swego terytorium na rzecz 
zrewoltowanej mniejszości serbskiej od uzyskania w 1991 r. niepodległości, 
stanowczo odparła zarzuty w sprawie represji. Źródła rządowe przyznały, że 
część jeńców rzeczywiście bito, a .własność serbską łupiono, ale winą za to 
obciążyły maruderów wojskowych.

Według Zagrzebia w walkach 1-2 maja zginęło 300-400 Serbów, ale tylko 
spośród uczestników potyczek lub osób, które znalazły się w krzyżowym ogniu. 
Mazowiecki uchylił się od podania konkretnych przypadków naruszania praw 
człowieka i nie potrafił wskazać, ilu Serbów to dotyczyło, zasłaniając się 
koniecznością przeprowadzenia dalszego dochodzenia.

NA ZD JĘC IU : T. Mazowiecki podczas swej misji w Chorwacji
Fot. E PA  —  ELTA

WNP

Porozumienie o wspólnej obronie rubieży
Przywódcy 7 z 12 państw W N P (Rosji, Białorusi, Kazachstanu, Kirgistanu, 

Tadżykistanu, Gruzji i Armenii) podpisali w piątek w Mińsku układ w sprawie 
wspólnej ochrony granic zewnętrznych poradzieckiej Wspólnoty.

Do porozumień tych nie przystąpiły Ukraina, Azerbejdżan, Mołdawia, 
Uzbekistan i Turkmenistan. Kraje te — jak poinformował generał Andriej 
Nikołajew, dowódca rosyjskiej Federalnej Służby Granicznej, czyli wojsk 
ochrony pogranicza — mogą się przyłączyć do układu z Mińska "w miarę jak 
będą gotowe do wzięcia na siebie zobowiązań wynikających z układu o ochronie 
granic zewnętrznych WNP".

Białoruś —  Rosja 

Granica już nie istnieje
"Granica między Rosją i Białorusią już nie istnieje" — oznajmił w piątek w 

Mińsku prezydent Rosji Borys Jelcyn, podpisując z prezydentem Białorusi 
Aleksandrem Łukaszenką rosyjsko-białoruską deklarację, podsumowującą 
"pierwszy etap tworzenia unii celnej" tych dwóch państw.

Jelcyn i Łukaszenko wyrazili zadowolenie z wejścia w życie porozumienia 
o rosyjśko-białoruskiej unii celnej. Wyrazili też nadzieję, że w tym roku uda im 
się "posunąć naprzód na drodze umacniania tradycyjnych więzi gospodarczych 
między Rosją i Białorusią".

Jelcyn wydał dekret o zniesieniu rosyjskiej kontroli celnej na granicy 
rosyjsko-białoruskiej i przeniesieniu jej na zewnętrzne granice Białorusi.

Bośnia

7 maja 1995 r. „  i L  0
*ir i  A t

Serbski opór zaognia sytuację
Lotnictwo NATO zbombardowało w piątek rano skład amunicji Serbów 

bośniackich koło miasteczka Pale. Poprzedni atak powietrzny na ten Kam cel 
został przeprowadzony w czwartek po południu.

Odlegle o 20 km od Sarajewa 
Pa le  jeat s iedzibą władz 
samozwańczej ‘Republiki Serbskiej 
w Bośni*.

Jak  podała agencja prasowa 
Serbów bośniackich SRNA, samolo­
ty NATO zrzuciły w piątek trzy bom­
by. Wiadomość o nalocie potwierdził 
rzecznik wojskowy ONZ w Zagrze­
biu. Poinformował również, iż samo­
loty atakowały ten aam cel, co w 
czwartak.

Czwartkowy nalot był reakcją na 
zignorowanie przez Serbów ultima­
tum ONZ w  aprawie zwrotu ciężkiej 
broni. W  odpowiedzi w nocy z czwar­
tku na. piątek Serbowie ostrzelali 
'strefę bezpieczeństwa* ONZ wokół 
Tuzlf w północno-wschodniej Bośni, 
zabijając co najmniej 71 ludzi.

Piątkowego i czwartkowego na­
lotów dokonały samoloty kilku 
państw NATO —  poinformował rezy­
dujący w Neapolu naczelny do­
w ó d ca  sil NATO w Europ ie  
Południowej, amerykański admirał

Leighton Smith. Maazyny startowały 
z baz we Włoszech.

Jak oświadczył admirał telewizji 
CNN, celem powietrznego ataku 
było sześć bunkrów z amunicją. Z 
wstępnych danych rozpoznawczych 
wynika, iż co najmniej pięć z nich 
zostało zniszczonych.

W ładze Serbów bośniackich 
umieściły żołnierzy sił pokojowych 
ONZ wokół ewentualnych celów ko­
lejnych nalotów NATO, by zapobiec 
dalazym 'antyaerbakim akcjom* — .. 
poinformowała w  piątek agencja SR ­
NA, powołując się na rzecznika 
samozwańczego państwa Serbów 
bośniackich.

Prezydent USA  B ill Clinton 
poparł akcję lotnictwa NATO w 
Bośn i. Pow iedz iał, iż była to 
odpowiedź na lekceważenie przez 
Serbów bośniackich pokojowych 
wysiłków ONZ: *Witam z uznaniem 
decyzję ONZ i NATO o przeprowa­
dzeniu ataków lotniczych przeciwko 
sk ładow i am unic ji Se rb ów

bośniackich, co było 
tliyeta przemocy w t
kilku dni w Sarajew!, 10|,0? S ^ Ł ,c1’ 
•twierdza przekazane 
Dom oświadczania prezent 

Zdaniam '“ •yitklejo?'
Wiktora Czernomyrdin*
co wydarzyło się w Bośni % J* ,łV  
dniach, jeat -godne uboj^*1 
Wyjaśnił, ta  ma u  
ataki powietrzna NATO i 
ostrzał artyleryjski pro*;* 
przez Serbów.

Według Czernomyrdin, 
starała się zapobiec ZBoiiuw 
tuacji poprzez wlaine k o g *  
stronami konfliktu bcśni&ckir

Natomiast Libaralno-Demoi,
tyczna Partia Rosji (LDPR) yifcj 
Żyrinowskiego zażąda od mln 
atwa obrony Roijl natychmi^* 
go B  dostarczenia S,tb l 
bośniackim broni przecnylctni i 
by ‘mogli dać wlatciwq odpiw  

• mordercom z NATO*.
Według partii Żyrinown, 

rząd Rosji jest 'pozbawiony 
gdyż nie usiłuje 'powstzyM u  
dateski NATO, która rozp^uu. 
wojnę światowa*. .

Rosja

Eksperymenty KGB z "bronią psychiczną"
B y ła  ta jna  służba radziecka K G B  w najgłębszej tajem nicy 

eksperymentowała w latach 70 z tzw. bronią psychiczną umożliwiającą 
przekształcanie ludzi w pozbawione sumienia i uczucia strachu "maszyny bojo­
we". Poinformował o tym magazyn "Panorama" niemieckiej sieci telewizyjnej 
NDR.

niuka i Anatolija Szadrina, którzy za­
pewniają, że uczestniczyli w tych 
manipulacjach z mózgiem ludzkim. 
Polegały one na tym, że w  czasie 
podobnej do hipnozy procedury 
przy użyciu fal radiowych o dużej 
frekwencji kodowano w  mózgu 
człowieka kody słowne i liczbowe. 
K iedy poddany tym zabiegom 
człowiek usłyszał je, przekształcał 
się w bezwolne narzędzie.

Manipulacjom tym poddawano

Procedurę tę eksperci określają 
jako *Psychotronic Influence Sy ­
stem*. Całą sprawę, jak podała 'Pa ­
norama', ujawniono już na początku 
tego roku na jednej z konferencji fun­
dacji 'Ołaanoat* założonej m.in. 
przez Michaiła Gorbaczowa i rosyj­
skiego rzecznika praw człowieka 
Siergieja Kowalowa.

D z ienn ikarze  n iem ieccy  
powołują się na informacje dwóch 
naukowców rosyjskich Walerija Ka-

Estonia-Finlandia

prawdopodobnie żołnierzy .walcza-i 
cych w  Afganistanie oraz członku 
specjalnych oddziałów milicji - 
OMON-u. W 1988 r. Gorbaczow  ̂
zakazać używania bronf psychiezrs|• 
do celów wojskowych. Według &  
ja Malina, b. doradcy Gorbaczow 
ds. bezpieczeństwa, prace nad fo­
nią psychiczną były odpowiedzią ra 
podobny projekt zrodzony w USA* 
czasach prezydentury Jimmyep B  
Cartera.

'Panorama* podała, żęmimop& 
znanego obecnie zagrożenia dk 
zdrowia broń psychiczną także dn 
stosuje się jeszcze w specjalnytb 
jednostkach rosyjskiej mjlicji.

Marzy się sąsiadom podmorski tunel
Estończykom i Finom marzy się tunel łączący Tallin z Helsinkami przez 

Zatokę Fińską, którym jeździłaby szybka kolej. Miałby on 67 lub 84 km długości 
w zależności od przebiegu trasy. Podróż między obiema stolicami trwałaby 
zaledwie 30 minut, a więc 3 razy krócej niż promem i 10 minut krócej niż 
samolotem. Bilet kosztowałby więcej niż najdroższy bilet na prom, ale mniej niż 
natańszy bilet lotniczy na tej trasie. Budowa tunelu potrwałaby — zdaniem 
inżynierów —  10 lat, zaś maksymalna głębokość, na jakiej byłby on położony 
wynosiłaby 200 mterów. Wstępny koszt Jego budowy ocenia się na 8 mld marek 
fińskich (1,8 mld USD).

Z w o len n icy  tune lu  od w o łu ją  
s ię  naw et d o  ugrofińsk ie j 

m itologii 
Biznesmeni i przedstawiciele 

władz miejskich obu stolic, którzy są 
pomysłodawcami budowy tunelu już 
od kilku lat— jak pisze „Bałtic Inde­
pendent* —  próbują znaleźć zwolen­
ników tej idei. Prezes Towarzystwa 
Eatońsko-Fłńakiego 'Rein Veide- 
mann odw o łu je s ię  nawet do 
ugrofińskiej mitologii, w której istnie- 
le baśń o budow ie1 mostu przez 
Zatokę Fińską. Podkreśla też, że 
podobieństwa istniejące między kul­
turą i językiem estońskim oraz 
fińskim już stanowią symboliczny, 
most między obu narodami.

Zdan iem  geo logów  
l inżyn ierów  p rzedsięw z ięc ie  

jest w ykona lne  
D la Eatonii budowa tunelu 

miałaby ogromne znaczenie ekono­
miczne, polityczne i militarne. 
Zbiżałaby ją do Zachodu broniąc

jednocześnie przed kolejną inwazją 
ze Wschodu. Prowadząca przez Tal­
lin linia kolejowa Helśłnki-Madryt 
byłaby najlepszą tego gwarancją od 
czasffLigi Hanzeatyckiej —  uważają 
estońscy zwolennicy tunelu. Finowie 
dostrzegają zaś korzyści płynące z 
szybk iego , spraw nego i 
uniezależnionego od warunków po­
godowych połączenia z resztą Euro­
py. Obie strony zdają sobie jednak 
sprawę z kosztów i trudności natury 
technicznej całego przedsięwzięcia. 
Zdaniem geologów i inżynierów jest 
ono jednak wykonalne.

P rzec iw n icy  b udow y 
ob aw ia ją  s ię , że Tallin 

s tan ie  s ię  jak  H ongkong 
m lastem -państwem  

Idea budowy Tunelu ma też swo­
ich przeciwników. Obawiają się oni, 
że Tallin stanie się jak Hongkong 
miastem-państwem, gdzie skupiony 
zostanie cały estoński biznes i han­
del ze azkodą dla reszty kraju, szcze­
gólnie jego części południowej. Już

dziś zauważalne są wielkie różnice* 
poziomie i stylu życia między ról* 
czym południem, a coraz barttfflj 
kosmopolitycznym: Tallinam. Nie­
którzy obawiają się też inwezp 
fińskich turystów, którymi już dztf z* 
lana jest stolica Estonii. Potrzebuje 
my turystów—  mówią— ale 
też negatywna strona „fińskiej MF 
Styki*.' pijaństwo i przemoc.

Latem  w  centrum Tallina 
Jes t w ięce j Finów niż 

Estończyków
W  ubiegłym roku liczącą 1,5 & 

łiona  mieszkańców Estonię 
odwiedziło ponad milion fińskich ̂  
rystów, a w tym roku ma ich br 
jeszcze więcej. Latem w centrum 
lina jest więcej 
Estończyków. A co będzie, fldy ̂  
promów będą mieli do 
szybką kolej? Estonia jest dla Fjn 
krajem tanim. Przyjeżdżaj* !un’?j£' 
le, by zwiedzić miasto lecz raczej- 
zrobić zakupy — także sftoł̂ * 1 
—  by się napić alkoholu i żaba#* 
także z „zawodowymi panien^.’ 
których w  Tallinie jest coraz 

.ale — jak ktoś powiedział"^ , 
to nie przeszkadza, wręcz prz*^ 
nie.

Wydaje się jednak, że 
nel powstanie, Estonia będzi® 
jeszcze sporo czasu na p ^ B ^ T  
nie się do rozwiązanie pfoW^ 
których jej przysporzy.^f*’
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ly r o k
| i  Rewizja nadzwyczajna 

na Kuklińskiego uchylony, sprawa wraca do prokuratury
Wojskowa Sądu Nąjwyższego uchyliła wyrok 25 lat więzienia wydany 

1914 r. za deaaęhjję 1 zdrad? na Ryszarda Kuklińskiego, który m.ln. 
lAnKrylunom plany wprowadzenia stanu wojennego. Podzielając argu- 

iai nadzwyczajnej I prezesa SN, Izba zwróciła sprawę prokuraturze 
 ̂Oznacza to m-liu, że Kukliński formalnie nadal jest podejrzany i!j. Oznacza 

.jostif aresztowany.
l îrajsJwwy PRL  Mbrał 
^oąjących dmodów winy 
gusinyin uzasadnieniu wyroku 
,*o przez pięcioosobowy skład 
-TsN. za całkowicie uzasadnione 
-argumenty rewizji nadwzyezaj- 

podziclond opinię rewizji, że ska- 
- Kuklińskiego na karę śmierci 

ią w 1990 r. na mocy amne- 
p do 25 lat), sąd wojskowy PR L  nie 
ŵystarczających dowodów winy, 

CgoH też— co było niezbędne — 
i jakie informacje miał on 
-> wywiadowi USA. Sąd oparł 

itofy wyłącznie na nie podlegają- 
d̂««yfikaqi procesowy operacyj- 

'' i  ustaleniach wywiadu P R L .
-Izby, dopuszczono się tym sa­

la'oczywistej obrazy przepisów”, 
pełnomocnicy Kuklińskiego 
przekonani, że prokuratura 

umorzy śledztwo 
[ Pdaomocnicy Kuklińskiego —
- mec Piotr Dewiriski, Krzysztof 

ksem i Jacek Taylor — me byli 
nsfakejooowani wyrokiem. Uznali 
■ za unik Izby Wojskowej- przed 
pym uniewinnieniem, do czego 
pb powoi o co wszyscy występowali 
■annkowej rozprawie. Są przeko-

f c i i i i i i i  i
W m Sk' i

nani, że Naczelna Prokuratura Woj* 
skowa, do której sprawę odesłano "do 
uzupełnienia", umorzy w końcu 
śledztwo w tej sprawie.

Istnieje teoretyczna możliwość 
wystąpienia o ekstradycję 

pułkownika 
We.dług rzecznika prasowego 

N P W , dziś nie sposób jednak 
przesądzić, czy prokuratura nie skieru­
je do sądu nowego aktu oskarżenia; tak 
czy inaczej jest ona gotowa rozpocząć 
śledztwo w ciągu miesiąca. Konieczne 
byłoby wtedy przesłuchanie samego 
Kuklińskiego, na razie nie wiadomo w 
jaki sposób, bo od 15 lat przebywa on 
w nieznanym miejscu w USA. Według 
rzecznika NPW , istnieje nawet teorety­
czna możliwość wystąpienia o jego 
ekstradycję. Rewizja zalecała (co 
poparła Izba Wojskowa),- by prokura­
tura zebrała materiał dowodowy, który 
m.in. pozwoliłby poznać motywację 
postępowania Kuklińskiego.
Według prokuratora rewizja jest 

niekorzystna dla oskarżonego 
Podczas rozprawy prokurator mjr 

Jarosław Ciepłówski wnosił o oddale­
nie rewizji jako de facto niekorzystnej 
dla Kuklińskiego. Argumentował, że

ponowne śledztwo może ujawnić 
okoliczności które mogłyby obciążyć 
Kuklińskiego (mówił w tym kontekście 
o źródłach pieniędzy na kupno segmen­
tu i zapisanego na syna sadu). Opinii tej 
przeciwstawili się pełnomocnicy, Izba 
w swym wyroku uznała ją  za 
nieprawidłową.

Pułkownik godził w imperialne 
interesy Z S R R  

W  swych wystąpieniach 
pełnomocnicy Kuklińskiego wyszli po­
za żądania rewizji. Domagali się jego 
pełnego uniewinnienia, gdyż czyn mu 
zarzucany ("przestępstwo przeciw pod­
stawowym interesom PR L ") nie jest już 
d îś przestępstwem. T o  postać nazna­
czona heroizmem, oddana Polsce i Po­
lakom" —  mówił w pełnej emocji mo­
wie mec. Piesiewicz. Przypomniał, że 
nie ma "nawet śladu poszlaki", że 
Kukliński brał pieniądze od CIA. Mec.

. Taylor mówił, że pułkownik "godził w 
imperialne interesy ZSR R , które nie 
byty tożsame z interesami Polski" i że 
"zasłużył na pomnik, a nie na karę 
śmierci".

Kuklińsk i współpracował 
z C IA  od 1970 r.

W  1981 r. płk Ryszard Kukliński 
był zastępcą szefa Zarządu Operacyj­
nego Sztabu Generalnego W P  oraz 
szefem Oddziału Planowania Obronno 

Strategicznego w Sztabie. General­
nym WP. Przynajmniej od 1970 r. — 
według własnych słów — ‘

** Polityką
Sejmowe brawa dla ministra Bartoszewskiego
W cwirfek wieczorem Sejm RP  przyjął brawami Informację ministra SZ  

i*^Ł*łWł Bartoszewskiego nL głównych kierunków polskiej polityki zagrani*

p**sze w swojej pracy pozosta- 
[ lojalny wobec prezydenta i 

premiera 
to*ie półtorej godziny minister,

[W b  szczegółowy, ustosunko- 
wcześniejszych wystąpień 

jp*kich. W jego wystąpieniu nie 
anegdot, jak teżpowążnęj re- I 

•Z* ̂ zawszc w •wojej pracy pozo­
ru  lojalny wobec prezydenta i pre-

tej pory łączenie tejpra. Do
wyroagąło ze strony ministra, 

PFwiedziałj "trudnych działań", jed- 
~  w JC* °  sumtauu —

[ W ® pozytywny dla RP.
powoływał się na 

e Edycje swojej rodziny 
*m ?dn(* rotnie w swyn wystąpie- 
ijj/^^pwwoływałsię na chłopskie

KtiTS? m  jedyną wI Pnynależność partyjną — w 
W , * * -  W  debacie to właśnie 

zgłosili najw ięcej 
^  do ecpose Bartoszewskiego. 
i.®m ister mottem swojej odpo- 

,® ynił ł*°wa Waldemara Pawla- 
m potrzeby budowania wyso- 

Polski w rodzinie wolnych 
^otzłrt*2 **0Wa "n'e u^ nać karku".

I w O tyn iu  zamkną
8y®boliczny czas nocy 
stalinowskiej 

. ^zgpdśłsię z zastrzeżeniami 
Bat7 połów w loku debaty,

wyjaśniając, że biorą się one przede 
wszystkim z braku informacji o inten­
sywnych działaniach MSZ.

Najwięcej miejsca Bartoszewski 
poświęcił stosunkom polsko- rosyjskim, 
które —  jak powiedział —  mają swoją 
specyfikę, w przeszłości były obolałe, ale 
najważniejsze jest, by nie przenosić ich w 
przyszłość. Dlatego ważne jest, by 
inwestować w młodzież. W yraził 
nadzieję, że zbliżające się uroczystości w 
Katyniu zamkną w sposób symboliczny 
czas nocy stalinowskiej. Bartoszewski 
podkreślił, że brak zgody z Rosją co do 
kształtu przyszłego bezpieczeństwa eu­
ropejskiego nie jest przeszkodą w rozwi­
janiu wszechstronnych stosunków, także 
gospodarczych.

W  Polsce nie ma rusofobii
Z  naciskiem podkreślił, że w Pol­

sce nie ma rusofobii, a "rosyjski stra­
szak" istnieje tylko wśród "ciemnych lu­
dzi". Przy czym "ciemny" określa 
.kondycję psychiczną, a nie pochodze­
nie —  powiedział Bartoszewski.

Ja się nie boję Federacji Rosyjskiej 
—  oświadczył Bartoszewski, dodając, 
że nie mamy złych zamiarów, nie sądzi­
my też, aby Rosja miała powody, by 
mieć złe zamiary wobec nas. O  napięciu 
w stosunkach- polsko-rosyjskich można 
“by-wnioskować jedynie _na podstawie 
faktów prasowych i niewyważonych: 
opinii, i to po obu stronach.

Granica

Zatrzymano kłusujący 
na Bałtyku litewski kuter

"Kapcr-lB 
Oddziału Straży Granicznej 

SjyTr®3 Bałtyku w rejonie pol- 
Ski S,rcfy Ekonomicznej

^ ryback i "LBB-6950", w 
l)\jy , ‘ zna,cz»ono 5 tys. 350 
!,!fjfiw0łączn̂  wartości ok. IG1— — 

v — poinforml 
S  ^otyński, rzecznik]

poinformował

^Gdańsku.
^•nie litewskiego kutra

nastąpiło rano, ok. 65 mil morskich na 
północny-wschód od Rozewia i odbyło 
się przy udziale inspektora Urzędu 
Monkiego w Gdyni. Poławiający bez 
zgody władz polskich kuter odprowa­
dzono pod eskortą do portu w Helu, 
gdzie prowadzone będą przez Urząd 
Morski czynności wyjaśniające.

O zdarzeniu powiadomiona 
została Ambasada Republiki Lite­
wskiej w Polsce.

"W ara, by wbijać klin między 
M ińsk  a Moskwę”

Nie zgodził się z opiniami, że Pol­
ska zaniedbuje stosunki z innymi 
wschodnimi sąsiadami, takimi jak 
Ukraina i Białoruś. Nie zgodził się 
także z twierdzeniem, że Polska mogła 
próbować zapobiec wynikom referen­
dum na Białorusi. Zaznaczył, że były to 
suwerenne decyzje tego państwa i "wa­
ra, by wbijać klin między Mińsk a 
Moskwę". Podkreślił również znacze­
nie lojalności Polaków wobec państw, 
w których żyją, bo taka jest norma 
międzynarodowa.

Proszę nie obciążać M S Z  tym, 
że nie sprzedaje drobiu"

W  odpowiedzi na krytykę Lesława 
Podkańskiego (PSL), że w cxpose nie­
wiele miejsca poświęcono sprawom go­
spodarczym, minister odparł, że będzie 
mógł odpowiadać za te spnwty- jeśli w 
M SZ  znajdzie się pion ekonomiczny. 
Jak do lej pory, sprawy te są w gestii 
Ministerstwa Współpracy Gospodar­
czej z Zagranicą, które w rękach PSL 
jest od 500 dni roboczych, co — jak 
zaznaczył — sam obliczył. "Ja bardzo 
chętnie przejmę pion ekonomiczny do 
M SZ, ale proszę M SZ  nie obciążać 
tym, że M SZ  nie sprzedaje drobiu" — 
spointował minister.

Szef M SZ podkreślał swoje duże 
zaangażowanie w pracy w resorcie. "Jeśli 
trzeba będzie robić więcej, trzeba 
znaleźć kogoś żwawszego"— powiedział 
Bartoszewski, eo nie po raz pierwszy te­
go dnia wywołało oklaski posłów.

Protest

Kolejny dzień 
pikiety 

"zbrojeniówki"
Trwa codzienna, siedmiogodzinna 

pikieta zakładów przemysłu lotniczego 
przed Urzędem Rady Ministrów. W  
piątek akcję protestacyjną przejęło 70 
robotników z PZ L  "Okęcie" i zakładów 
"H ydrator" z Wrocławia —  
poinformował Leszek Wiśniewski, 
przewodniczący komisji-za kładowej 
N SZZ  "Solidarność" PZ L  "Okęcie". Pi- 
kieta rozpoczęła się 16 maja.

współpracował z C IA  7 listopada 1981 
r. potajemnie opuścił Polskę wraz z ro­
dziną, wcześniej poinformował Amery­
kanów o planach stanu wojennego. 
W edług ustaleń wywiadu P R L , 
Kuklińskich wywieźli z Polski dwaj "ka­
drowi pracownicy" CIA, którzy 8 listo­
pada wyjechali na jeden dzień z War-1 
szawy do Berlina.

Uchylenie wyroku oznuczu 
przywrócenie Kuklińskiemu 

stopnia pułkownia W P
W  1984 r. sąd Warszawskiego 

Okręgu Wojskowego, skazali
Kuklińskiego ńa karę śm icrciJ 
złagodzoną na mocyamnestii w 1990 ra 
do 25 lat więzienia. Proces nic] 
potwierdził, że Kukliński już wcześniej 
współpracował z C IA . Wyrok 
obowiązywał do 25 bm. Jego uchylenie 
oznacza m.in. p r^w róccn ic  
Kuklińskiemu stopnia pułkownika WP.

Rewizję nadzwyczajną wniósł w 
końcu marca br. p.o. I prezes SN 
Stanisław Rudnicki (w zastępstwie 
prezesa SN Adama Strzembosza, który 
wziął urlop w związku z kandydowa 
niem na prezydenta RP).

Członków składu sędziowskiego 
rozpatrującego rewizję wybrano w dro­
dze losowania.

Na czwartkowej rozprawie byli 
obecni m.in. b. premier Jan Olszewski, 
b. szef MON Jan Parys, którzy również] 
byli rozczarowani wyrokiem. Prnccsofl 
wi przyglądał się także konsul l  ISA.

Plebiscyt

"Srebrne usta" 
Pawlaka

Były premier Waldemar Pawlak 
stwierdzeniem: "zgodnie z zasadą kuru 
nąjplerw zniesie Jąjko, a dopiero po­
tem gdacze; musimy chyba jednak 
trochę więcej gdakać, bo nasi przeciw­
nicy to potrafią; a zdarza się, że gdaczą 
nawet kiedy nie potrafią znieść Jąjka" 

■ — zwyciężył w czwartej edycji plebiscy­
tu "Srebrne Usta" organizowanego 
przez radiową Trójkę".

Ju ry , które tworzyli ra­
diosłuchacze "Trójki", motywowało 
m.in. swój wybór "przybliżeniem 
społeczeństwu zagadnień jajczarsko- 
drobiarskich" i "szerzeniem kultury 
wiejskiej wzbogaconej elementami 
kultury Wiejskiej"(przy ulicy Wiej­
skiej w Warszawie mieszczą się 
najwyższe urzędy RP).

"Brosza Srebrnych Ust będzie mi 
towarzyszyła podczas Ważniejszych 
wystąpień" — powiedział Pawlak po 
odebraniu nagrody. Dodał, że jest za 
ciężka, aby nosić ją w klapie, ale 
spróbuje znaleźć patent na godne wy­
korzystanie nagrody. Na dobry po­
czątek wykorzysta kieszeń; w 
przyszłości być może broszę zawiesi na 
srebrnym łańcuchu.

Były premier o 400 głosów 
wyprzedził ministra Î eszka Millera, 
który prawdziwych mężczyzn poznaje I 
"nie po tym Jak zaczynąją, ale jak 
kończą" oraz prof. Î echa Falandysza, 

-który, oświadczył, że "bard/o trudno 
jest siedzieć w pan u prezydencie. ł><» 
człowiek może być łatwo wyrzucony nu 
zewnątrz".

Nagrodę "Srebnc Usta" od 1992 r, 
otrzymują trzy osoby znane z mediów, 
wystąpień w parlamencie c/y w innych 
miejscach publicznych, osoby 
wyróżniające się zaskakującymi stwier­
dzeniami, celnymi ripostami, niebanal­
nymi porównaniami; dodatkowym atu­
tem może być charakterystyczny tembr 
głosu. g -

W  poprzednich edycjach konkursu 
radiosłuchacze wyróżnili m.in. prezy­
denta Lecha Wałęsę (dwukrotnie), Ja ­
cka Kuronia, JanUsza Korwin-Mikke- 
go, Henryka Goryszewskiego, Marka 
Markiewicza, Ewę Wachowicz i Jacka 
Soskę.

SPORT
Z  p od ró ży  d o  A tlan ty
0  wrażeniach ze swej podróży do 

stolicy Letniej Oiimpiady-96 Atlanty opo­
wiedzieli na konferencji, prasowej wice-, 
prezes Litewskiego Narodowego Komite­
tu . Olimpijskiego, szef misji olimpijskiej 
naszego kraju S . Śaparnis i kierownik 
wydziału sportu Departamentu Kultury Fi­
zycznej i Sportu A- KukSta. Uczestniczyli 
oni w spotkaniu szefów misji olimpijskiej 
ze 182 państw. Przewiduje się, że igrzyska 
w Atlancie pod względem swej skali i wy­
ników staną się najdonioślejszym wyda­
rzeniem sportowym XX wieku. W 30 kon­
kurencjach wystartuje około 10  tys. 
zawodników.

Ig rz y sk a  K ra jó w  M orza  
B a łty ck ie g o

W  w ileńskim  hotelu ‘ Karolina* . 
rozpoczęła się konferencja rady Igrzysk 
Krajów Morza Bałtyckiego. Przewiduje się, 
że w imprezie, która odbędzie się w 1997 
r. na Litwie, wezmą udział zawodnicy z 
Danii, Estonii. Łotwy, Polski. Norwegii, Ro­
sji. Finlandii. Szwecji. Niemiec i Litwy. Na 
program igrzysk złożą się zawody w 17 
konkurencjach.

Z  b o isk  p iłka rsk ich
* W meczach o mistrzostwo Litwy w 

piłce nożnej znajdujący się w czołówce 
tabeli drużyny zagrały tak: "Źalgiris 
EBSW "— "Ar as"— 3:0, "Inkar as-Grifas"—  
"Inter as AE“ — 8:0. "Sirijus" — "Romai" — 
0:4.

* W  eliminacyjnym spotkaniu do .mi­
strzostw Europy Wyspy Owcze pokonały 
San Marino — 3:0.

P o lk i n a  cz e le
W  Ankarze w dalszym ciągu odby­

wają się mecze turnieju kwalifikacyjnego 
do mistrzostw Europy-,97. Świetnie spi­
sują się koszykarki Polski. Odniosły one 
już czwarte zwycięstwo, tym razem nad 
Holandią — 74:68. W innych spotkaniach 
zanotowano wyniki: Łotwa — Anglia — 
87:43, Szwecja 'P o r tu g a lia 61:43, 
Turcja — Azerbejdżan — 92:54. W tabeli 
prowadzi Polska — 8 pkt przed Łotwą i 
Szwecją po 7.

Dobrze wystartowała w turnieju elimi­
nacyjnym do półfinałów mistrzostw Euro-' 
py męska reprezentacja Polski. W Bir­
mingham w pierwszym meczu Polacy 
pokonali Gruzję —  91:68, a w drugm wy­
grali z W alią — 110:71.

* W  towarzyskim meczu koszykarek 
Niemcy przegrały z Hiszpanią — 63:70. 
Obie reprezentacje przygotowują się do 
finałów  ME-95, które 8-18 czerwca 
odbędą się w Brnie.

Z a p a lo n o  p o ch o d n ię  
O lim p iad y  S p e c ja ln e ]
W  Atenach zapalono ogień, który 

będzie płonąć podczas Olimpiady Spe­
cjalnej w New Haven (USA) od 1 do 10 
lipca. Od pierwszej, skromnej, w 1968 r. w 
Chicago z udziałem tylko USA i Kanady 
olim piada rozrosła się do wielkiego 
przedsięwzięcia sportowego. W  tegorocz­
nej imprezie weźmie udział 7500 spor­
towców z ponad 130 krajów.

S ta rty  ko la rzy
* Włoch M. Cipollini, który pierwszy 

minął linię mety 12 etapu wyścigu "Giro 
d'ltalia", został zdyskwalifikowany za nie­
przepisową jazdę na liniszu. Zwycięzcą 
etapu został Słowak J. Svorada Liderem 
wyścigu nadał jest Szwajcar T. Rominger.

* Belgijski kolarz W. Nelissen wygrał 
pierwszą część drugiego etapu wyścigu 
Grand Prix Midi Librę odbywającego się 
we Francji. Druga część etapu zakończyła 
się zwycięstwem Francuza T-. Bourguig- 
Inona. W pierwszej części etapu słynny 
Hiszpan M. Indurain miał upadek i stracił 

[trzecie miejsce w klasyfikacji generalnej. 
Liderem jest Polak Z  Spruch

P lę c lo b o jo w y  P Ś  w  
W a rsz a w ie

W ^ Z  udziałem 41 zawodniczek z 14 
Ikrajów w Warszawie rozpoczęły się żawo- 
Idy Pucharu Świata w pięcioboju nowo­
czesnym kobiet. W pierwszym półfinale 
zwyciężyła mistrzyni świata R Fjellerup 
(Dania) — 5205 pkt. Wczoraj odbył się 
drugi póHinal. -

W  k ilku  w ie rsz a ch
• W drugim meczu serii finałowej 

Konferencji Wschodniej ligi zawodowej 
NBA drużyna "Orlando Magie" pokonała 
zespół "Indiana Pacers" — 115;1 f4 i pro­
wadzi 2:0.

* W kolejnych spotkaniach 
drużynowego turnieju tenisowego w Dues- 
sełdorfie Australijczycy pokonali Niemców 
— 2:1, a Szwecja wygrała z USA — 3:0.

Zm arł K . C o s lc
W Waszyngtonie w wieku 47 łat zmarł 

na raka jeden z najlepszych w historii 
koszykówki zawodnik Chorwat fC Cosic.
Jego największe sukcesy związane są z 
grą w reprezentacji Jugosław ii. Z tą 
drużyną zdobył zloty medal olimpijski w 
Moskwie, dwukrotnie wygrał mistrzostwa 
świata I cztery razy triumfował w mistrzo­
stwach Europy.
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gody i zioła, wygrzewający się na słońcu nie jest szczególnie 
groźny.-

Tymczasem nadzieja, że unikniemy latem kryzysu 
władzy, może być zbyt lekkomyślną*.

• 'Podstęp czy głupota?’ .
•Projekt uchwały rządu *0 przekazaniu gospodarki 

cieplnej do sfery regulacji samorządów” samorządy miast i 
rejonów otrzymały 17 maja. Jeden z punktów głosi, że filie 
I państwowego przedsiębiorstwa "Lietuvos valstybine ener- 
getikos sistema", przedsiębiorstwa sied cieplnych Wilna, 
Kowna, Poniewieża, Kłajpedy, Szawel i Olity przekazuje się 

lód 1 czerwca 1995 r. do sfery regulacji smorządów miej- 
[skicfa —  o tym pisze Aurelia Liaulldeni.

Ten  krok rządu —  powiedział p. A  Ćaplikas, członek 
Zarządu m.Wilna, przewodniczący komitetu usług i gospo­
darki miejskiej —  to nie kłótnia między politycznymi par­
tiami, lecz powiedziałbym, rujnowanie niezależnego 
Ipaństwa". Rzeczywiście, przecież gospodarka cieplna, o 
[której mowa we wspomnianym projekcie, jest częścią go­
spodarki energetycznej całej Litwy. Jeżeli nie ma gospodar­
ki energetycznej —  nie ma państwa, jako że nie ma ani 
przemysłu, ani gospodarki rolnej, ani normalnego żyda 
I mieszkańców...
I Zarząd m. Wilna nie odżegnuje się od gospodarki 
jcieplnej. Tym bardziej, że już niejednokrotnie wraz z inny­
mi wielkimi miastami Litwy sugerował rządowi przekaza- 
nie gospodarki cieplnej samorządom. Jednak dziwi, skąd 
taki pośpiech? "Może nie trzeba szukać podstępu tam, 
gdzie tak dużo głupoty?" —  pyta A . Ćaplikas i dodaje, że 
xzede wszystkim należy odpowiedzieć na pytanie jaki jest 
os już zaciągniętych i wydanych pożyczek, kto, kiedy i, 
oczywiście, za jakie pieniądze kupi paliwo? Poza tym należy 
I wszystko zinwentaryzować, bo jak w przeciwnym razie 
wiedzieć, co się bierze. Prócz tego, należy utworzyć wydział, 
który kontrolowałby ceny i w każdej chwili mógłby 
odpowiedzieć, dlaczego zwiększa się je dwa razy, a nie 
półtora..

Metodyka obecnego naliczania taryf za usługi energe­
tyczne i ustalanie cen za nie— to ciemny las. („.)

"Naprawdę chcemy przejąć tę gospodarkę, ale do 1 
czerwca nie sposób tego^uczynić. Na samo spisanie 
protokołu zdawczo-odbiorczego potrzeba kilku tygodni” 

kontynuuje A. Ćaplikas.
Ta gospodarka, o której można sądzić chociażby po ... 

długach, jest ogromna. Na przykład, Wileńskie Miejskie 
Sied Cieplne mają 200 min litów długów, a budżet roczny 
stołecznego Samorządu wynosi 325 min litów.

Przed rokiem przedstawiacie systemów sied ciepl­
nych, wodociągów, energetyki wielokrotnie zasiadali przy 
okrągłym stole, nawet opracowywali program przejęcia 
gospodarki energetycznej miast i reorganizacji, zarządza­
nia infrastrukturą— Wszystko było i jest do chwili obecnej. 
Niestety, rząd opracowuje trudne do zrozumienia projekty 
uchwał*.

RgSPUBLIK\
'K am yczek m ałego em eryta  

arzed wozem wielkiego rządu' — z
jołumny redakcyjnej.

(Widocznieżaden jużskandal niejest wstanie zakłócić 
olimpijskiego spokoju władz Litwy. Ubezpieczone (na 
wszelki wypadek) poszczególne fotele w gabinecie mi­
nistrów czekają na nowe figury, zostawiając naród w 
domysłach, gdzie pies pogrzebany. ( „ ) .

Widkie wozy Sejmu i rządu, które już zaczęły toczyć 
pod górę kadencji, przewróciłyby o wiele bardziej pro-

 iczny skandal dotyczący emerytur. Dygnitarze
państwowi dobrze wiedzą, że budżet "Sodty" pogrążył się w 
tymże bagnie deficytu, w jakim ugrzązł budżet państwowy. 
Ten tydzień demonstruje cuda. Prezydent pogroził, urzędy 
celne przycisnęły, skontrolowano rachunki bogatszych 
przedsiębiorstw i miliony sypią się dziesiątkami. Tym ra­
zem życzliwie uwierzmy, że to prawie nie ubarwiona pra­
wda. Wątpliwe jednak, by takie cuda zademonstrowała 
"Sodra", która już obliczyła, żew tym roku jej zabraknie 221 
min litów. A  to —  prawie trzymiesięczne emerytury dla 
miliona litewskich emerytów. (._).

Zagrażająco zbliża się 1 lipca, gdy trzeba będzie, zgod-
 |z nową uchwałą o emeryturach, zapładć również tę
[część, o którą od początku roku zwiększyły się od nowa 
naliczone emerytury. Na wyrównanie tego długu potrzeba 
będzie olbrzymiej sumy —  75 min litów. Niestety, nie 
można się spodziewać, że większość emerytów otrzyma 
tyle, na ile zasłużyli przez długie lata ich ciężkiej pracy.
| Tylko jednostki przed przejściem na emeryturę, które 
kierowały bankami mogą się spodziewać tysięcy. Średnia 
emerytura po 1 lipca wyniesie tylko 139 Lt, a średnia renta 
[inwalidzka 135 Lt.

Rada "Sodry" już omawiała, kogo pierwszego będzie • 
zmuszona skrzywdzić, ratując emerytury: oskubać apteki, 
i leczenie rehabilitacyjne... Rząd jednak nie pośpieszył z 
poparciem tych smutnych "priorytetów”. Po prostu odłożył 
kłopoty "Sodry" na późniejsze omawianie. Natomiast M i­
nisterstwo Finansów roztropnie poradziło doskonalenie 
ściągania podatków. (...)

...Pracownicy jednostek budżetowych są obrażeni na 
"Sodrę", że ma czelność liczyć grzywnę za zwłokę i odparo­
wują, że lo Ministerstwo Finansów opóźnia się z wypłatami 
dla budżetowców. Brakuje tylko, by oburzona "Sodra" 
odmówiła wypłacania emerytur naukowcom lub personal­
nym emerytom, którym należą się one z budżetu państwa. 
Na razie nie jest ono w stanie rozliczyć się z "Sodrą", a ta w 
maju pozostanie dłużna Giełdzie Pracy.

Najgorsze by było, gdyby odłożone omawianie deficytu 
I budżetu "Sodr/ 1 oznaczało nadzieję, że wszystko jakoś 
ułoży się samo przez się. Nie było eksplozji w czasie 
kwitnięcia jabłoni, maże czort nie weźmie, gdy jabłka będą 
dojrzewać. Ostatecznie latem nawet emeryt, zbierający ja­

Dfena
• Tem at dnia*.
«• Tym razem o zbożu litewskim, zanim jeszcze ruń się 

podnosi. Gdy zboże wyrośnie, może być za późno. Tak było 
w ubiegłym, zaprzeszłym roku—

Przypuszcza się, że obecnie na Litwie zbożem zasia­
no 1 min hektarów. Mniej niż w ubiegłym roku, bo w tym 
więcej ziem Ićży odłogiem. Urzędnicy państwowi 
twierdzą, że zasiano "w najlepszych terminach agrotech­
nicznych” i wniesiono 3,5 razy więcej nawozów. Dlatego 
optymiści kalkulują: gdyby otrzymano, jak dawniej, 
średnio po 30 c z hektara (w ub.r. —  około 18 c), to 
ogólne plony zbóż wyniosłyby około 3 min ton. Jeżeli, jak 
mówi prezydent Stowarzyszenia Przetwórców Zboża Li* 
nas Kir ki lis, "zaproponowanoby nam nabyć trzecią część 
pionów, wyniosłoby to około 810 tys. ton”. A  więc, Litwa 
całkowicie może się zaopatrzyć we własne ziarno i nie 
przypierać rolnika do muru bankructwa. Niemniej chdeć 
—  nie znaczy móc.

Na zakup takiej ilośd zboża, płacąc średnio po 400 
litów za tooę, należałoby wyłożyć 320 milionów.

Ale kiedy nie ma własnych pieniędzy, to różnie się 
dzieje. Oto kilka urywków z jeszcze ciepłej decyzji sejmo­
wego komitetu rolnego o imporcie zboża i innych 
artykułów rolnych. Czytamy; "Wyhodowane w nadzwyczaj 
trudnych warunkach plony zbóż 1994 roku skupywano po 
bardzo niskich cenach —  średnio po 268 litów za tonę— Ta 
polityka wpłynęła na eksport znacznej częśd wyhodowa­
nych w Litwie zbóż, częśd ich nie skupiono, dlatego 
wytworzył się sztuczny brak ziarna pastewnego. Za przewi- 

, dziane uchwałą nr 584 rządu Republiki Litewskiej z 25 
kwietnia 1995 r. 200 tysięcy ton zboża (spożywczego, pa­
stewnego i nasiennego —  uw. red.) obecnie trzeba będzie 
płacić mniej więcej o 110 Lt za tonę drożej, niż płacono 
rolnikom kraju. Dlatego Litwa powinna dodatkowo 
zapładć zagranicy około 20 min litów”.

Specjaliśd rolnictwa w  Sejmie nie popierają takiego 
postępowania, kiedy to sztucznie tworzy się brak 
określonych artykułów spożywczych, później zezwala się na 
wwóz (bez cła jak w danym przypadku) tych artykułów z 
obcych państw. Taka polityka wycieńczy wieś. Rządowi 
zaproponowano zwiększenie kontroli wwozu artykułów 
spożywczych, omówienie możliwości też zwiększenia opłat 
celnych na wwożone artykuły spożywcze. Proponuje się tak 
uczynić, gdyż nasze państwo nie może na wzór zachodnich 
subsydiować wytwórców produkcji rolnej. Zaproponowa­
no ukarać osoby, z których powodu działań wytworzył się 
sztuczny brak zboża. Materiały dot-importu ziarna posta­
nowiono przekazać do rozpatrzenia i oceny sejmowej ko­
misji badań przestępstw gospodarczych.

Trudno powiedzieć, czy ten "lek" pomoże? Jest pewna 
obawa, że ta historia może się powtórzyć tak, jak się powta 
rza nie pierwszy już rok*.

U E T U V O S jrytas
‘ Czy uda się kolejny etap pry- 

g r r -
3advygi Pekarskaite:

watyzacii “Bangi1
Karaliunasa i Jadvygi Pekars

publikacja Arunasa

«Dzisiaj powinno się odbyć pierwsze zebranie wierzy- 
deli spółki "Banga". Całe mienie "Bangi", znanej z produ­
kcji telewizorów, ocenia się na 117 min litów, a długi wg. 
danych w dniu zebrania akcjonariuszy, wynoszą 91 min.

Bankom "Banga" jest dłużna 16,5 min litów, jednak oba 
banki, w których zastawiono "Bangę” są związane z "grupą 
EBSW ", do której należy też "Banga". To znajdujący się w 
Kownie bank komercyjno-kre dylowy, który całkowicie 
należy do "grupy E B S W 5. Grupa jest w posiadaniu około 
30 proc. akcji Litewskiego Państwowego Banku Komercyj­
nego. Jeden z kierowników grupy, G. Petrikas, jest także 
przewodniczącym rady Litewskiego Państwowego Banku 
Komercyjnego. Do rady banku należy jeszcze kilku przed- 
stawicieli "grupy EBSW ".

"Grupa EBSW ", zastawiając tym bankom "Bangę"w tej 
rozgrywce nie mogła przegrać- Jeżeli "Banga" nie zwród 
pożyczki bankom, już nie część, lecz całe bądź prawie całe 
przedsiębiorstwo będzie należało do "grupy EBSW ". W  ten 
sposób pozostałą część akcji "Bangi" można by kupić pra­
wie za darmo.(...).

Kapitał zakładowy "Bangi" wynosił 15 min litów. 
Największy akcjonariusz —  państwo (35,6 proc akcji). 18 
proc. akcji posiada grupa 14 osób, w której znaleźli Się 
również pracownicy spółki. Inwestycyjne spółki akcyjne 
należące do grupy E B S W  dysponują ponad 20 proc akcji 
Jaka ich część należy do Kowieńskiej Spółki Holdingowej? 
Dyrektor wykonawczy "Bangi" A . Valiulis mówi, że 
dokładnie nie wie. Pozostałe 26 proc. akcji nabyły 
pojedyńcze osoby.

Należącą do "grupy E B SW " "Kauno hołdingo kom pa - 
nija", która pożyczyła cd mieszkańców około 18 min do­
larów USA, czeka bardzo trudny okres. 16 maja minister 
finansów R. śarkinas podpisał pismo, w którym się mówi, 
że mieszkańcy pożyczający pieniądze podmiotom gospo­
darczym (na listę nie wciągnięto banków i unii kredyto­
wych), powinni 20 proc. otrzymanych odsetek zapładć 
państwu. Tę decyzję w tym tygodniu już wydrukowano w 
"Valstybes finios". ( „ ) . '

Mieszkańcy, otrzymujący odsetki za pożyczone pienią­
dze, będą musieli raz na kwartał deklarować je w inspekcji 
podatkowej w  miejscu zamieszkania i zapładć podatek 
państwu. Firmy zaciągające pożyczki także powinny 
informować inspekcję podatkową o wypłaconych odset­
kach. Kierowniczka wydziału Państwowej Inspekcji Podat­
kowej przy Ministerstwie Finansów R . Turakevićiene 
uważa, że kontrolowanie wykonania podjętej decyzji nie 
będzie trudne*.

G O Ś Ć  W IL N A

"Mam z Litwą
osobiste powiązania11

W  W iln ie  bawił dyrektor ko­
m ercyjny na rynki wschodnie 
słynnej spółki akcyjnej "Budi- 
mex" Dariusz S K O W R O Ń S K I.  
Ponieważ ostatnio dożo się u nas 
mówi o budownictwie, nowych 
materiałach, metodach, a Uniwer­
sytet Techniczny zorganizował 
nawet konferencję naukową na 
ten tem at, poprosiliśm y pana 
Skowrońskiego o wypowiedź w tej 
materii.

—  Chyba jest Pan w  W iln ie  
nie po raz pierwszy?

—  O cz yw iś c ie . K ie d yś  
budowaliśmy tu bardzo dużo. Po ­
tem czasy się zmieniły, zrobiło się 
krucho z pieniędzmi. N ie tylko na 
L itw ie ,  a le  w  c a łe j E u ro p ie  
Wschodniej i wiele firm zagranicz­
n ych  w y c o fa ło  s ię  s tąd . M y  
zostaliśmy, w  myśl zasady, że wyjść 
jest łatwo, wrócić trudniej.

M ó w ią c  o W iln ie ,  m uszę 
zaznaczyć, że bardzo lubię to mia­
sto i często tu bywam. Przyjeżdżam 
z w iz y ta c ja m i b u d o w an ych  
o b ie k tó w . A le  m uszę p an i 

| pow ied z ieć , że m am  z L itw ą  
również bardziej osobiste powiąza­
nia. Dziad mojej matki miał nazwi­
sko Pakćnas.

—  A  więc prawie krewni. Ja k  
wypadła wizytacja tym razem?

—  Pozytywnie. Wszystko robi 
się w  terminie, na dobrym po/jo- 
mie i, co najważniejsze, nic trzeba 
dokładać.

—  Co to u  obiekty?
—  Dwie lecznice (kosmetyczna 

i stomatologiczna) oraz trzy domy 
mieszkalne.

—  Dziś u nas mniej się buduje 
n i i  p rz ed  la ty .  J a k  by P a n  
zabudowywał W iln o  —  m iasto 
m ałe, wręcz p row incjonalne z 
wielkomiejskim i am bicjam i?

—  Zabudowywałbym niezbyt 
wysoko, zachowując przebogate 
oazyzieieni. Zachowałbym właśnie 
ten prow incjonalny charakter. 
Wielkomiejskość osiąga się w  innej 
dziedzinie. W iln o  jest miastem 
bardzo przytulnym, "do mieszka­
nia”  —  nie za małe i nie za duże. 
Musicie to zachować.

—  Ja k  się buduje w  Polsce?
—  Przede wszystkim obecnie 

rozwija się budownictwo ekologi­
czne —  oczyszczaln ie , czyste 
zakłady pracy. Gorzej z mieszka­
niowym. Braku je  odpowiednich 
kredytów— ten system funkcjonu­
je  w  Polsce jeszcze nie na pozio­
mie, brak tanich technologii. B u ­
downictwo i u was, i u nas jest 
.riężkawe, monumentalne, na kilka 
wieków.

—  M a  Pan możność porówny­
wania wschodu i zachodu. Ja k  się 
buduje w  wielkim świecie?

—  Tanio i lekko. Tam  nic ma 
kamienic z potężnymi murami. U  
nas, gdy człowiek zbuduje ostate­
cznie sobie dom, to mieszka w  nim 
całe żydc, a  potem mieszkają w 
nim jego dzied i dzied dzieci. Taki 
już jest styl żyda. W  U S A  czy K a ­
nadzie domki są lekkie i stosunko­
wo tanie. Ludzie tam częściej zmie­
n iają mieszkania, no bo w  tym 
mieście nie dostał pracy, więc szu­
ka jej w  innym. Poza tym zmienia 
się mieszkania, gdy zwiększa się ro­
d z ina , gdy się  dosta je  aw ans 
społeczny.

—  A le  za to n ie  m ają tak  
pięknych zabytków, jak ie  mamy w 
Europie.

M a  pani rację. Możemy się 
|u nich wiele nauczyć, ale nie dajmy 
się zwariować. Posiadamy to, cze­
go oni nam zazdroszczą—  historię. 
■ —  Oczywiście przedstawicie­
lom firm y "Budimwc" na zacho­
dzie łatwiej jest pracować niż na 
wschodzie. U  nich są pieniądze,

niepewność, brak forsy.
—  U  nich lepiej jen w l I  

rozwinięta bankowość.
m a k łopotów  z

l<aovńetc23 
sysietn ubczpicczcnk*. g T  
nich wybuchnie w ó o m u ^ _  
nie jest większym nieszczK^ 
firma ub czp icczcn io^^N  
straty: u nas —  wręcz ira e e S  
takim czymś człowiek już m<fe* 
stanąć na nogi. Na Ulw* *  
westujc się tyle, ile np. w lfcfcj 
tym czasem  w samym Wii 
można latami remontować 
piękne obiekty, że aż ręce sn 
by j c  odnowić. Gdyby 
"wyrychlować" Wilno jak o*T 
byłaby to perła w koronie. Pa2  
mi się całe Wilno, ale sHags 
sentyment odczuwam do nk 
w iodącej do Ostrej Bramy 
przyjemnością skonstaioc^ 
podczas tego pobytu, że sięad» 
w ia , błyska nowymi tynk? 
otwiera się na niej noacstieg 
sklepiki.

—  Co nowego w (innie'
—  Rozwijamy się, poślią. 

J a k  p an i już  chyba 
p rzekszta łc iliśm y się 
przedsiębiorstwa państwowego 
całkowicie prywatne — spótf 
akcyjną. Mamy strukturę hokfit, 
gow ą —  poza budownictwa 
uprawiamy jeszcze turystykę, lą­
dujemy hotele, mamyzaklady in­
fekcyjne. Nasz najnowszy hołd 
"Rzeszów" w Rzeszowie zafcosę 
do najładniejszych w Polsce. 25 
maja po raz pierwszy "Budnntf 
był notowany na Giełdzie Pa­
pierów Wartościowych. Smkaof 
poza tym stale i  wszędzie part­
nerów, w  tym również na Liwć-fl 
Naszą zasadą jest — nicsctaW1 J  
rynku. Planujemy spncdtf W * 
br., na milion USD. C hocB^  
na pięć. Potrzeby Ulwysącpafr 
n e , a le  b raku je  finaosfi*- 
Jcdnoczcśnic jesteśmy pcw*. * 
z ła  passa m inie i będu«*I 
handlować normalnie.

—  W  innych 
komunistycznych dzieje się 
samo. = . g

—  Tak, tyle że ze 
obszary mają inną skalę- Dc®* 
nam się współpracuje na 
szym etapie z RosjS-
200 min U S D . Zb 
niedawno hotel w 
"Sybir" i żartujemy, 
firny budować na Sybcm. 
k tycz n ie  wszęjlw?* 
kończymy serię domów 
cających do kraju z N * ® * ^  
nych państw ż o h ie fz ^ / !,^  
praktycznie mamyzałed** 
całego obrotu. ' ^

—  Życzę 
zwiększenia tej liczby*® j
o drugie tyle. **
korzystne dla obu str0 _̂-wsiCA 

Barbara

N A  Z D JĘ C IU : O * '" ’ I 
jnski.

Fot Tadauaz*
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Transplantacja — drugie 
narodziny człowieka

, ^ 2 5UtynaLitwicprzeprowa-

norkę 48-letnia zmarłej 
■^‘^ S S o n T ^ f c t n i e i i i u
f ^ c w ś * “ u M  niCTł do,no?ć
I L Z fe a d y , p ta w ss  operacja
• ?SS  pom/ln" 1 ch° re*0 £ EKSLT pierwsze operacje były

.mi im c iu w " " ’ r~  . : •
Scfisrom chorych, którzyzmarii 
konaniu przeszczepu, dziś krllta- 
grflboa Ulwie żyje z ptzeszrae-

K S r  Balys Damys, kierownik
t a i  nefrourologicznej przy 
Ł k u n  Szpitalu iTriiwenyteckrm 
ISotolu, który brał udzrafw piąr: 
„ Ki operacji przeszczepu nerki 
mrfii. ie nawet z perspektywy m- 
imthbt zapewnić może, tz nie była 
ou awanturą chirurgiczną, 
Icttomyflnym pitępowamem leka- 
tri. Do operagi starannie się przy- 
riowywano. Jeszcze w 1964 roku na 
Uaiwercytede Wileńskim przeprowa­
dzono doświadczenia przeszczepu ne­
rek na zwierzętach, dobrze poznano 
metodę leczenia chorych za pomocą 
lonodializy. Lekarze dokształcali się 
w centrum transplantacji nerek w Mo­
skwie. Trudno jednoznacznie 
powiedzieć, co było przyczyną 
liepomyślnośd operacji. Być może 
zabrakło specyficznego doświadczenia 
powodowi medycznemu, stosowano 
njdoskonałe leki, niedostatecznie do­
brze przygotowano pacjentów do ope­
racji. Jedyne, co by prof. B. Dainys 
poradzH sobie i innym lekarzom sprzed 
o lat, to przeszczep nerki od ludzi 
jpjfch spokrewnionych z chorym, 
ponieważ wówczas reakcja odrzucenia 
.netki przez organizm bywa zazwyczaj 
ihb&a.

Klinika transplantaqi nerek —  to 
Jfltyoe miejsce na Litwie, gdzie się 
Przeszczcpta nerki. Co roku dokonuje 
oę tu 40-50 takich operacji, ogółem w 
9^ 25 lat— około 800. Uratowano 
Ł * i e |u chorym skazanym na 

Z przeszczepioną nerką ludzie 
SRPo 10 lat i więcej. Mieszkaniec 
“ "naSalius Grigasżyje z przeszcze- 
P^od ojca nerką juz 21 rok.

MO OSÓB CZEKA NA 
PRZESZCZEP 

Co raku na M ecie  z powodu 
W ' * 11* *  "erek umiera około 250 

-  przede wszystkim 
Nopiinające warunki kli- 

r^K, aranoimczne i gospodarcze 
*echoroty nerek stały się 

£ 7 " ° ? °  spotykanym. N i U- 
P™wod4» moczo- 

ifcl̂  cłerpi około pół miliona

r a z ®  "f Utwic około 200 osób 
*l5‘nN 0nuM<y®> nerkami 

powitt̂  I  nerek. Tacy chorzy

m0O j J i . ^ P ^ allzov^  ny wydział 
• o a ?g J'S t'. «eby odfillitrwać
S ?^ le ż e tM ?ii.8?dzi"y Pacim l luT-f* M |  bowiem czasu trwa

I I P I I  Dlatego 
5 ^ n e 0 ni cmożeBćwć
f ^ S s ^ ™ s? czcp,c-i d™g>c lata cze- 

narodziny, nie traci 
^"tanie uratowany. Czeka

aż ktoś... umrze zostawiając mu swoją 
nerkę. Z  pewnością straszne to, ale 
prawdziwe. Zycie za życie.

Nerka zmarłego nadaje się do 
transplantacji tylko przez 15 minut po 
śmierci Człowieka. Dlatego na nagłą 
śmierć w nieszczęśliwych wypadkach 
lekarze liczyć nie mogą..

D AW CÓ W  BRAKUJE
Dokonać przeszczepu zdrowych 

narządów zmariych ludzi można jedy­
nie za zgodą rodziny. Zanim jeszcze 
człowiek żyje, ale bez nadziei już na 
życie, lekarze prowadzą rozmowę z je­
go rodziną. Dodajm y, trudną 
rozmowę. Proszą o wyrażenie zgody na 
pobranie nerki tuż po śmierci.

W  +$ połow ie przypadków 
odpowiedź brzmi: "A  po co? Dajcie 
spokój nam i zmarłemu . Wśród zdecy­
dowanej większości społeczeństwa pa-* 
nuje pogląd, że zmarłemu należy prze­
de wszystkim dać święty spokój, a 
usuwanie mu zdrowych narządów jest 
zakłócaniem tego spokoju. A  przecież 
transplantowane narządy, niestety, ta­
ka jest smutna prawda, na nic się już 
zmarłemu nie przydadzą. Tymczasem 
mogą pomóc innym...

—  Transplantacja wymaga zrozu­
mienia ze strony społeczeństwa, szyb­
kiej decyzji i wyrozumiałości ludzi w 
sytuacjach bardzo skomplikowanych.

Przygotowujemy kartki dawcy, po­
wszechnie znane za granicą. Na wszel­
kiego rodzaju imprezach możiia 
będzie ją otrzymać, każdy chętny na­
pisze tu swoje nazwisko, datę urodze­
nia i wyrazi zgodę na pobranie po jego 
śmierci jakiegoś określonego fub_ do­
wolnego narządu albo części ciała. 
Należy wypełnić ją przy świadkach, 
którzy również powinni złożyć podpisy 
na karcie. Kartka dawcy nie jest doku­
mentem zezwalającym lekarzowi na 
wycinanie narządów zmarłego 
człowieka bez zgody rodziny. Jest jed­
nym ze środków popularyzowania 
transplantacji, próbą przekonania i 
uświadomienia ludzi, zmiany nastawie­
nia psychicznego. Przecież nikt z 
żyjących i cieszących się dobrym zdro­
wiem dziś nie wie, czy jutro jego życie 
nie będzie zależało od łaski dawcy i 
jego rodziny —  mówi profesor Balys 
Dainys.

Zasady tzw. zgody domniemanej, 
tzn. jeżeli nie ma wyraźnego sprzeciwu 
zmarłego bądź jego rodziny, to narządy 
do transplantacji lekarz bierze bez

republiki
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żadnych komplikacji, nie stosuje się na 
Litwie. Chociaż obowiązuje ona w 
większości krajów europejskich i jest 
zalecana w rezolucjach Rady Europy. 
Na temat transplantacji papież 
powiedział, że obowiązkiem każdego 
katolika opuszczającego ten świat jest 
pomóc żywym.

Drugim źródłem pobrania nerek 
do transplantacji jest bliska rodzina 
chorego. Zdrowy człowiek, mający 
dwie prawidłowo funkcjonujące neriu, 
bez większego ryzyka dla zdrowia może 
oddać jedną. Z  praktyki wiadomo jest, 
że organizm chorego najlepiej przy­
swaja nerkę pobraną od rodzeństwa, 
ewentualnie— od rodziców. Na Litwie 
dokonano 52 operacji przeszczepu ne­
rek, gdy dawcami byli Krewni chorego. 
N e ra , jak i cały organizm człowieka, 
starzeje się. Optymalny wiek dawcy to 
10-40 lat

, "SPRZEDAM  NERKĘ..."
Ogłoszenia o takiej treści coraz 

częściej spotyka się w prasie. Na pyta­
nie, czy ten "towar** cieszy się popytem, 
prof. B. Dainys odpowiedział bardzo 
jednoznacznie:
B B — Zapewnić mogę, że dotychczas 
na Litwie nikt nerki nie sprzedał, l  nie 
sprzeda. Dopóki będę żyć, handlu lu­
dzkimi narządami nie dopuszczę. Taka 
komercja sprzeczna jest z etyką trans­
plantacji.

Zapewnił również, że podobna 
"transakcja" nie może być zawarta za 
plecami lekarzy. Immunolodzy szybko 

' wykryliby np. fałszywe rodzeństwo.
- W  historii transplantacji znane są 

wypadki sprzedaży narządów ludzkich. 
Miało to miejsce przed 20 laty w  Ame­
ryce. Bogaci tego świata mogli nabyć 
sobie "nowe narządy" i nadal cieszyć się 
z życia. Więźniowie nieraz sprzedawali 
nerkę, po czym byli wypuszczani z 
więzienia. Praktyki kupowania nerek 
od aywych ludzi zaniechano. Zbyt 
częste byty wypadki szantażu, dokony­
wanego przez "sprzedawców". Nieco 
dłużej handel ludzkimi narządami 
utrzymał się w Indiach. Jak powiedział 
B. Dainys, ludzie z Litwy wyjeżdżali do 
Indii w celu sprzedania jednej nerki, 
powrócili jednak z dwiema, a więc i tam 
na swoich narządach interesu się 
zrobić nie da.

Do profesora, często zwracają się 
ludzie proponujący sprzedać nerkę, 
tłumacząc się tym, że mają finansowe 
trudności i potrzebują pieniędzy. 'Wy­
znaczają solidne sumy: od 10 do 40 
tysięcy dolarów... I odchodzą z niczym, 
to znaczy ze wszystkim, bo z nerkami. 
B. Dainys mówi, że takich "sprze­
dawców" było już chyba ze 100 . 
Każdemu należy wytłumaczyć, że nerki 
nie są towarem do zbytu.

Wygląda na to, że spora część 
społeczeństwa, nieprzychylnie usto­
sunkowana do transplantacji potrze­
buje czasu, a może nawet smutnych 
doświadczeń doznanych na sobie i bli­
skich, by zmienić swoje poglądy. Nie 
należy zatem zapominać, ze transplan­
tacja dotyczy nas wszystkich. Jako 
dawców, bo wszyscy kiedyś umrzemy, 
jako biorców, bo niewykluczone, ze al­
bo my, albo nasi bliscy będą zmuszeni 
poddać się operacji przeszczepu.

Mirosława JANUSZKIEWICZ
NA ZDJĘCIU M. PALUSZKIE­

W IC Z A : mistrz przeszczepu nerek 
profesor Balys Dainys.

Substancje narkotyczne i psycho­
tro p o w e  o raz  u rząd zen ia do ich  
u życia  w w ieźć i w yw ieźć b ęd z ie  
można ty lko  za zezwoleniem  M in i­
sterstw a Zd ro w ia. A paraturę radio- 
w o-elekironiczną oraz sprzęt e lektry­
czny, em itujący fa le  radiowe, będzie 
można wwieźć tylko za pozwoleniem  
Państwowej Inspekcji Łączności E le ­
ktrycznej.

Ł a d u n k i p ierw szego sto p n ia  
zagrożenia przez gran icę litew ską 
będzie można przewozić tylko za zez­
woleniem  M inisterstwa O chrony K ra­
ju , a drugiego-dziew iątegb stopnia 
zagrożenia —  za zezwoleniem M in i­
sterstwa Ochrony Środowiska.

S P R A W Y  S O C J A L N F

Emerytura: jaka jest 
i jaka mogłaby być?

O graniczenia na wwóz i wywóz 
towarów  ob jęły leż sprzęt do pow iela­
n ia (kop iow an ia) kolorowego, ogra­
n iczen ia dotyczą wwozu elektrycz­
nych przyrządów rybackich i innych 
przedm iotów . Szczegółowe i uzgo­
dnione z M inisterstwem  Gospodarki 
oraz Departam entem  C e ł wykazy to­
w arów  o ograniczonym  przewozie 
państwowe resorty m ają sporządzić 
do 15 czerw ca. W  w ykazie należy
wskazać kody towanSwzgodnlezmle- 
szaną nomenklaturą towarów Euro­
pejskiej Wspólnoty Gospodarczej, 
ponadto co kwartał udokładniać te
wykazy i zgłaszać Departamentowi

i  Oprócz przedmiotów z Litwy, 
nie wolno również wywozić pa­
pierów warto<clowych, których 
moc zosta ła  zaw ieszona lub 
upłynął okres Ich ważnoici — Ich
wykaz zatw ierdzi Mini.tcr.two F.-
nansów .

W  komentarzu do budżetu 
państwowego ubezpieczenia 
społecznego z ub. r. przewidywano, że 
średnia miesięczna emerytura z kwoty 
98,22 Lt w I kw. 1994 r. wzrośnie do 
166,14 Lt w IV  kw. tegoż roku, a eme- 
rytura niepracującego, emeryta 
zwiększy się od 103,74 Lt w I kw. do 
175,95 w IV . Niestety, średnia 
miesięczna emerytura starcza w grud­
niu 1994 r. wynosiła zaledwie 125,89 Lt 
j  jak widzimy, daleka była do przewidy­
wanego poziomu. W  jednym z pro­
gramów telewizyjnych "Co słychać, 
premierze?" wyjaśnił sam premier, że 
w osiągnięciu przewidywanej wielkości 
emerytur przeszkodziła nam inflacja, 
która wyniosła 45,1 proc. (a przewidy­
wano 30 proc.!).

W  1994 na opiekę społeczną, 
ubezpieczenie społeczne i kuratelę 
ogółem zebrano tylko 69,5 proc pla­
nowanych wpływów, które zasadniczo 
zadecydowały o nędzy znacznej części 
społeczeństwa, a szczególnie eme­
rytów. W"grudniu owego roku średnia 
emerytura starcza wynosiła zaledwie 
26,8 proc. ̂ średniej płacy zarobkowej 
(w Łotwie — 29,29 proc., w Estonii -r-- 
26,52 proc.). W  wielu ekonomicznie 
rozwiniętych krajach Europy emerytu­
ra stanowi: w Szwajcarii —  40 proc., w 
Niemczech — 45 proc., Grecji i Francji 

^-60 proc, we Włoszech i Hiszpanii aż 
80 proc średniej płacy z&robkowej.

W  roku bieżącym przewiduje się, 
że renty z powodu inflacji trzeba 
będzie w ciągu roku zwiększyć 1,4 razy, 
a emerytura starcza nie pracującego 
emeryta wzrośnie od 156,34 Lt na po­
czątku roku do 197,38 Lt w końcu ro­
ku. Planuje się, że w 1995 roku emery­
tura starcza nie pracującego emeryta 
wyniesie 36 proc brutto (naliczonego) 
lub 50 p roc netto (wypłacanego), 
średniego przewidywanego zarobku 
(460 Lt). Analogiczną informację Sej­
mowi zgłasza rząd Republiki Lite­
wskiej w komunikacie o wcielaniu 
ustaw i uchwał Sejmu. Wspomina się 
tu ponadto, że na przeliczenie 
wcześniejszych emerytur
państwowego ubezpieczenia
społecznego dodatkowo potrzeba 
około 180 min Lt i średnia naliczona 
emerytura starcza wzrośnie mniej 
więcej o 12-15 procent. Dlatego planu­
je się, że średnia emerytura starcza w 
1995 roku, uwzględniając je j 
zwiększenie spowodowane inflacją, w 
porównaniu ze średnią emeryturą 
1994 roku (113,78 Lt) wzrośnie ponad
1,5 raza lub 55,9 proc Krócej mówiąc, 
trzeba tylko doczekać końca roku, by 
móc rządowi, siedząc przy pustym sto­
le noworocznym, z całego serca 
podziękować za nadzwyczajną troskę 
na starość.

Jak świadczy konkretny przykład z 
prognozą emerytur 1994 roku, rząd już 
ma dla emerytów uniwersalną 
odpowiedź na okres sprawowania 
przez siebie władzy. W  razie potwier­
dzenia się przewidywań, nadmiernie 
utyć nie pozwoli stający się ciałem pro­
jekt nowej ustawy o podatku dochodo­
wym dla mieszkańców, po którego 
uchwaleniu przez Sejm będą opodat­
kowane również renty, jako że za nie- 
opodatkowane minimum autorzy pro­
jektu ustawy proponują obrać 120 Lt.

Krócej mówiąc oczywiste jest, ze 
budżet "Sodry" bez potrącenia obo­
wiązkowych podatków (30 proc. plus 1 
proc.) jest całkiem pusty (według da­
nych "Sodry" zbiera się najwyżej 25 
proc. wpływów. Natomiast według da­
nych Centrum Ekonomiki Zdrowia
wielkość ściąganych przez "Sodrę po­
datków nie przekracza S0-60 proc. 
ogólnej liczby należnych wpłat. O ni­
skim poziomie ściągania podatków 
(nie tylko przez "Sodrę") świadczyła
zorganizowana w końcu marca br.
przez Państwową Inspekcję Pracy a 
cja -Gwarancje socjalne Zaczynają się 
od umowy o pracę", podczas której

wyjaśniono, że w jednej trzeciej zrewi­
dowanych podmiotów gospodarczych 
z pracownikami nie zawarto umowy o 
pracę (tzn. nie płacono żadnych obo­
wiązujących podatków), około 10 
proc, zatrudnionych nie miało, obo­
wiązkowego państwowego ubezpiecze­
nia społecznego i in, Do takiej infor­
macji trudno coś dodać. Może tylko 
tyle, że sumiennie płacący podatki pra­
codawca i jego byli pracownicy*, w 
przyszłości są narażeni na niższe eme­
rytury, jako że nie płacący podatków 
"Sodrze" pracodawcy zmniejszają w 
skali republiki wielkość ubezpieczo­
nych dochodów, od których nalicza się 
obowiązkowe podatki. Ta wielkość jest 
uwzględniana przy naliczaniu emery­
tury według nowej ustawy o rentach.

Wiadomo, daleko nam jeszcze do 
państw Europy Zachodniej, gdzie 
średnia emerytura wynosi właśnie 60- 
■ 80 proc. przeciętnej płacy zarobkowej, 
jednak oczywiste jest także, że dzisiej­
sza emerytura mogłaby być przynaj­
mniej 1,5-2 razy wyższa od obecnej, 
gdyby została zapewniona przynaj­
mniej nieco większa efektywność 
ściągania obowiązujących podatków i 
został uniemożliwiony cieniowy rynek 
pracy. Przy wyraźnych 
sprzecznościach sprawiedliwości 
społecznej i zasad solidarności z 
mentalnością młodych zdolnych do 
pracy ludzi, stosujących różne "wybie­
gi" w celu ukrycia rzeczywistej 
wielkości obowiązujących podatków," 
zapewnienie w najbliższym czasie mi­
nimalnego dobrobytu obecnym eme- 
rytom, bez dotacji "Sodry" z budżetu 
państwowego, stanie się.niemożliwe 
Może dlatego na najwyższym szczeblu
władzy ostatnio tak się dba o skutecz­
niejsze ściąganie wszystkich podatków 
i wpłat, bez którego działalność szere­
gu instytucji państwowych, zwłaszcza 
systemu opieki społecznej i kurateli, 
staje się problematyczna i przez 
większość społeczności byłaby ocenia­
na jako brak kompetencji poszczegól­
nych urzędników, a nawet całych insty­
tucji. Dlaczego z lego powodu mają 

. cierpieć inni?
Przy obecnym systemie 

wypłacania emerytur, tendencje roz­
woju ekonomiki republiki zmuszą do 
nieuniknionego zwiększania po­
datków, czego nie zniesie ani ekonomi­
ka kraju, ani podatnicy. Należy 
niezwłocznie omówić ustawę o syste­
mie dodatkowych emerytur. 
Jednocześnie z państwowym ubezpie­
czeniem społecznym, którego środki w 
znacznym stopniu przeznacza się na 
renty, powinno istnieć ubezpieczenie 
dobrowolne. Reforma systemu ubez­
pieczenia społecznego powinna 
przebiegać jednocześnie z 
przeobrażeniem całego systemu po- 
datkówego, by jak najszybete) zostały 
uzgodnione' wszystkie punkty 
styczności. W  wielu gospodarczo 
rozwiniętych krajach dztała zgodny 
mechanizm państwowych r dodstto- 

 jr; Nowa ustawa o uoezwych emerytur.
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Z "Wileńszczyzną" w tle
Co to za ludzie, ci 
Polacy w Ameryce 

- —  Ja *  oni tam żyją? —  to 
najczęstsze p ytan ie , ja k ie  

s łyszałam  po pow rocie .
Następne: czy chciałabyś zostać?

Otóż, na temat, .jak żyją —  
trudno odpowiedzieć. Chyba po 
prostu trzeba dłużej tam być. Na­
tomiast, jak mieszkają? odpo­
wiadam: bardzo wygodnie. Domy 

Ą —  na zewnątrz skromne (broń 
B o ż e ; żadnych "naszych " 
wieżyczek, stert cegieł ułożonych 
ani do Sasa, ani do Ldsa, itp. 
"upiększeń" architektonicznych). 
Wewnątrz —  maksimum wygody.

I W yg od n e  span ie (żadnych  
rozkładanych amerykanek, to chy­
ba ktoś wymyślił, żeby zrobić na 

i złość Europejczykom), meble na 
ogó ł skro m ne i gustow ne i 

, najważniejsze —  wygodne. W e  
wszystkich domach, które miałam 
okazję odwiedzić, na honorowym 
miejscu —  pokaźnych rozmiarów 
s tó ł i "przylegające do c ia ła " 
krzesła. Amerykanie (polskiego 

. pochodzenia też) uwielbiają do­
brze jeść. Co prawda, zwłaszcza 
młodsi, bardzo często w  swoich 
MacDonaldach, pochłaniają nie­
prawdopodobnej wielkości hotdo- 
gi, hamburgery, sterty frytek. W  
dom u Am erykan ie  spożywają 
dużo warzyw i owoców. Zwłaszcza 
te ostatnie, bardzo tanie, piękne i 

. bardzo często znane nam tylko z 
książek.

Czy chciałabym być tam na 
stałe? Nie. Z  tej prostej przyczyny, 
z jakiej wielu wilnian w  swoim cza­
s ie  i p rz y  sp rz y ja ją cych  
okolicznościach nie zostawiło swe- * 
go miasta. Zazdroszczę im jednak 
tego, że za uczciwą pracę mogą 
godnie, uczciwie żyć.

Kim  są ci Polacy w  Ameryce? 
Są  Am erykanam i bez żadnych 
kompleksów. Poznałam (zabrali 
do swego domu trzy osoby z 
"Wileńszćzyzny") małżeństwo Sze­
miotów. Tomasz— wyjechał z ro­
dzicami z Nowogródczyzny przed 
wojną, jako mały chłopak, Anna—  
daleko po wojnie. Poznali się w 
Polsce. On jest profesorem mate­
matyki, ona —  lekarzem, specjali­
zującym się w  dziedzinie alergolo­
gii. Studia skończyła w  kraju, w 
Stanach musiała nostryfikować dy­
plom. Uparta i pracowita bardzo 
szybko dopięła swego. Dziś jest ce­

nionym specjalistą, prowadzi dwa 
gabinety. Mają dwoje dzieci, uczą­
cych się w  prestiżowych coIlcge’ach 
(w U S A  bardzo ważne jest trafić 
do mającej dobrą renomę wyższej 
uczelni).

Państwo Szemiotowie miesz­
kają w  ekskluzywnej dzielnicy Par- 
sippany w  New Jersey. Podobno 
osiedliło się tam. kilkanaście zale­
dwie rodzin polskich. Ich dom ■— 
pełen światła, z licznymi oknami w 
dachu —  o takim właśnie marzyli 
—  tonie wśród drzęw i krzewów. 
W ie le  z n ich  w ła sn o ręcz n ie  
zasadził pan Tomasz. Sam  też 
wybudował piękny basen. Gospo­
darze dbają, by wokół domu byty 
kwiaty i starannie doglądane traw­
n ik i To  punkt honoru każdego 
Amerykanina.

Anna i Tomasz, jak zresztą ich 
przyjaciele z Parsippany —  pani 
Z o f ia  (b a rd z o  p rz yk ro , a le  
zapomniałam nazwiska) i pani A li­
cja Kuty (też zabrała pod swój dach 
trójkę z "Wileńszćzyzny") robili 
wszystko, byśmy możliwie więcej 
zobaczyli w  ich kraju, z którego są 
dunini, choć jak każdy człowiek 
żyjący w  napraw dę d em okra­
tycznym państwie, mają niektóre 
zastrzeżenia. To  dzięki nim dosta­
jemy się na wyspę Bedloc’s Island 
w  porcie nowojorskim, a potem 
pokonujemy 354 schody wewnątrz 
S ta tu i W o ln o ś c i, aby z je j  
wysokości podziwiać nowojorską 
metropolię.

"D otykam y"

F ifth  Avenue 
W  towarzystwie pani Anieli 

Wolny i pana Steve Markowskiego 
"rzucamy" się w  Nowy Jork , Zw ie­
d zam y K a te d rę  św. P a try k a . 
Czegoś tak pięknego, wzniosłego 
jeszcze chyba nie oglądaliśmy. T ra ­
fiamy akurat ha uroczystość po­
grzebową jakiegoś najwidoczniej 
wysoko postawionego Irlandczyka, 
bo udział bierze sam arcybiskup 
Nowego Jorku. Na ulicy dwaj I r ­
landczycy w  strojach ludowych na 
instrum entach ludowych grają 
żałobne melodie. Przy chodniku — ; 
kolumna czarnych rolIs-royce’ów. 
Na szerokich schodach w  otocze­
niu rodziny stoi elegancko ubrana 
sta rsza  p an i, z u śm iechem  
dziękująca składającym kondolen- 
c je . T u  n a jw id o cz n ie j, ja k  
wszędzie, obowiązuje zasada: Ke- 
ep smiling (uśmiechaj się):

Dziwny to kraj, w  którym na 
pogrzebach prawie nikt nie płacze, 
w którym kobiety im starsze, tym są 
bardziej zadbane (zwłaszcza sta­
rannie uczesane), w  którym panie 
z tru d em  się  p o ru sz a ją ce  o 
własnych nogach przy. kierownicy 
luksusowych na ogół aut czują się 
niby kowbój na swym wierzchow­
cu.

Jeszcze jedno spojrzenie na 
dumny gmach Sł. Patrick’s Cathe- 
dral i "skok" w  Piątą Aleję. B o  to 
grzech by było nie "dotknąć" naj­
elegantszej alei na Manhattanie. 
Rzut oka na Harlem. T o  tu gdzieś 
bywali najwięksi intelektualiści na­
szego stulecia, szukający atrakcji w  
kabaretach i klubach jazzowych, 
zachwycający się swingiem i bo- 
ogie-woogie.

W  dzielnicy chińskiej jest po­
dobno dokładnie jak w  Chinach. 
D o  granic wyobraźni —  kolorowo, 
m iliony rek lam , plakatów, na­
pisów, latarni i latarenek. Liczne 
sklepiki i banki, pagoda i nawet po­
mnik wjelkiego Konfucjusza. Tu 
działa zorganizowana rnaQa, tu 
nikt obcy w  nocy nie ośmieli się 
przyjechać...

Piszę w  najwyższym skrócie. 
Choć równie krótko byliśmy w  N o­
wym Jorku, jak na Nowy Jork.*.

Ślady polskie
O d w ie d z a m y  Fu n d a c ję . 

Kościuszkow ską przy 65 A le i, 
która powstała w  1925 roku w  celu 
popierania polsko-amerykańskich 
stosunków kulturalnych. Podzi­
wiamy piękny pałacyk, wypełniony 
obrazami. T a  wspaniała galeria —  
to dary od Po lon ii. M alarstw o 
Boznańskiej, Malczewskiego, M a ­
tejki, Kossaków.

Potem  po drodze na krótko za­
g lądam y do redakcji "Now ego 
Dziennika". Niestety, inform ują 
nas, że "dziennikarze gdzieś się roz- 
p ierzch li". Sp otkan ia  w ięc nie 
b ęd z ie . M o ż e m y  je d y n ie  
pooglądać liczne wydawnictwa, 
ukazujące się nakładem "Nowego 
Dziennika” : podręczniki do nauki 
języka  ang ie lsk iego, s łow ńik i, 
książki w  rodzaju "Jak  przemawiać 
publicznie, by nic wyglądać na 
idiotę".

Wychodzimy z redakcji. Pani 
A niela W o lny przestrzega: trzy­
majcie mocno torebki przy sobie. 
T rudno uwierzyć, że może nam 
grożić jakieś niebezpieczeństwo. 
K ilku Murżynów, stojących wzdłuż 
chodnika wygląda sympatycznie...

Bardzo serdecznie powitano 
zespół w  Konsulacie R P . Konsul 
generalny, minister pełnomocny 
Jerzy Surdykowski powiedział, żc 
" Wileńszczyzną" jest w U S A  amba­
sadorem Polaków na Wschodzie. 
Wyraził głęboki szacunek dla tej 
młodzieży, która w  tak trudnych 
warunkach potrafiła zachować w 
nieskazitelnej postaci swój język, 
p ię k n ie  i z p ow o d z en iem  
propagować polską pieśń i taniec z 
Wileńszćzyzny. Obecny na spotka­
niu Hieronim T . Wyszyński, ko­
mandor Polskiego Zjednoczenia 
W ete ran ó w  A rm ii w  Am eryce 
powiedział: nasza Polonia powinna 
od was się uczyć. Przynieśliście do 
nas h is to r ię , k tó rą  ch c ia n o  - 
zapomnieć.

"W ileńszczyzną"'zaśp iewała 
"Polskie kwiaty” i "Oj, wy Polacy" 
jako dowód, że historię swoją zna i 
ziemię, skąd jej ród —  kocha.

W  każdym mieście, są takie 
• m ie jsca , k tó rych  o m in ą ć  nic 
sposób. W  Nowym Jorku jest to 
kościół Św. Stanisława Biskupa i 
Męczennika, rozbudowany w  1900 
roku przez ks. Henryka Strzelec­
kiego z Warszawy. Jest to jedna z 
najstarszych parafii polskich i jedy­
na na Manhattanie. T b  tu właśnie 
znajdowali przytułek powstańcy 
obu X IX - w ie cz n ych  powstań, 
którzy musieli uchodzić ze swego 
kraju. T o  tu Polonia po I  wojnie 

'z n a jd o w a ła  p rz y s tań . S tą d  
b łogosław iona na drogę przez 
księży wyruszała w  ogrom niezna­
nej przestrzeni amerykańskiej. W  
jednym tylko roku po pierwszej 
światowej w  kościele tym ochrzczo­
no dwa tysiące polskich dzieci. W  
świątyni tej modlili się Styka (jego 
obrazy zdobią jej wnętrze), Pade­
rewski, a potem generałowie I lal- 
ler i Anders. Tu przybywali tułacze 
z całego świata, wygnani ze swoich

domów po drugiej wojnie. Spcw 
kościoła Sw. Stanisława BlMtura 
M ęczenn ika co roku wyraj^ 
słynną Parada Pułaskiego. |S 
tysięcy Polaków przechodzi p 
Aleją, demonstrując w tcn s p ^  
przywiązanie do swojej h‘isi«rjit0d. 
dając hołd Wielkiemu Polakowi 
bohaterowi narodowemu USA ’

Wystrój świątyniupiększajawj. 
ze r u n k i świętych
błogosławionych, a wśród nich 
Kolbego. Do dziś kościół parafial. 
ny służy Polonii. 3  o tu odbywają 
się śluby, chrzty, nawet wtedy, gS 
jeden z. nowożeńców,,c/y rodziców 
nie jest Po lak icm d H

O  wszystkim tym opowiedział 
"Wileńszczyźnie^ ks. probos/o, 
l.u c jan  Tyrasiński, który m.iŁ 
gościł w Wilnie i jest pod urokiem 
naszego miasta. ..--/i

Zegnamy gościnną mini i wszy. 
stkim Polakom świątynię. Wkrótce 
ptr/egnamy też- Nowy Jork i New 
Jcnscyrgdzic w zadbanej polskiej 
dzielnicy Waliinglon, w Polskim 
Domu Narodowym, zaznalKmyty- 

< Ic  - .serdeczności od Polonii 
a mery kańskicj; J ? |

H alina JOTK1AŁŁO

N A  Z D JĘ C IA C H : serdeczne 
przyjęcie ‘'Wileńszczyźnie" zgoto­
wano w Konsulacie PoLskim w No­
w ym  Jo r k u .  J a n  Mincewicz 
wręcza konsulowi generalnemu i 
m in istrow i pełnomocnemu RP 
Jerzem u Surdykowskiemn wize­
runek M atk i Itoskiej Ostrobram­
skiej z ‘'Albumu" Wilczyńskiego; 
zespół na tle Manhattanu; w pol­
skich domach poznnwuK&ny od 
strony prywatnej Amerykę.Danu­
sia Kom ar i Małgosia Kuncewicz 
trafiły pod dach pana Jana Kacz­
m arka , prowadzącego'polską 
piekarnię w New Jersey.

•Fot. Jerzy Karpowicz
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"Niech radość nowego życia 
przeważy smutek rozstania"
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' “ “ irfMk nadal razem z Wami, 
— poprzez "Kurier 

S  ■  trafiam do Waszych
in Malewski.ffilefcki"

**r„«dz.cy I  uroczystość 
-„MaoklasiSa Regina Sladniczenko 

(robili to doskonale), 
-napoepliiali prozą, sentyment— 
M ,  Reginą Wetykowska przeka-
-cnutunystom zapaloną iwtecęjako

ibol światła wiedzy, które ze szkoły 
IJUtto-

Wśród zaproszonych gości są też . 
pierwsze nauczycielki maturzystów, 
wychowawczynie w młodszych klasach 
Helena Drawncl, Irena Ba bicz, Regina 
Januszkiewicz. Do siedzącej blisko in­
nie pani Reginy Januszkiewicz podcho­
dzi z ogromną wiązanką Daniel 
Żotkiewicz. Dobiegają mnie słowa: 
"Całe życie będę Panią pamiętał".

W  jednej chwili szereg matu­
rzystów niby stadko ptaków rozproszył 
się po sali i oto już wszyscy nauczyciele 
obdarowani są wspaniałymi wiązanka­
mi kwiatów. Nie można też pominąć 
milczeniem "testamentu", jaki tradycyj­
nie maturzyści zostawiają swym 
młodszym kolegom. Iskrzył się humo­
rem, dowcipem, ą jakiekolwiek aluzje 
były delikatne i kulturalne. Można . 
pogratulować. A  potem nastąpił naj­
bardziej uroczysty moment —  ci,

którzy dziedziczą po nich szkołę, czyli 
pierwszacy —  weszli na salę z dzwon­
kiem. To już koniec uroczystości. Pod 
dźwięki szkolnego hymnu wicedyre­
ktor szkoły pani Zofia Moroz daje 
hasło do wyniesienia sztandaru.

—  To dobra szkoła —  powie mi 
później ojciec maturzysty Andrzeji 
Styrykowicza pan Tadeusz (notabene 
nasz dawny i wierny czytelnik), który 
przywiózł mnie ze szkoły do redakcji. — 
Nauczyciele nie tylko uczą dzieci, ale 
tak po prostu, po ludzku lubią ich.

Życząc szczęścia wszystkim matu] 
rzystom (a jest ich w Litwie ponad 18 
tysięcy), ze szczególną serdecznością 
zwracamy się do 27 maturzystów tęj[ 
szkoły oraz wszystkich innych szkół 
polskich, życząc im pomyślności na eg­
zaminach.

Łucja BRZOZOWSKA

Rocznice
tygodnia
* Przed 100 laty, 29 maja 1895 

r. u ro d z iła  się Janino 
Markevi£iute-Narutavićiene (zm. 
1983), poetka litewska.

* 30 maja 1640 r. zmarł Peter 
Pau l Rubens (ur. 1577), malarz 
flamandzki, jeden z największych 
twórców epoki baroku.

* Przed 85 laty, 30 maja 1910 r. 
u rod z ił się Tadeusz Hojlender 
(zm. 1943), polski poeta, satyryk, 
publicysta.

* 30 maja 1605, r. urodził się 
D anielius K le inas (zm . 1666), 
językoznawca litewski.

*  Przed 35 laty, 30 maja 1960 ę. 
zmarł Borys Pasternak (ur. 1890), 
poeta i powieściopisarz rosyjski 
("Doktor Żywago"), laureat Na­
grody Nobla (której nie przyjął).

* 31 maja —  Światowy Dzień 
bez Tytoniu.

* 1 czerw ca  —  Między­
narodowy Dzień Dziecka.

* Przed 100 laty, 1 czerwca 
1895 r. urodził się Tadeusz Komo­
rowski (pseud. "Bór", zm. 1966), 
generał, Komendant Główny AK , 
w  latach 1947-49 premier polskie­
go rządu emigracyjnego.

* Przed 90 laty, .1 czerwca 1905 
r. urodził się Klemensas Griauzde 
(zm. 1983), litewski kompozytor i 
dyrygent.

* 2 czerwca 1865 r. urodził się 
Rokas Śliupas (zm. 1959), litewski 
lekarz, działacz społeczny.

Przed 130 laty, 2 czerwca 
1865 r. urodził się Thomas Hardy 
(zm . 1928), angielski 
powieściopisarz i poeta.

* 3 czerwca 1890 r. zmarł 
Oskar Kolberg (ur. 1814), polski 
folkloiysta, etnograf, muzyk i kom­
pozytor, autor monumentalnego 
dzieła "Lud. Jego zwyczaje, sposób 
życia, mowa..." dającego wszech­
stronny opis kultury ludowej.

* Przed 120 laty, 3 czerwca 
1875 r. zmarł Georges Bizet (ur. 
1838), francuski kompozytor ope­
rowy, autó r m.in. "Carm en" i 
"Poławiaczy pereł".

* 4 czerwca— Zielone Świątki.
_•* Przed 120 laty, 4 czerwca

-1875 r. urodził się Konstantinas 
Galkauskas (zm. 1963), litewski 
kompozytor i dyrygent.

*4  czerwca —  Dzień Ojca.
„ * Przed 35 laty, 4 czerwca 1960 

r. zmarł Józef Haller (ur. 1873), 
generał, polityk, działacz ruchu 
niepodległościowego, wódz naczel­
ny armii polskiej we Francji w  cza­
sie I  wojny światowej.

* 4 czerwca 1845 r. urodziła się 
J u l i j a  B en iu śević iu te-Ży-  
mantiene-Zemaite (zm. 1921), pi­
sarka litewska.

* Przed 35 laty, 4 czerwca 
1960 w Buenos Aires założono 
B ib lio tekę Polską im. Ignacego 
Domejki. Posiada ona obecnie 
największy księgozbiór polski na 
terenie Ameryki Południowej.

* 4 czerwca 1925 r. odbyła 
się w ileńska prem iera sztuki 
Stefana Żeromskiego "Przepió­
reczka".

Rozrywki Krzyżówka
umysłowa |

P OZ I OMO:  1 —  pl san,  7 - 1 2  -  
bocianów, 9 — ftalrrt " ‘'proszony go«f.
„.ejedno w kłosie, 11 - P o * ^ ' ^ „ l ^ c z a p c e ,  21 -  f M  
ustnej, 16 —  kam ień półszlachetny, l  . wartości artystycznej, 24
plłkatskl - p i s a r z  Indyjski, 2 7 -  Cm

P I ONOWO:  1 —  drobny ssak n*d raw " r- m rnnl|c„lu, 4 —  Jezioro w 
rzemiosła, 3 —  koszula rosyjska zapinana > , „ lk„ « n,, nietykalne,
Andach, 5 - p o ls k i z * *  , 7  -  u .^ lite ra c k i
10 —  kontur, 13— okulista, 14 «,hodza z pokolenia na pokolenie, 20
o elementach komicznych, 18 P najdrobniejsza część pierwiastka
chrzcścU-"'". 2 3  -  beczułka na wino, 26 -

Cb*  R O Z W A Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W IC IZ  “  („ n|a, lp ck3, okapi, p«ri*-

§ 1  ig a j3 s g  g”ur' |

paszkot, khaki, Aisza.

Pożegnanie ze szkołą i wręczenie nagród 
za pracę na cmentarzu Bernardyńskim

WSzkoleŚr. im. W Ł Syrokomli | 
estatni dzwonek zabrzmiał wczoraj 

60 maturzystów. Uroczystość 
tradycyjnie rozpoczęła się od wyde­
legowania uczniów, 11 klasy na 
cmentarz Rossa, by złożyć kwiaty 
i grobie patrona szkoły.
Ostatni dzwonek —  to krótkie 

ijtchnienie przed żmudnym okrę­
tem egzaminów maturalnych, oka- 
?ia refleksji związanych z 

się okresem beztroskie- 
dzieciństwa. T rad ycy jne  

1)®nia powodzenia w  egzami- 
Mth, wspomnienia, w yrazy 
*daęcznofa rodzicom i nauczycie- 
^  P^ypommały o zbliżającym się 
5®^niu ze szkołą. Wśród gości 
™ mlówki byU wczoraj Konsul
Generalny RP w wunie Dobiesław
^icniewski oraz przedstawi-[
7 ^7  'J5ruaca Ochrony
^kowego Krajobrazu £  Na-• majuorazu ]Na- 
r^.In^ytucji Kultury Elżbieta 
^ b ew icz  i Krystyną K oaclg

Przyszły na imprezę', by 
itować młodzieży tej szkoły 

ubiegłym roku pra­

ce inwentaryzacyjne na cmentarzu 
B e rn a rd y ń s k im  w  W iln ie . W  
nagrodę za swoją pracę uczniowie 
mogli w  ubiegłym roku wyjechać na 
wycieczkę do Po lsk i, lecz ja k  
powiedziała pani Elżbieta Baniu- 
kiewicz: "Chcielibyśm y wręczyć 
d ow ó d  m a te r ia ln y  nasze j 
wdzięczności —  książki i dyplomy 
imienne, które pozostaną śladem

zmagań na teren ie  cm entarza 
B e rn a rd y ń s k ie g o ". N a g ro d y  
wręczył Dobiesław Rzemieniewski, 
k tó ry  w  sw o im  przem ówien iu  
życzył maturzystom  połamania 

. piór na egzaminach.
Jolanta MASIAN 

N A  Z D J Ę C I U :  podczas 
wręczenia nagród.

Fot. Tadeusz Ważniewicz

Rośnie szkoła polska w Solenikach

o, “ atn, ! rcdnlęj w  Soleni- 
N  lr^  rf ZWOnek b^m iat 

l A Ś  «2k0J ^ y' Iak0 “ tamie9H M poiside-V . ' kio r.,L^  Przemćwie-
it

"■ejig ? 0ły PóWoej" Naj- 
’ 00 pierwsze kroki

przypadły w udziale sześć lat temu 
pani Teresie Kodź, która uczy dzie­
ci nie tylko liter, ale i piosenek i 
tańców polskich. Zebranych na sali 
pozdrowili goście uroczystości 
Konsul Generalny R P ' Dobiesław 
Rzemieniewski oraz prezes Pol­
skiej M acierzy Szkolnej Jó z e f

Kwiatkowski. Krótkim koncertem 
dla gości i rodziców dla 1-5 klasy 
rozpoczęły się wakacje. Szóstacy 
mają przed sobą jeszcze parę tygo­
dni nauki. * |

NA ZDJĘCIU: ostatni dzwonek w
Solen ikach.

Fot. Tadeusz W ażniewicz
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FA KTY f  P L O T K I z  życia wyższych sfęr

Księżniczka Stefania: 
{"Przyjemnie być mamą"

Czasopismo "Voici" jako pierwsze opublikowało 
[wiadomość o drugiej ciąży księżniczki Monaco Stefanii. 
Obecnie czasopismo informuje, że młodsza latoro&l rodu. 
Grimaldich postanowiła zwiększyć grono następcówtronu. 

[jedna z najbliższych przyjaciółek księżniczki mówi, że pod 
koniec roku 1995 na świat ma przyjść jeszcze jedno dziecko 
[Daniela Ducrue, nieoficjalnego męża Stefanii. W  rodzinie 
[jest obecnie dwuletni Luis oraz 8-micsięczna Polina. Jesz- 
Icze przed urodzeniem córki Stefania oświadczyła, że oboje 
■Danielem ubóstwiają dużą rodzinę i chcieliby mieć cę 
najmniej troje dzieci. Narodziny przyszłego dziecka raz 
jeszcze potwierdziły stanowczość księżniczki Grimaldi: mi- 
| mo tytułów szuka szczęścia w macierzyństwie.

Ojciec Stefanii Rainer Grimaldi zamierza zrezygnować 
rządów w księstwie Monaco. W  celu załatwienia sprawy 

wezwał trójkę swych dzieci i siostrę księżniczkę Antoinetę. 
Po raz pierwszy w rodzinnej naradzie uczestniczył też Da­
niel. Stefania jest szczęśliwa, że jej męża nieoficjalnie uzna- 

.za zięcia. Stefania zamierza rodzić w centrum zdrowia 
księżny Grace, które być może, w związku z licznymi potom­
kami może być nazwane imieniem księżniczki Stefanii.

NA ZD JĘC IU : księżniczka Sterania I Daniel Ducrue 
z jedną ze swych pociech.

Fot. EPA-ELTA

Sony stawia na Jacksona
 |Elektroniczny gigant Sony Corporation postanowił zainwestować w Mi­
chaela Jacksona, finansując kampanię reklamową jego nowego albumu "History 

It, Present and Futurę —  Book 1". Ukaże się on w sprzedaży 20 czerwca.
 IŚony, którego kampania będzie kosztować 30 min doi. liczy na to, że suma
uzyskaiTa ze sprzedaży albumu wyniesie co najmniej 500 min doi. "Będziemy 
rozczarowani, jeśli sprzeda się mniej niż 20 min kopii albumu*—  powiedział Mel 
Ilberman, prezes Sony Musie International.

Cena albumu będzie wynosić 31,50 doi. Znajdzie się na nim 15 hitów 
piosenkarza oraz 15 nowych piosenek. Jedną z nich jest "Scream", którą Michael 
Jackson śpiewa w duecie ze swoją siostrą Janet.

□Wydanie nowego albumu jest oczekiwane z dużym zainteresowaniem, jest 
bowiem pierwszy album tego piosenkarza od 1991 r., kiedy toJackson nagrał 

^Dangerousn.
Uważa się, że wydanie nowego albumu pozwoli piosenkarzowi na odzyska- 
populamości, która została poważnie nadwątlona w ubiegłym roku po 

przedłożeniu mu zarzutów o seksualnym molestowaniu nieletniego chłopca z 
Kalifornu.

Flirtowanie 
na ekranie

Cłndy Crawf ord i Richard Gere są 
małżeństwem etatowo rozwodzącym 

.T o  się rozstają, to dają w  prasie 
og łoszenia o w ie lk ie j w zajem nej 
miłości. Ostatnio znów niektórzy zaczęli 
snuć domysły o ich rzekomym kryzysie 
małżeńskim- Powodem miałby być Jon 

B jH  Jovi.
Słynna modelka faktycznie padła w 

objęcia znanego rockm ana, a  ten 
pokrył ją gwatownymi pocałunkami.

mówi się, że to tylko na niby. Fakt 
faktem, rzecz m iała m iejsce na pianie 
teledysku, z którego dochód przezna­
czony został d la "Special Olimpie", 
M p an iz a to ra  o lim p iad y d la 
niepełnosprawnych. Co w ięcej; żona 
Jona też najwyraźniej doszła do wnio- 
‘ | że szczytny ceł uświęca środki i
 obecna przy całej scenie miłosnej.

| Ponoć zniosła ten widok dzielnie. Go- 
z narastającym i plotkam i. Jo n  

wprawdzie stale potwierdza publicznie 
miłość do żony, ale —  mimo wszystko 

| widać, że flirt z Cindy —  faktyczny 
ekranowy —  nie okazał się dobro­

czynny dla małżeństwa Jona.

Elektronicznie 
pilnowany książę

Książę W illiam , 12-letni syn 
księcia Karola i Diany będzie elektro­
nicznie pilnowany od września, kiedy 
pójdzie do szkoły w Eton —  informuje 
"Sunday Telegraph". Książę Wiliam 
będzie nosić elektroniczne urządzenie 
jakiego normalnie używa się do kon­
trolowania przestępców, t?k -aby jego 
obstawa zawsze wiedziała, gdzie w da­
nym momencie znajduje się drugi w 
kolejności następca tronu.

Johnny Hallyday 
został dziadkiem

28-letnia m odelka Gstelle, 
małżonka Davida Hallydaya, syna 
popularnego francuskiego piosen­
karza rockowego Johnny’ego H a l­
lyd a ya  u ro d z iła  Nw  p o ło w ie  
zeszłego tygodnia" we Francji, 
córkę Illonę— podały źródła zwią­
zane z agencją Karinę, dla której 
pracuje Estelle.

P rz e d  d w om a m ies iącam i 
Estelle, będąca wówczas w  siód­
mym miesiącu ciąży, podczas po­
kazu mody pret-a-porter wywołała 
sensację eksponując obnażony 
brzuch przy prezentowaniu modeli 
Jean-Paula Gaultier.

Estelle Lefebure, pochodząca 
z R o u e n ,  gd z ie  u cz y ła  się  
księgowości, rozpoczęła karierę 
modelki w  wieku 19 lat. Piosenka­
rza D av ida  H a llyd aya  poznała 
podczas realizacji programu rozry­
w k o w e g o  i -p oś lub iła  go 15 
września 1989 r. w  normandzkim 
opactwie, w  obecności rozwiedzio­
nych rodziców Davida, Johnny’ego 
Hallydaya i Sylvie Vartan.

Camilla chce być bliżej Karola
Camilla Parker Bowies— przyjaciółka i była kochanka brytyjskiego następcy

tronu —  zamieszkała w pobliżu wiejskiej rezydencji księcia- Karola.__
poinformowała gazeta "Mail on Sunday".

Rozwiedziona niedawno Camilla kupiła za 850 tysięcy funtów sterlingów 
posiadłość w Wiltshire (dom, basen i stajnia na dziewięć koni), leżącą zaledwie 16 
kilometrów od Highgrove— książęcej rezydencji, w której Karol zajmuje się m.in. 
ekologicznymi uprawami rolnymi

Co jada Deng Xiaoping?
U siłującKprzekonać op in ię pub­

licz n ą , że w brew  n as ila ją cym  się  
pogłoskom  90-Ietni patriarcha Deng 
Xiaoping nadal “cieszy się dobrym zdro­
w iem ", chlńskio m edia opublikowały 
inform ację o jego kulłnam ychdpodoba- 
niach. Architekt polityki reform rynko- 

• wych i otwarcia Chin na świat nie poka­
zuje się publicznie już od półtora roku, 
a  jego najnowsze zdjęcie prasa chińska • 
o p u b lik o w a ła  po- raz  o sta tn ł^ w  
październiku ub. roku.

Według ukazującego się w Shenzhe- 
nie "Przeglądu Prasowego Specjalnej 
Strefy Ekonomicznej", Deng Xieopir>g ma 
mocną głowę do trunków i jeszcze na 
początku lat 90. mógł wypijać do obiadu 
sześć kieliszków słynnej wódki Maotai, 
zawierającej 65 proc. alkoholu. Ale Oeng 
preferuje słabsze wino ryżowe, które pije 
regularn ie do posiłków  na poprawę 
krążenia, lepsze trawienie I podniesienie 
poziomu cukru we krwi. Jego  żona Zhuo 
Lin sama zresztą przyrządza wino ryżowe 
dla Denga, gdyż jej ojciec był znanym

producentem tego napoju w prowincji 
Henan.

Gazeta ujawnia, że śniadanie Denga 
składa Się zazwyczaj z kieliszka wina 
ryżow ego, sadzonego ja jka, dwóch 
bułek, m iski ryżowego kiełku i szklanki 
sojowego m leka. Na lunch Deng zjada 
Zazwyczaj trzy dania jarskie, dwie mise­
czki ryżu i pije kolejny kieliszek ryżowego 
wina. Jego  wieczorny posiłek składa się 
również z trzech dań jarskich, dwóch mi­
seczek ryżu i kieliszka wina ryżowego. 
Deng jada m ięsne dania wyłącznie w 
n ied z ie lę , podobnie jak  w iększość 
Chińczyków.

Lekkostrawna dieta i dużo ćwiczeń 
fizycznych —  to recepta Denga na dobre 
zdrowie przez całe życie. Jeg o  krawiec 
twierdzi, że Deng cały czas zachowuje 
szczupłą sylwetkę i garnitur skrojony nań 
w 1956 roku do dziś pasuje jak ulał.

Na podstawie prasy przygotował 
Robert MICKIEWICZ

Horoskop wschodni 
na następny tydzień

K O Z IO R O Ż E C . Otrzyma w 
następnym tygodniu od swoich 
współpracowników wiadomość o 
zawarciu korzystnej transakcji. Nic 
należy się jednak wiele cieszyć: w 
toku jej realizacji powstaną wielkie 
trudności Gwiazdy sprzyjać będą 
młodzieży w  pomyślnym zdawaniu 
egzaminów* Barom etr zakocha­
nych wskazuje pogodę.

W O D N IK . W  pracy mnóstwo 
spraw, toteż warto zmobilizować 
siły. Tydzień sprzyjać będzie pra­
wnikom, architektom i księgowym: 
czeka awans. Przedsiębiorcy mogą 
ró w n ie ż  licz y ć  na sukces. 
Wstrząsów w  życiu rodzinnym oraz 
w  stosunkach zakochanych nic 
widać. W arto  się zatroszczyć o 
zmianę wnętrza mieszkania.

R Y B Y . Tydzicrt upłynie "bez 
żad nej ch m u rk i" . Z a o w o cu ją  
wysiłki w  służbie państwowej i w 
in te re s ie . B e z ro b o tn y m  
uśm iechnie się szczęście, gdyż 
znajdą zatrudnienie w "ciepłym 
miejscu". Zadbajcie o kondycję. 
Małżonków czeka przyjemna so­
botnia wyprawa za miasto.

BA R A N . O w o c n y  tyd z ień . 
Pomyślnie ułożą się sprawy ludzi 
zawodów twórczych oraz w  sferze 
transportu powietrznego. Studen­
ci i uczniowie klas starszych dosko­
nale zdadzą trudny egzamin, a 
sportowcom dopisze sukces na za­
wodach. W  stosunkach zakocha­
nych mogą jednak nastąpić kom­
plikacje.

B Y K .  M ożecie awansować i 
wzmocnić sytuację finansową ro­
dziny. Powodzenie publicystom i 
dziennikarzom. W  ważnych spra­
wach Skorzystajcie z rady wiernych 
przyjaciół. Małżonkowie pogodzą 
się, a w  ich domu zapanuje spokój,

B L IŹ N IĘ T A  Postarajcie się 
uspokoić i wyjaśnić prawdziwe 
przyczyny braku równowagi du­

ch o w e j. Je ś l i  t0 sl.  
przezwyciężycie tymczag^L^. 
zys. Kobiety samotne/pr? 
u łożyć sw o je życie, n0v̂  
p osk ro m ić  emocje \ 2S* 
pokazywać swego charak,."1' 
JeS li uałuchają lej rady 
wybrańcy odpowicdzą - L ” ,'Cl 
uczuciem..

R A K . Wielkie t ra d y c ją  
przyszłym tygodniu.1 Gna| 
nienie z pracy. Przedsiębiorcy^!; 
mieli trudności z lransakcjamJ
da się uniknąC napięcia W s * 
k ach  z ko legam i i 1 1 *  
Z a n ie c h a ć  w arto  akty* J ' 
działalności aż minie ttn niesn^1 
jający okres. Stosunki 
kochanymi problematyczny

L E W . Siedem p o m y jty ^  
p ra co w n iko m  państwowym 
Będzie lo  również niezły okres dta 
przedsiębiorców; Jeden otrzyj 
d u ży  k re d y t, inny oricjalne 
zaświadczenie o zarejestrują 
firmy. Kto zamienia pranicj; *  
na stale do zamożnych krajów, 2  
w in ie n  się  poipieszyc 
załatw ianiem  dokumentów, m 
małżeństwie może nastąpić kun 
llikt.

PANNA. Zalecana
powściągliwość i lakiownottwpra. 

cy. N ic obarczajcie swoich kolegów 
rozwiązaniem poważnych spraw 

służbowych. Gospodynie powinny 

unikać nieplanowanych zakupów.
Studentów fczeka ciężka próbaw 
związku z kolejnym egzaminem.

W A G A  Musicie pracować w 
pocie czoła, aby zaopatrzyć swych 
domowników. Odradza się tran­
sakcji zludźmi skłonnymi do awan­
tur. Oficer może otrzymać ważne 
tajne zadanie. Na aktorów filmo­
wych czeka propozycja udziału w 
filmie słynnego reżysera. W domu 
przez cały tydzień pogoda.

S K O R P IO N .  Czeka zwykły 
tydzień, który nic da większej saty­
s fa kc ji m ora lne j, ale wypełni 
kieszeń. Tylko  nic pożyczajcie ni­
komu 7. rodziny większej sumy, bo 
wątpliwe, czy pieniądze zostaną w 
czas zwrócone. Tydzień sprzyjać 
będzie występom gościnnym mu­
zyków oraz krótkim delegacjom 

■  zagranicznym.
S T K Z K L K C  Doskonała oka­

zja do zgromadzeni^ znacznego 
k a p ita łu  z usług w zakresie 
p o ś re d n ic tw a . Prawnicy i 
inżynierowie mogą liczyć na knrzj- 
stny kontrakt. Tydzień sprzyja na­
byciu działki lub domu. Mużfi»y 
jest trójkąt miłosny. W  obawie 
przed przeziębieniem unikając 
przeciągów. i f j f l

% t - 0 8 - 8 1  T e l  (2 2 )  4 5 . ;

Kulturalnie, niedrogo 
całą dobę firma taxi.

V i l n l u s , t e l. 4 4 4 - 1 0 0
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• q5 — OladztocL 10.00 —  Sroką 
”  Teleartei. 11 JO  —  Naaz»zyk. 

J [R _  witaj. Francjo- 1 Z JS  — proga
J  £ » s 5 o  H/U& 12.50- s T S
I S  Oag«af. 13.2 0 - S p o rt na
I  £ ł  1120—Międzynarodowy instru- I X y  festiwal MMora ■GneJyne-.

I^sfssf^ss?®
I  Ł S S d  11.05 -  W M »  Sm u.
J  K r S d a  Moden. 10.10 -  Hotel
I  S o « . ? iS ® rEhrt 2110—- Pod własnym dachem 
I j S - S .  -Matka i syn-. 22.25 —
I  L yw  z rmedzynarodowych zawodów 
fŁ c k ic h  w Zakrecie. 23.15 —
I  âdomośd wieczorna. 23.30 — Legen-
K 'jł« y ^  

bałtycka t v , t v  p o l o n ia
I J 35-S.'T ak świat się kręci" 9.30 
- t  ■Granica nocy". 10.00 — Prospekt 
1020- Muzyka. 10.30 — Dziecięcy we- 

I  11.00— Film dok. 11.30 — NBA:
I  Gorzenie z bliska 12.00— ‘Za rogiem..."
IC30 -  Czarne— białe. 13.10— Zhajo- I dzZOO (P), 13.35 — Teatr dla dzieci:
I  ■gynana noga babcf (P). 14.20 —  8.
I  nm. ‘Maja Księżniczka* (P). 14.45 —
I  tkanko, wojenko: “Jarzębina czerwona" 
l-n tab . (ft.'18.55— Listy od widzów 
I  (?). 17.10—Samotny anior — widowi- 
I  Ad muzyczne z piosenkami Marleny Die- 
I tdi(P). 18.00 — Tełeexpress. 18.15 —
I  filmy anim. 18.30 — Kino — 'm oją 
r  rinco. 19.00 — Nowości bałtyckie.
I 1?.05—Firn lab. "Mister z blizną" (od.).
IS00-Mecze NBA 21.00 —  Nowości 
I  tetydće. 21.05—S. Tak świat się kręci".
■ Ł00-Panorama (P). 22.30— Film rab.
1,5quzzy Taylor" (Australia). 0.10 —  Pro- 
r jran na niedzielę (P). 0.15 — Słowo ną 
I  *daete fR).050— Benefis Anny Polo-’ 

^.cł2{P).0.55—XVIprzeglądpiosen- 
3 ałdorsioej Wrocław‘95 (P). 155 —  S. "Z 

[ bê emlal. z biegiem d n f(P ).

LNKTY
i  _ ®-00 — Poranne kolo. 11.05 —
I  TSość rani". 12.00 — "N iebieskie 
I M  1255 -  Rlm dok. "Rodzina 
I  » (t).1 3 .4 5 - "N a ie d n ym  końcu 
I "O *-14.05 — Deutsche Welle. 14.35 
I  : l ln99t̂ a  15.05— Film dok. Taje- 
I  ®*zy świal Artura Clarka". 15.20— Pro- 
I  P  ™zyczny "Wszystko!". 15.50 —
I  podróże*. 16.40 —  Kibir tele
I  —8. Dalekie namioty*. 18.55
E g S M a j 19.25 -  Kajaoke I Inni 
I  lZ lLP ® *- iS S fi— Australijski serial 
I  S T W 3"*  ***** krew swobodnie 
I ł- N r. (1)< 2.1.05 -  Sob otn ie 
ł E fijft iw O  -  s. "Eter. 22.05 —
I  » ! nhum<>rystyczny "Pewnego ra-I przy8odowy "MftfZO'

TELE-3 
M O-; 8. anim. "Candy. Candy".

*abi “B#ika o carze I  
— 8. "Kobra". 13.00 — 

S r^ - Z j^ ln o c z o o e  Królestwo 
W -  ^y.'~_M*0*str*fę P f»? Ajję |

cucony RoyU 15.30 — 
przygód 18.00 — Grupa 

Z f& A ja ln  Couchon". 18.30 — M ia 
H n y*0- 17.30 — Echo ze świata 

reżyserem". 18.30— 
IJO  (1)-19-25 — "Uetłoto*. ,
- Toie cudów*. 20.30 —  Film«to> . cu.ow — rum

strzała" (1 ). 21.0 0  — 
• S S r tf t i1-®0 -  Film lab. "Witaj. 
fiR T  -  Wiadomości. 23.25- 

**>nknij mi oczy".

KOWIEŃSKA TV< 
n a jij.r  p a ram y. 9.03 — Smacz- 
- a ,!?  ‘i/Brańsk z muzyką. 10.00 
11.10 jŁ ^ d z is c ł "WasyllsaPiękna". 
S io - o H  **■ 11-45 — Ostry kant 
H -o* J to tm tm tr .  13 .00— Film 
M 0SŁE2® K S 14.45 — Mitzyka: 
lita . !-7*fT*t*ony*. 16.30 —  S. *W 
S S S S R J j  17.00 — Film  lab. 
I K j W- 1Ł20— Muiyka. 16.40 —

10.30 — ABC zdfo- 
S *  d k 'i!? ł* )mołci- 20.20— Filmy

21.00 — Wizja. Film 
VinT̂  T  Ulubione melodie, 

^ o ijyo m o ści. 23.25 —  Film lab.

7.10 ^ ^ S K A  TV
PHm lab. "śledztwo pro- 

S S t e ę ri8 « - * jaś i Małgosia". 
W  -  Orimm. 9.10 — "Jeralasz". 
U JO Jp T  dla dzieci "Wowa i słoń". 
2*0 -  S*®"tygodnia Wileńskiej TV. 
S »  dole 11.50 — W ilno i wil- 
S i. 12 2? " "  '"•nut z ks. R. Jaku- 
N). 15 sn T , PHm lab. "Cichy Don" 
CNnheeTtli ••ntf -18.20— Ekran • r7 ‘w »*ło«j TV. 18.40 — “Abyło 
2j T p M | u ' p r o w a d z i  ArOnaa 
SlB .ao  nP — Katastrofy tygo- 
v  t a li. PM,n fab. "Niebezpieczne 

• 21.20 -  Film  fab . 
Am erykanka" JU S A ). 

IW ftS S ^ - 2 ?^ S2eń' 23.05— “Na 
*•6 2*^5 — Nocny seans,

wniartełne badanie" (USA).

! _ | J  M KANAŁ
W?* eńn Por* '*  7.45 —  Słowo pa- 

~  Dzłenołk. 8.20 —  Lego. 
g® pj?Tmn*0* mego dzieciństwa". 
k*«u  ?5*Ja poranna. 10.00  — 

~  Zdrowie. 10.40 — 
12-29 —  FUm lab. "Babskie 

— 2Włerciadto. 13.25— 
™  14.00 —  Program intorm.-

rozr. 14.15 —  Rlm  dok. "A. Sołżenicyn".
15.45 —  W  świecie zwierząt 16.15 — 
Telegra 17.00— Czas. 17.25— Program 
humorystyczny. 18.10— Prem iera kome­
dii *Ck>« głową (Francja). 19.40— Dobra­
noc, dzieci. 20.00 —  Czas. 20.45 —  S. 
■Reket". 21.35 Co? Odzie? W edy?
22.45 —  Monte Carlo-95.23.55 —  Dzien­
nik.

T V P-|
10.00— Wiadomości. 10.10— "Ziar­

no". 10.35— "5-10-15". 11.30— Encyklo­
pedia II wojny światowej. 11.50 —  Co wy 
nato? 12.00 —  Serial dok. 12.50 —  Swoj­
skie klimaty —  magazyn weekendowy. 
13.00 —  Wiadomości. 13.10 —  Krai — 
magazyn regionalnych oddziałów TVP. 
13.35 —  Muzyczna Jed ynka 14.00 — 
Swojskie klimaty. 14.30 —  W alt Disney 
przedstawia 15.45 —  Telewizyjny Teatr 
Rozmaitości: Robert Brutter, M aciej Dut­
kiewicz —  "Myszki". 16.25 —  Swojskie 
klimaty. 17.00 —  Serial fab. 17.30 —  
Zwierzęta św iata— film prod. nowozelan­
dzkiej. 18.00 —  Tełeexpress. 18.25 — 
MdM, czyli Mann do Materny, Materna do 
Manna 18.50 —  Swojskie klim aty. 19.10
—  "Beverły Hills 90210* —  serial prod. 
USA. 20.00 —  W ieczorynka. 20.30 — 
W iadom ości. 21.10 —  "Sz k o ła  w y­
rzutków” — film prod. USA. 23.10— "Czar 
p a r" —  tu rn ie j m ałżeńsk i. 0 .30  —  
W iadom ości 0.40 —  Sportowa sobota.
I.1 0 — ‘W ąż i tęcza"— horror prod. USA.
2.45 —  "Policyjny rock and roli" —  serial 
prod. USA. 4.20 —  Muzyczna Jedynka
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8.40 —  Świadczm y Chrystusa 9.30
—  G est 9.50 —  Zdrowie. 10.30 —  S . dla 
dzieci "Salty". 10.55— 7 dni Kowna 12.00 
— W  świecie koszykówki. 12.45 —  Piętro 
18/17. 13.30 — szereg. 14.00 —  Jazz 
session. 14.30— Azymuty. 15.00 —  Kon­
cert życzeń. 16.00 —  S . "Neonow y 
jeździec". 16.50 —  Katolickie studio TV. •
17.20 —  Dla miłośników 4 kółek "Automa- 
nia". 18.00 —  Wiadom ości. 18.10 —  Zie­
lone drzewo życia 18.40 — Reportaż z 
m ięd zyn aro d o w ych  zaw odów  
jeździeckich w  Zakrecio. 19.20 — , Nasze 
m iasteczka 20.30 —  Panoram a 21.00—  
Sport 21.10 —  Pierwszy kanał. 21.30 —  
S . "Żeiaźni chłopcy". 22.45 —  W ieczór w 
Kowieńskim Teatrze Muzycznym. Pod­
czas przerwy —  o 23.15 —  Wiadom ości 
wieczorne.

B A ŁT Y C K A  T V , T V  P O LO N IA
8.35 —  S. T ak  świat się kręci". 9.30

— Kroki. O nauczaniu religii w szkole.
10.00 —  Spotkania H. Bakanas. 10.30— 
Dziecięcy weekend. 11.00 —  Film  dok.
II.3 0  —  Muzyka 11.45 —  Poranek mu­
zyczny. W . A. Mozart —  Sym fonia D-dur 
w wykonaniu orkiestry ‘Sim fonia Varso- 
via" (P ). 12.30 —  Rody polskie "Krasiccy" 
(P ). ‘13.00 —  "W esoło w Wesołej* (P).
13.45 —  Piraci —  teleturniej dla młodych 
widzów (P ); 14.15 —  "Arabela" —  serial 
dla młodych widzów (P ). 14.45 —  T a ta  a 
Marcin powiedział..." (P ). 15.00 —  T ad e ­
usz Konwicki i inni" (P ). 15.25— Ojczyzna 
polszczyzna (P ). 15.40 —  Program rozry­
wkowy (P J. 16.15 —  Spotkania z prof. 
Wiktorem Znem : "Dwa scenariusze fP^.
16.35 —  Powitanie, program dnia (P i.
16.40 — Biografie: "Prym as 1000-lecia. 
Film  dok. (P ). 18.00 —  Tełeexpress (P ).
18.15 —  "Denwer, ostatni Dinozaur", a  
anim dla dzieci (P ). 18.30 —  Mecze NBA.
19.30 —  Przegląd LLK. 20.00 —  Przegląd 
NBA. 20.30 —  ś . "Dzika Róża". 21.00 —  
Nowości bałtyckie. 21.05 —  S . T ak  świat 
się kręci". 22.00 —  Film  fab. "Piękna nie­
znajom a" (R . 23,30 —  Sportowy we­
ekend (P ). 23.45 —  "Czar p a r —  turniej 
par ntużeńskich (P). 1.05 —  Jazz noca 
(P ). 1.40 —  Kulisy "M iss Polonia" — 
reportaż (P ).

L N K T Y
9.00 —  Film  dok. 9.30—  Film y anim.

11.40 —  Telegra T ak. Nie". 12.35 —  Ka- 
raoke i inni. 13.05— S. "Dalekie namioty".
14.00— "Jeszcze jedna szansa”. 14.50—  
Cztery kola 15.20— Kibir tele vibir. 16.50
—  Rlm  "Kapitan Escaiaborans". 18.50 —  
Film  anim. 19^0 —  S . "M iłość rani". 20.15
—  Monitor. 21.00 —  Horoskop tygodnia
21.05 —  Film  "Śm iertelny urołc". 22.35 — 
Niedziela

TELE-3
9.00 —  Rlm  anim. "Candy, Candy".

10.15 —  Okno na przyrodę. 10.30 —  Fam 
"W itaj, artysto". 12.00 — S. "Kobra". 13.00
—  Muzyka 13.30—  PO P TV. 14.00 — 
Podróż do dom u. 15.00 —  Kronika 
przygód G. Graingera 16.00 —  Muzyka! 
słowo. 16.30— Z historii Formuły-1.17.00
—  Dzikie Południe. 17.30 —  Ciekawi lu­
dzie. 18.00 —  Kalejdoskop europejski.
18.30 —  S. "Maria Ceteste". 19.30 —  Gu- 
inness show. 20.00 —  Sport na świecie.
20.30 — Rlm  anim. 21.00 —  Spójrzmy 
uważniej. 21.30 —  Film  "Świadek”.

KOWIEŃSKA TV
9.00 —  Poćwiczmy. 9.05 —  Smacz­

nego! 9.10 —  Poranek z m uzyka 10.00
— Film anim. dla dzieci. 11.45— Muzyka
12.00 — S. "Brzeg marzeń". 13.00 —  Rlm  
dok. 13.30 —  Film fab. 14.50 — Muzyka
15.30 — S. "Kameleony". 16.30 — Pól 
godziny muzyki klasycznej. 1700 —  S. 
Ciotka Fletcner”. 17.50 —  Film-koncert 

18.40— Serial. 19.30— TOP-IOAmeryki.
20.00 — Dla dzieci. 20.20 —  Film anim. 
"Smudy". 21.00 — S . "Kryminalne histo­
rie". 21.45 —  Jazz dla wszystkich.

WILEŃSKA TV
7.10 — "Niebezpieczne dla życia”. 

8:40 —  Seria l dla dzieci ‘ Bajki braci 
Grimm". 9.05— Rozgardiasz 9.20 — Film 
dla dzieci. 10.35 —  Co dobrego, profeso­
rze? 10.50 — Muzyka 11.00 — Moje 
nowości. 11.20 —  Film  'C ichy dom".
13.20 —  O. K. 13.35 —  Prasa i muzyka
14.40 —  FUm dla dzieci. 15.05 —  Nowy 
Jork ! Nowy Jorki 19.15 — Moje kino.
19.45 —  Film publ. 'Rewolucja kryminal­
na". 21.35 —  Epilog w otwartym eterze.
22.05 — Film "łCariba”.

1 K A N A Ł
5.00 — Poranek. 7.30 — Poranek 

olim pijski. 8.00 — Dziennik. 8.30 — 
W czesnym rankiem. 9.00 —  Filmy anim.

9.15 —  Dopóki wszyscy w domu. 9.45 —  
Gwiazda poranna. 10.30 —  Służę Rosji.
11.05 —  Geografia św iata 11.55— Żywe 
drzewo rzemiosł. 12.00 —  Cała Rosja
12.25 — Festiwal folklorystyczny. 12.55 
—  Pod znakiem "Pi". 13.40 —  Sport w  
południe. 14.00 —  Dziennik. 14.20— Mu­
zyka n a a n ten ie . 15.10 —  Klub 
podróżników. 16.00 —  Ameryka z M. Ta- 
ratutą. 16.30 —  Film  anim. 17.00 —  Czas.
17.20 —  Sufler. 18.00 —  Sam  na sam.
18.25 —  Zloty przebój. 19.10 —  Klub

TVP-1
9.55 —  Tęczowy Musie 3ox. 10.25—  

Tut Turu Company. 10.40 —  Tełeranek
11.15 —  W  starym  kinie: T rzej złodzieje"
—  kom edia prod. włosko-francuskiej. 
13.00— Anioł ParSsłd —  transmtsia z W a­
tykanu modlitwy Ojca Świętego. 13.15—  
2 kamerą wśród zw ierząt 13.30 —  Kon­
cert życzeń. 14.00 —  W iadom ości 14.10
—  Morze. 14.35 —  100 pytań do... 15.00
—  Komiks i h istoria 15.10 —  "Stawka 
większa niż życie" —  serial prod. TYP. 
16.15— Antena 16.35—̂  Od przedszkola 
do O pola 17.25 —  Kultura ouchowa na­
rodu  18.00 —  Tełeexpress. 18.25 —  
Śm iechu warte. 18.50— "Dziennik telewi­
zyjny" —  program Jack a  Fedorowicza 
19.10 —  "Dr au inn" —  serial prod. USA.
20.00  —  W iecz o ryn k a . 20.30 —  
Wiadom ości. 21.10 —  "ScarieO" —  serial 
prod. am erykańskiej. 22.00—  Pod egidą 
kabaretu. 22.30 —  Powidoki Marka No­
wakowskiego —  Chłopcy z tamtych lat
23.00 —  Rada stanu. 23.30 —  Sportowa 
n iedziela 0.20 —  "Z dala od zgiełku" — 
film  fab. prod, ang.
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7.00  —  D zień  d o b ry. 8 .30 — 
W iadom ości Deutsche W elle. 9.00 —  
Wiadom ości France-2. 9.30 —  Pierwszy 
kanał. 9.50 —  Wideomagazyn "W ielka 
Brytania dzisiaj". 10.20— W  św iecie filmu. 
10.50 —  Festiwal "Jun ior jazz-95". 11.20

. —  S . "Żełaźni chłopcy". 12.55 —  Sroka
17.05 —  W  światowych salach koncerto­
w ych. 17.50 —  "Znów chciałbym  cię 
spotkać...". 18.00 —  Wiadom ości. 18. id
— Pro g ram  d la  d z ie c i. 18.50 — 
W iadom ości (ros.). 19.05 —  Program  
białoruski. 19.15—  Magazyn ekon. "Od A 
do Z*. 19.35 —  Studio sportowe. 20.00 —  
01. 02. 03. 20.30 —  Panoram a 21.00 — 
Sp o rt 21.10— Tydzień Fińskiej TY. 22.20
—  Magazyn muzyczny T erra  musica".
23.00— Wiadom ości w ieczorne. 23.15— 
W itam ". Red. B. Sabastinavi£iute.

B A Ł T Y C K A  T V , T V  P O L O N U
7.35 —  S . T ak  świat się kręci". 8.25

—  S . "Dzika Róża". 16.00 — Przegląd 
kronik filmowych (P ). 16.30 — Twierdza 
WaweT (P ). 17.00 —  Sportowy tydzień 
(P ). 17.36 —  "R a i" —  m agazyn dla 
m łodzieży (P). 18.00 —  Teleexpress (P).
18.15 —  Film y anim. 18.30 —  Kroki, ćzy 
powinno się zm ienić nauczanie religii w 
szkole? 19.00—  Nowości bałtyckie. 19.05
—  Film  dok. 19.30—  Przegląd K LL  20.00
—  Przegląd NBA. 20.30 —  S . “Granica 
nocy". 21.00 —  Nowości bałtyckie. 21.05
—  S . T ak  świat się kręćF. 22.00 —  Pano­
rama fP ). 22.30 —  Kino —  m oją m iłością. 
Trzech wróciło do domu".

L N K T Y
7.00 —  Poranne koło. 17.00 —  Czas.

17.20 —  Monitor. 16.10 —  Rlm  anim. 
"Rycerz mieczowy". 18.35 —  S : *Beverty 
H ills, 90210". 19.30 —  Film  dok. 20.00 — 
Czas. 20.40 —  Tełesłdep. 21.00 —  S. 
"Jeszcze jedna szansa". 21.50 —  Tango- 
m ania. 22.20 —  168 godzin biznesu^
23.10 —  S . "N iech krew swobodnie się* 
leje".

T ELE-3
7.30 — Wiadom ości (ang). 8.00 — 

Rlm  anim. "Mój mały kucyk". 8.30 — S . 
"Santa Barbara". 9.30 —  Pole cudów.
10.35 —  Rlm  fab. "Św iadek". 12.00— "Na 
scenie życia". 12.35 —  Zespół muzyczny 
"Guns N ‘ Roses”. 13.30 —  TeleteksŁ 
13.55 —  Lekcja jęz. ang. 14.00 —  Ocean 
marzeń. 14.30 —  Niezrównane m iasta
15.00— Kronika przygodowa G. Grainge­
ra  16.00—  Dzikie Południe. 16.30— PO P 
T Y  17.00 — Rlm  fab. "Oceola". 18.30 — 
Film anim. 18.55 — Lekcja jęz. ang. 19.00
—  W ieści. 19.20 —  100 proc. 19.30 —  S. 
"Santa Barbara". 20.30— Film  anim. "Mój 
mały kucyk". 20.55 — Lekcja jęz. ang.
21.00 —  W iadom ości. 21.15 — Nowości 
ze sportu. 21.30 — S . "Bam ey Bamato
22.30 —  Muzyka 23.00 —  Wiadomości.
23.15 —  Nowości ze sportu. 23.30 — 
Muzyka

K O W IEŃ S K A  T V
7.00 —  12.00 —  Inlorm -rozr pro- I  

gram "Studio 300". 7.00 —  S. "Brzeg 
marzeń". 7.30— Ekspres poranny-1.8.25
—  S. “Kam eleony. 8.55 —  Ekspres po- 
ranny-2.9.30—  S. "Kopciuszek". 1 0 .» — 
Mój dom — moją twierdzą 11.25 — Eks­
pres poranny-3. 16.05 —  8. "Brzeg 
marzeń. 18.40 —  S. “Kopciuszek”. 19.30
—  Muzyka. 20.00 — Wiadomości. 20.20
—  Film y anim . dla dzieci. 20.35 — 
Amerykańska TOP 10. 21.00 — Film fab. 
■Park Aveniu-79”. 22.35 —  Muzyka wie­
czorna 23.00 — S . "Kam eleony. 23.30— 
Wiadomości.

W IL E Ń S K A  T Y
6.00 — Nowy Jo rk ! Nowy Jo rk i 6.30

—  Film  dla dzieci "Bajka o dobrym Ume­
rze". 8.45 — ”90x60x90”. 9.00 —  Patrol 
drogowy. 9.10 — S . "Grace w opałach*.
9.40 — Katastrofy tygodnia 10.10 — S. 
anim . "Przygody załogi Reksa*. 10.40 — 
Apteka 10.50 —  Kurs dolara 11.00 — 
•Jasam a". 11.45 — *Styl* CNN. 12.15 —  
”90x60x90” . 12.30 — Film  lab . 
■Spotkaliśmy się w dziwny sposób .
13.45 —  Były sobie: “Lis. zając j  kogut*.
10 40 —  Tablica ogłoszeń. 18.45 — u a* 
w m iasteczku. 19.00 —  8. "Grace w 
opałach*. 19.35 —  Prasa I muzyka.
20.25 — Film  lab. Tajem nica trójkąta 
bormudzkiego*. 21.45 —  FUm tab. "Poli­
cjant z Koguciego Wzgórza" (5) .22.40
— Kto? Gdzie? Ile ? 23.00 — Dziś w 
m iasteczku.

1 KANAŁ
5.00 — Poranek. 8.00 — Dziennik.

8.20 —  S . "Drobnostki życia*. 8.55 —  Co? 
Gdzie? Kiedy? 9.55 — Film  anim. *10.05
— Rlm  dok. "Przyroda świata". 11.00 — 
Dziennik. 11.20 —  S . TV “Białe okrycie*. 
12.35 —  Poczta poranna 13.00 —  Pro­
gram inform-publ. 13.55 — Lider. 14.00
—  Dziennik. 14.20 —  "M ir. 15.00 —  S. 
anim . "O dtrąceni", 15.25 —  Godzina* 
gwiazd. 16.00 — "Ściągaczka". 16.05 — 
S. "Helene i chłopcy". 16.30 —  Tet-a-tet. 
17.00 —  Czas. 17.20 — Telegra lłOdgad- 
naj melodie". 17.45 —  Wtedy, przed 50 
laty... 18.00 —  Godzina szczytu. 16.30 —  
S. "Drobnostki żyda". 19.00— Jeżeli... 
Program W . Poznera 19.40— Dobranoc, 
dzied. 20.00— Czas. 21.40— Spotkanie 
z A. Sołżenicynem. 21.00— S. "Reket" (5). 
22.05 —  W ersje. 22.20 — Bram ka 22.50
—  Klub prasowy. 23.30 —  Dziennik.

TYP |
11-05 —  "Doktor Ouinn" —  serial 

prod. USA. 11.50 —  Muzyczna Jedynka 
12.00— Przyjemne z pożytecznym. 1220
—  Co mnie gryzie. 12.36 —  Razem czy 
osobno. 13.00 —  Wiadomości 13.10 — 
Agrobiznes. 13.15 — 15.50 —  TY Eduka­
cyjna. 16.00 —  Magazyn m uzyczny. 
16.30 — Ałternativi 16.55 — Muzyczna 
Jed ynka 17.00 — "Moda na sukces" — 
serial prod. USA. 17.25 — Superuczenie. 
17.40 —  Baw się z nami — turniej sporto­
wy dla dzied  18.00— Tełeexpress. 18.20
—  Forum —  program publicystyczny. 
19.10 —  "Murpny Brown — serial prod. 
USA. 19.35 —  Program jubileuszowy, 
czyli Polska 10.20,30,40 lat temu. 20.00
—  W ieczorynka 20.30 —  Wiadomości 
21.10— Teatr Telewizji: Michał Bałucki — 
"Sprawa kobiet" 22.40— Puls dnie. 23.00
—  Reportaż 23.20 — Tydzień Prezyden­
ta  23.30 —  MdM. czyli Mann do Materny, 
M ate rn a do M anna. 24.00 — 
Wiadomości. 0.20 — "Metropolis” — film 
fab. prod. niem ieckiej. 2.15 —  Przeboje 
Bogusława Kaczyńskiego.

WTOREK, 30 MAJA 
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7.00 —  Dzień dobry. 8.35 — W ideo­
m agazyn inlorm . "Szwajcarski św iai" 
8.50 —  Egzam inacyjne zadanie z mate­
matyki dla szkół podstawowych. 9.30 — 
Wiadom ości Deutsche W elle. 10.00 — 
W iadom ości France-2. 10.30 — W itaj. 
Francjo. 11.00 —  Losy. 11.30 —  Hotel 
muzyczny. 12.40— Spektakl wileńskiego 
teatru "Lele" — "Słońce w wieży lodowej".
13.20 —  FUm dok. 17.00— Gest. 17.25 — 
T yd z ień  F iń sk ie j TV. 16.00 — 
Wiadom ości 18.10—̂‘■Program dla dzied. 
18.50— Wiadomości (ros.). 19.05 — Roz­
mowy wileńskie. 19.20 —  Co słychać, 
prem ierze? 20.30 —  Panoram a 21.00 — 
Sport 21.10 —  Tydzień Fińskiej TY. Film 
fab. "Przesyłka dla marszałka" 22.45 — ’

BAŁTYCKA TV, TY POLONIA 
7.35 —  S . T ak  świat się kręci" 6.25

—  S . "Granica nocy". 16.00 —  Postawy: "I 
opowiedział mi historię swojego życia" 
(P ). 16.30 —  Program katolicki 0 .17 .0 0
—  Historia —  współczesność (P). 17.30
—  Laiam ido (P ). 18.00— Teleexpress (P). 
18.15 —  Film y ańim. 18.30 — Jazz. 19.00
—  Nowości bałtyckie. 19.05 —  Film dok.
19.30 —  Czarne-białe 20.00 — Prospekt. 
20.20— Wiadom ośd narodowców. 20.30
—  S . "Dzika Róża". 21.00 —  Nowości 
bałtyckie. 21.05— S . T ak świat się kręci". 
22.00— Panoram a (P ). 22.30— "07 zgłoś 
się" —  TVP (PI. 0.05 —  Program rozry­
wkowy. (P ). 0.45 — "Pawlikowcy z Domu 
pod Jedlam i" (P). 1.20 — "Sam  ryzyka" — 
reportaż (P ). 1.45 —  Gliny.

LN K T V  
7.00 — Poranne kolo. 9.00 — Fiłm 

dok. 17.00 —  Czas. 17.20 —  Tak. Nie*. 
18.10 —  Film  anim. 18.35 —  S. "Beverły 
Hils. 90210". 19.30 — Film dok. 20.00 — 
Czas. 20.40 — Tełesłdep. Anonse. 21.00'
—  S . W ydział zabójstw”. 21.50 — Film 
dok. 22.45 — S. "Niebieskie migdały" 
23.35 — "Eterr.

TELE-3
7.30 — W iadom ośd 8.00 — Rlm 

anim. 8.30— S. "Santa Barbara*. 9.30— S. 
‘Marle Celeste”. 10.30 — S. "Bam ey Bama- 
toT. 12.00— Podróż ku gwiazdom. 1235 — 
Koncert 13.30—  TeleteksŁ 1355— Lekcja 
jęz. ang. 14.00 — Ziemskie wędrówki.
14.30 — Stolica 15.00 — Smak podróży. 
1530 — Bilet do świata przygód. 16.00 — 
Sport na św iede. 16.30 — Spójrzmy 
uważniej. 17.00 —  Film "Przebaczenie.
18.30 — Rlm anim. 16.55 — Lekcje jęz. 
ang. 19.00 — Wiadomośd. 19.20 — 100 
proc. 19.30 — S. "Santa Barbara*. 20.30 — 
Flm  anim. 20.55 — Lekcia jęz. ang. 21.00
— Wiadomośd. 21.15— Nowości ze spor­
tu  21.30 — Film ‘Pani zaginęła". 2310 — 
Wiadom ośd 23.25 — Nowości ze aportu.
23.40 — Muzyka

K O W IEŃ SK A  T Y  
7.00 — 12.00 — Program inf.-roz. | 

“Studio 300". 7.00 — S. "Brzeg marzeń"
7.30 — Ekspres poranny-2. 9.30 — S. 
"Kopciuszek^ 10.25 — Mój dom — moja 
twierdzą 11.25 —  Ekspres porenny-3. 
18.05 — S. "Brzeg marzeń*. 18.40 — S. 
"Kopciuszek*. 19.30 —  Pion. 20.00 — 
Wiadomośd. 20.20 — Filmy anim. dla 
dzieci. 21.00— Film "Nędznicy". 2200 — 
Film koncert 23.00 — S . "Kameleony*.
23.30 — Wiadomości.

W IL E Ń S K A  T V  
8.30 — Film  dla dzieci. 8.45 — 

■90x60x90" 9.00 — Patrol drogowy. 9.10
—  S. "Grace w opałach*. 9.40— Prognozy 
tygodnia 10.10 —  Film anim. 10.40 — 
Apteka. 10.50 — Kurs dolara 11.00 — 
Moje kino. 11.30 — S. "Policjant z Kogu­
ciego Wzgórza". 12.25 — *90x60x90’.
12.40 — Fnm T a jemnica trójkąta bermu- 
dzkiego*. 18.40 —  Tablica ogłoszeń. 
18.45 — Dziś w miasteczku. 19.00 — S. 
■Grece w opałach* 19.35 — Film. 21.15
— Muzyka kinowa 21.40 — S. "Policjant 
z Koguciego Wzgórza*. 22.45 — Nowości 
postmuzyki. 23 00 — Dziś w miasteczku

8.20 — S. "Drobiazgi żyda”. 8.50 — 
Człowiek i prawo. 9.20 —  Szkolny walc. 
9.35 — Otwarte mistrzostwa Francji w 
tenisie. 10.05— Film dok. 11.00— Dzien­
nik. 11.20 —  S. "Białe okrycie* 1235 —  
Pieśń o wojnie. 13.00 — Program inf.- 
pub 13.35 — Ogród przez ceły rok. 14.00
— Dziennik. 14.20 — Spółka TVR "M ir. 
15.00 — Popatrz, posłuchaj. 15.50 — 
Gwiazdozbiór Orfeusza 16.06— Krótkie 
w iadom ości. 16.05 — S . "H elene i 
chłopcy". 16.30 —  Dżem. 17.00 — Czas.
17.20 —  Telegra "Odgadnij melodię". 
17.45 — Puste pole. 18.00 — Godzina 
szczytu. 18.30 —  S. "Drobiazgi życia". 
18.55 — Tem at 19.40 — Dobranocka
20.00— Czas. 20.40 — Z pierwszych rąk.

' 20.55 — Parada hitów Ostankino. 23.30
— Otwarte mistrzostwa Francji w tenisie. 
0.20 —  Dziennik.

T Y P  I
11.00 — "JoSy Jo k e r— serial prod. 

niem ieckiej. 11.50— Muzyczna Jedynka
12.00— Giełda pracy, giełda szans 12.20
—  Zaproszenie do stołu. 12.30 —  Klub 
samotnych serc. 12.50 — Prawnik domo­
wy. 13.00 —  Wiadomośd. 13.10 — Agro­
biznes. 13.15 —  15.30 — Telewizja Edu­
kacyjna 16.00 — Muzyczna Jedynka 
16.36 —  Śm ietnik — magazyn ekologicz­
ny dla młodzieży. 17.00 — "Pierwsze 
pocałunki” — serial prod. franc. 17.25 — _ 
Dla dzied: Tik-Tak". 18.00 — Teleex-

"Sim psonowie"— serial anim. prod. USA  
19.36 — Rewizja nadzwyczajna — Pol­
skie zwycięstwo. 20.00 — Wieczorynka
20.30— Wiadomości. 21.10— "Matczyna 
sprawiedliwość" — film lab. prod. USA. 
22.45 — Puls dn ia 23.00 — Sejmograf. 
23.10— Listy o gospodarce. 23.35— Tlie 
dla wszystkich nastał pokój". 24.00 — 
Wiadomośd. 0.20 — "Zycie jak film" — 
film  dok. 1.35— Skąd ta wrażliwość? 2.10 
■— Życie moje.

ŚRODA, 31 MAJA 
LTY

7.00 — Dzień dobry. 8.30 — Tele 
anons. 8.35 — Wiadom ośd Deutsche 
W elle. 9.05— Wiadomośd France-2.9.35
— Lekcja  ang. d la dzieci. 9.45 — 
Gim nazjaliści. 10.05 — Program psy- 
chol.-publ 11.10 — Apel. 11.40 — Burda 
Moden. 12.15— Wizytówka 1300— Ma­
gazyn ekon. od A do Z  13.20 — śmiały. 
Silny. Zręczny. 17.00 — Nasze miaste­
czka 18.00 — Wiadom ośd. 18.10 — 
T yd zień  TV F in la n d ii. 18.50 —* 
Wiadom ości ros. 19.00 —  Teleanons 
19.05 — Słowo chrześcijanina 19.15 — 
Zdrowie na co dzień. 19.35 — Teleforum.
20.30— Panoram a 21.00— Sport 21.10
— Brzeg. 22.10 —  Teleanons. 22.15 —  Z 
klasyki nlmowej — "W  kocich pazurach". 
Pod czas przerw y —  o 23.15 — 
Wiadomości wieczorne.

BA ŁT Y C K A  T Y , TV  P O LO N U  
7.35 — S. T ek  świat się kręci*. 8.25

— S. "Dzika Róża". 16.30 — W ielka histo­
ria małych miast — "Drobin" (P ). 16.30 — 
Rewizja nadzwyczajna (P). 17 00 — "Pro

leexpress. (P) 16.15 — Filmy anim. 18.30
—  Czarnobiał e 19.00 — Nowości 
bałtyckie. 19.05 —  Film dok. 19.30 — 
Ekorózga 20.00 — "Ja . ty i inni..." 20.30
—  S. "Granica nocy". 21.00 — Nowości 
bałtyckie. 21.05— S. Tak świat się kręd". 
22.00 —  Panorama (P). 22.30 — Adapta­
cje literatuiy: "Kolory kochania" ■— film 
fab. (P).0.15— "Zwyczajni— niezwyczaj­
n i— program publ. (P). 1.15— Remini­
scencje operowe (P ).

LNKTY 
7.00 — Poranne koło. 9.00 — FUm 

dok. 17.00 — Czas. 17.20 — "Na jednym 
końcu haczyk..*. 17.40— Pewnego razu. 
16.10 — Film anim. 18.35 — S. Tłeverty 
Hils. 90210". 19.30 — FUm dok. 20.00 — ' 
Czas. 20.40 — Tełesłdep. Anonse. 21.00
— Film "Karaluchy". 22.50 — S. "Oddział 
ratowniczy".

TELE-3
7.30 — Wiadomośd. 6.00 — Film 

anim. 6.30 — S. "Santa Barbara". 9.30 —
S. "Maria Celeste". 10.25 — Film "Pani 
zaginęła". 12.05 — "Podróż ku gwiaz­
dom". 12.35 — Koncert 13.30 — Tełe- 
tekst. 13.55 — Lekcje jęz. ang. 14.00 — 
Najlepsi w Europie. 14.30 — Poszukiwa­
cze przygód. 15.00 — Przekroczywszy ... 
granicę. 15.30 — Wyzwanie. 16.00 — 
Echo świata. 16.25 — Film “Cena stre-. . 
chu*. 18.35 — Film anim. 18.55 — Lekcja 
jęz. ang. 19.00 — Wiadomośd. 19.20 — 
100 proc. 19.30 —  S. "Santa Barbara*.
20.30 — Film anim. 20.55 — Lekcje jęz. 
ang. 21.00 — Wiadom ości. 21.15 — 
Nowości ze sportu. 21.30 — S. "Kobra".
22.30 — Muzyka 23.00 — Wiadomośd. 
23.15— Nowości ze sportu. 23.30— Film 
"Nana*.

KOWIEŃSKA TV 
7.00 — 12.00 — Program inf.-roz. 

"Studio 300". 7.00 — 6 "Brzeg merzeń*.
7.30 — Ekspres poranny-1. 8.25 — S. 
"Kameleony". 8.55 — Ekspres poranny-2.
9.30— S. "Kopciuszek". 10.25 — Mój dom
—  moją twierdzą. 11.25 — Ekspres po- 
renny-3. 18.05 — S. ‘Brzeg merzeń*. 
18.40 — S. "Kopciuszek" 19.30 — Ostry 
kant 19.50 — Przegląd tygodnika "Laiki- 
noji sostinó". 20.00 — Wiadomości. 20.20
— Filmy anim. 21.00 — ABC zdrowia
21.30 — Film *Dżek Wosmiorkin". 22.45
— Muzyka wieczorna 23.00— S. "Kame­
leony*. 23.20 — Wiadomośd.

WILEŃSKA TY 
6.00 — Kineskop. 8.30 — Film dla 

dzieci "Lis i drozd*. 6.45 — *90x60x90*.
9.00 — Patrol drogowy. 9.10— 8. “Grace 
w opałach*. 9.40 — Skandale tygodnia 
10.10 — Fiłm dla dzieci. 10.40 — Apteka 
10.50 — Kurs dolara 11.00 — Moje 
nowości. 11.30— 8. "Policjant z Kogucie­
go Wzgórza*. 12.20 — *90x60x90*. 12.45 
—  Film dok. 18.40 — Tablica ogłoszeń.
18.45 — Dziś w miasteczku. 19.00 — S. 
"Grace w opałach*. 19.35 — Telefon 66 
15-60. 20.20 — FUm "Kobieta dla wszy­
stkich*. 21:50— 8. "Policjant z Koguciego 
Wzgórza* 22.45 — Nowości postmuzyki.
23.00 — Dziś w miasteczku.
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Znad Wili
i i

Radio 7334/103.8 FM

6.00, 7.00, 9.00, 11.00. 13.00, 15.00,
17.00, 20.00, 22.00 - 

Wiadomości po polsku i rosyjsku
16.05 - Radio - Budzik
6.45,8.45 - Poranny przegląd prasy
7.05 - Kawa z Radiem "Znad Wilii"
17.30 - Krótki konkurs poranny
8.15.9.05 - Horoskop

15 - Salon polityczny Radia 
'Znad W ilii" - program Cz.Okińczyca 
L45 - Słowo niedzielne (niedziela) 

10.00, 12.00, 14.00, 16.00, 18.00, 
21.00 - Wiadomości po polsku i 

litewsku
10.30.14.30 - Serwis kulturalny
10.30 - "Stare, ale jare" (niedziela)

.30,13.30,15.30 - Wiadomości
lokalne

12.05 - Kuferek Radia "Znad Wilii"
1.05 - Zwariowana Dziewiętnastka - 

lista przebojów Radia "Znad Wilii"
'  (sobota)

>.30 - Program muzyczny
"Na wileńską nutę" (niedziela) 

1.30 - Astrologia dla każdego 

(wtorek, czwartek)
.05 • Konkurs "3 x Tak"
.00 - Koncert życzeń 
.30 - Wiadomości dla dzieci 

(sobota)
.30 - Konkurs dla dzieci 

(sobota, niedziela)
22.05 - Konkurs wieczorny

22.05 - "Inny wymiar rzeczywistości"
znaczenie snów (piątek)

15 - Jutro w  prasie •

.00 - Muzyczna noc

Dział reklamy 
Radia "Znad W ilii" : %

2056 Yilnius, al. Laisves 60 
tel./fax 42 94 65

—  Zobacz, mamo, to  Janek —  
niezwykły chłopiec.

—  Dlaczego niezwykły?
— On uczy się jeszcze gorzej niż ja.

*  *  *

—  Proszę mi z  randki wrócić o 
dziesiątej wieczór!

—  A leż mamo, ja nie jestem małą 
dziewczynką...

—  Właśnie dlatego.
» *  *

—  Piotrku, przyznaj się, kto ci 
odrabiał lekcje?

—  S łow o honoru, n ie  w iem ! 
Wcześnie położyłem się spać!

*  *  •

—  C2y jesteś zadowolony z  trąbki, 
którą ci podarowałem?

— Oczywiście, dziadku. Mama da­
je  mi lita, bym nie trąbił w dzień, a tato 
dwa lity, bym nie trąbił wieczorem.

CHCESZ ZAROBIĆ — ZGŁOŚ SIĘ 
"Kurier Wileński" zatrudni młodych, 

energicznych agentów reklamowych 
na warunkach atrakcyjnych. 

Propozycje zgłaszać tel. 42-79-01, od godz. 10 do 12.

S Z Y B K O  I N IED R O G O  
pom ożem y sp ryw atyz ow ać  

mieszkanie.
Tel. 26-34-95.

(Za/n. 577}

PO ŻY C Z A M Y  
p ie n iąd z e  pod z astaw  

nieruchomości lub samochodu. 
Tel. 66-02-87.

(.Zam. 578)

30 maja —  4 cz erw ca  
spotkanie z przedsiębiorcami w 

Czechach. Yilnlus, tel. 63-82-28.
(Zam. 582)

S P R Z E D A JE M Y  
mieszkanie —  51 m przy ul. 

Śevcenkos. Cena 13500 USD . 
Yilnlus. Tel. 26-34-95.

(Zam. 855)

F O T O G R A F U JEM Y , 
gramy na weselach.
Tel. 44-74-51.

(Zam. 883)

TAN IO  S P R Z E D A JE  S IĘ  
3-pokojowe mieszkanie z telefo­

nem na parterze w Śeśkinfe. Nada­
je  się do celów komercyjnych, 

yiln lus. Tel. 66-02-87.
(Zam. 858)

U W A G A , N O W O Ż EŃ C Y l 
Proponujem y dla was usługi 

muzykantów, fotografa, video, sa­
mochody.

Yilnlus, 69-44-13.
• (Zam. 873)

N IE D R O G O  IN S T A L U JĘ  
anteny

na kanał "Ostankino". Tel. 67- 
38-29.

(Zam. 882)

N A P R A W IA M  T E L E W IZ O R Y  
nowych generacji, in s ta lu ję  

PAL-dekodery, S K D , b loki te ­
le w iz j i  k a b lo w e j .  D a j ę  
gwarancję.

Tel. 44-88-37.

RKCIN€ DfiflUDIMO B€NDROV€

preventQ
Akcyjna spółka ubezpieczeniowa "Preventa" 
Świadczy ponad 20 rodzajów usług 
ubezpieczeniowych. To ubezpieczenia zdro­
wia, osobiste i mienia na Utwie oraz za 
granicą. Możecie otrzymać wyczerpujące 
informacje o poszczególnych rodzajach 
ubezpieczenia i jego warunkach. Dzwońcie 
pod numer telefonu (72) 22-13-% lub 
wypełnijcie, wytnijcie i wyślijcie niżej 
podany druczek pod adresem;

ASO ”Preventa", VJ(udirkos g 7, Yilnius.
Z nami nie będziesz samotny.

nTAK!
Pragnę więcej 
wiedzieć o ubezpieczeniu 
Proszę przystać nieodpłatną 
informację o warunkach ubezpieczenia

Interesuje mnie;______________
(todzaju

Mój adres:____
Moje imię i nazwisko:_________ _

prevento

S P R Z E D A M  
trzypokojowe mieszkanie w re­

jonie wileńskim w o. Sużonis, 3 hą 
ziemi, garaż, telefon.

Teł. 550-243.
(Zam. 882)

"K lb lrk itis " 
R E M O N T U JE  LO D Ó W K I 

w  domu klienta, rejony solecz- 
nicki, wileński, mulacki, przyjazd 
—  od 10-20 L Ł  

Tel. 35-15-40 od 8.30-10, od 18 
godz. 22-85-97.

(Zam. 893)

K U P U JE M Y  
samochody żlguli produkcji od 

1980 r.
Viln ius, tel. 42-30-90.

(Zam. 804)

S P R Z E D A M  
działkę budowlaną 0,25 ha w 

Rudominie.
Tel. 56-46-89.

(Zam. 34-D)

Z A T R U D N IM Y
—  księgowego
—  znawcę części samochodo­

wych, z rejonu, je st powierzchnia 
mieszkalna.

Yiln lus, 69-05-28.
(Zam. 38-D)

EKRANY
S K A L Y U A —  I sala —  "Znów  od 

początku" (Anglia ) o  11.2013.10,15, 
16.50, 2030. "Pożądany cel" (Anglia ) 
o  18.40. II sala "K lasa  1999-2" 
(U S A ) o  11.30,13.15,15,16.45,1830, 
20.15.27,28. V  —  "Chytry Yentura —  
tropiciel zwierzątek" (U S A , dla dzieci) 

o  13.15,15.00.
L IE TU V A  —  "A rom at nam ięt­

ności" (W łochy) o  12.14,16,18.20.
Y ILN IU S  —  "Żegnąj, EmanUelo" 

(Francja) — o 1130; 1530,1930.
H E LIO S  —  I sala —  Tą jem n lce  

tró jkąta  b erm udzk iego " (U S A )  o 
11. 12.30, 14, 15.30 , 17, 18.30, 
20.00. II sala —  "P ira t"  (U S A )  o  
10.30, 12.10, 13.50, 15.40, 17.30, 
19.10.

P E R G ALĆ  —  Na 100-Jecie filmu. 
Tydzień filmu rosyjskiego. "Prywatny 
detektyw, czyli Operacja —  koopera­
cja" o  12, 16,20. "Akceleral ka" o  14,18. 
W  holu —  dyskoteka —  pocz. o  godz. 
21.

Y IN G IS  —  "P iękn ość  dn ia " 
(Francja, W łochy) o  16. "Zaczarowany 
chłopczyk" (R os ja anim.) o  13.15.

AU ŚRA —  "Niebezpieczny dolyk" 
( U S A )  o  10.30, 14, 15.50, 19.20, 
"M iłość i magia" (U S A ) o  12.20,17.40.

Hotel dla psów 
"Baltoji iltis"

Tresowanie psów. 
El&ISklij pl. 127, 

tel. 26-46-85 
(godz. 10-18).

(Zsm. 687)

( + 22)  26-22-21 

Fax Informator
Niezawodna ln totm,., 

przez cała dob. I1
W  sprawia zamlena*.. 

informacji proalmy m ite t i 2  
W Wllnl© tal. 85-25-24(
W Kownie (27) 22-92.^
W Kłajpedzie (261) 78-274

____________________  <Z«m.a7)

W m
Kawiarnia "Alina* 

OFERUJE 
polskie dania 

(organizuje spotkania). 
Serdecznie zapraszamy. 
VUnius, Pyliroo 49, leL 62-20-94. 

__________________(Zam. 521)

KALENDARIUM
* Sobola (27.V) jest 147 dniem 

1995 r. Do końca roku 218 dni.
* Znak Zodiaku— Bliźnięta.
* Imieniny: Augustyna- Jana, Ju­

liusza, Magdaleny.
* Wschód Słońca — 456, zachód

—  2137. Długość dnia— 16 godz. 41 
min.

Niedziela (28.Y)
* Imieniny: Augustyna, Emilii, 

Germana, Jaromira.
* Wschód Słońca — 4.55, zachód

—  2139. Długość dnia 16 godz. 44 
min.

Poniedziałek (29.Y)
* Imieniny; Marii, Magdaleny, 

Teodozji.
* Wschód Słońca — 4.54, zachód

—  21.40. Długość dnia 16 godz. 46 
min.

* Księżyc. Nów— 12godz.28mm.

Litewska Służba Hydrometeo­
rologiczna przewiduje na 27 maja za­
chm urzenie z  przejaśnieniami, bez 
opadów. W iatr południowo-wschodni, 
u m ia r kowa ny.Tera peratura 23-25 sto­

pni ciepła.
W  ciągu następnych dwóch dni 

ciepło i sucho. Temperatura !W nocy 
9-14, w dzień 22-27 stopni ciepła.

DYŻURNI WYDANIA:

Jadwiga PODMOSTKO 
Jan LEWICKI 
Teresa ŻARK
Bronisława M ICH AJŁO W SKA 
Marian BOGDZIUN

Wileński
DZIENNIK 

SPOŁECZNO-POLITYCZNY 
Ukazuje się od 1 lipca 1953 r.

Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda"

Redaktor 
Czesław MALEWSKI

Nasz adres}
Lalsvós pr. 60. 2056 Vilnius, 

Uetuvos Respubllka 
Kod 67218 
Cena 60 ct 
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T E L E F O N Y : sekre ta riat redaktora  nacze lneg o  —  42-79-01, z as tęp cy  redaktora —  42-79*04, 
42-79-48, sekretarz  red akcji —  42-79-49.
D Z IAŁY : po lityczny, p rob lem ów  sp o łecz n ych  —  42-78-72, ekonom iczny —  42-78-54, aktual­
nośc i k ra jow ych  —  42-79-64, ż yc ia  w s i —  42-79-68, p raw a I leg is lac ji —  42-75-76, szkolnictwa 
I m łodzieży —  42-79-73, sto łeczny, kultury —  42-79-77, handlu, usług, "M agazyn rodzinny* — 
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O G ŁO SZEN IA  1 R EK L A M Ę  DO
"K U R IE R A  W IL E Ń S K IE G O ”
P R Z Y JM U JE  S IĘ  P O P  A D R ESA M I:

V lLN IU S,
Domu Prasy (Laiavós pr. 
60, piętro 11, pokój 
1114, te l. 42-69-63, 
fax 42-72-65) w dniach 
pracy od godz. 9 do 17,

jak też od godz. 9 
do 19 pod niżej 
wskazanymi adresam i 
Vllnius:
* Godlmlno pr. 46-1;
* Pyllm o 26;

* Godlm lno pr. 2; 
Poczta centralna,
* Oddziały łączności:
* nr 41, G erovśs 29;
* nr 48, Kojalavi£laus 
131;

* BulvydlSkós;
*  Kalvóliai;
* Nemenćlnó;
* Nemeźis;
* Pab erió ;
*  PagIrtai;

*  Ruda mi na;
* Sallnlnkai;
*  Sudervś.

KAUNAS: 
Birźij B.

Za treść ogłoszeń 
nie ponosi odpowiedzialno**; 
Opinie czytelników zaw*n* 
ich listach nie zawsze S4 ,
z  opinią redakcji.


